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Dziś będzie pogoda częściowo po­
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FRACHTOWIEC I ZAŁOGA UWOLNIONE
Zawody Sportowe 

w Kanadzie
Montreal, Kanada. (DPI) — 

Montrealski Komitet Igrzysk 
Olimpijskich zawarł umowę z 
kanadyj s k i m i organizacjami 
sportowymi dla sfinansowania 
przed- olimpijskich zawodów 
sportowych w tym roku. Mię­
dzynarodowe zawody, w któ­
rych udział weźmie 2,500 atle­
tów z 60 państw, rozpoczną się 
w czerwcu i potrwają do gru­
dnia 1975 roku. Letnie igrzyska 
olimpijskie rozpoczną się w dn. 
17-go lipca 1976 roku w Mont­
realu.

Pojednawcze Sygnały z Warszawy
Papież 

Przeciwko 
Dysydentom
Watykan (UPI) — W czasie 

audiencji generalnej Papież 
VI, przemawiając do 50,000 
pielgrzymów zgromadzonych 
w bazylice św. Piotra, w auli 
audiencyjnej i na zlanym de­
szczem placu św. Piotra, w 
ostrej formie wypowiedział 
się przeciwko katolickim dy­
sydentom, zarówno konserwa­
tywnym jak i liberalnym, któ­
rzy zagrażają jedności Kościo­
ła.

“Dziś Kościół odczuwa do­
datkowe bolesne rany... za­
dawane przez niektórych rzu­
cających wyzwanie synów, 
którzy są konserwatystami 
lub nowatorami... U niektó­
rych katolickich dysydentów, 
opinie osobiste, a być może 
egoistyczne, górują nad zde­
klarowanymi w s k a z a niami 
Kościoła” — mówił Ojciec św.

Papież stwierdził, że dysy­
denci i krytycy osłabiają “mi­
syjne dążenia Kościoła i łączą 
Jego podejście z dogadzający­
mi im i efektownymi wypo­
wiedziami”.

Igrzyska 
Olimpijskie 
Zagrożone

Rzym (CST) — Lord Kil- 
lanin, prezes Międzynarodo­
wego Komitetu Igrzysk Olim. 
pijskich zwołał specjalne ze­
branie swego komitetu w śro­
dę, po otrzymaniu z Kanady 
pierwszego oficjalnego za­
wiadomienia, że Kanada no­
si się z myślą wycofania się 
z umowy odbycia Igrzysk 
Olimpijskich w Kanadzie w 
roku 1976.

Premier prowincji Quebec, 
Robert Bourassa powiedział, 
że gotów jest wyrzec się 
Igrzysk Olimpijskich dla 
przywrócenia porządku, po 
licznych starciach policji ze 
strajkującymi robotnikami, 
którzy wyszli na strajk pro­
testując przeciwko propono­
wanej ustawie ukrócenia ko­
rupcji w przemyśle budow­
lanym.

Killanin i inni urzędnicy 
Olimpiady od długiego czasu 
martwili się panującymi w 
Kanadzie strajkami, które 
wstrzymały budowę nowego 
stadionu olimpijskiego w 
Montrealu i wioski atletów. 
Wśród członków komitetu 
olimpijskiego istnieje przeko­
nanie, że Igrzyska Olimpij­
skie winny się odbyć w Ka­
nadzie w roku 1976 . . . jeśli 
nie w Montrealu, gdzie panu­
ją zaburzenia z robotnikami 
— to w innym albo w innych 
miastach Kanady. Mayor 
Montrealu, Jean Drapeau, li­
czy na interwencję władz 
prowincji w zatargu ze straj- 
kierami, twierdząc że miasto 
poniosłoby wielkie straty je­
śli nastąpiłoby odwołanie 
Igrzysk Olimpijskich w Mon­
trealu, których ogólny koszt 
obliczany jest na sumę około 
$496 milionów.

23 Zabitych 
w Wypadku 

z Helikopterem
Washington (UPI) — Heli­

kopter wiozący 23 lotników 
amerykańskich, rozbił się w 
środę nad ranem w Syjamie, 
blisko granicy Laosu, powo­
dując śmierć wszystkich 
znajdujących się na pokła­
dzie osób. Pentagon zarządził 
śledztwo tego incydentu.

W Rocznice “Kto Nie Jest Potomkiem Imigranta — 
Niech Pierwszy Rzuci Kamień!”

Sadat Poprosi
Bejrut (UPI). W wywia­

dzie prasowym egipski prezy­
dent Anwar Sadat zapowie­
dział, że w czasie spotkania w 
Salzburgu będzie prosił pre­
zydenta Forda o pomoc finan­
sową ... na spłacenie ZSRR 
długów za dostarczoną broń.

Wschodniego 
Akcent Położony Jest 
Na Konferencję 
Bezpieczeństwa

Warszawa (UPI). — W 20 
rocznicę utworzenia wschod­
niego porozumienia wojsko­
wego, zwanego Układem 
Warszawskim, zjechali do sto­
licy Polski przedstawiciele 
państw członkowskich — 
ZSRR, Bułgarii, Czechosło­
wacji, Niemiec Wschodnich, 
Rumunii i Węgier. Na czele 
delegacji sowieckiej stoi 
Aleksiej Szitkow, przewodni, 
czący Najwyższego Sowietu.

Obserwatorzy zachodni 
zwracają uwagę, że na zjazd 
w Warszawie nie przyjechała 
generalicja, ale przywódcy 
parlamentarni państw człon­
kowskich, co rozumiane jest 
jako gest “w duchu detenty”.

W duchu detenty, porozu­
mienia czy pojednania u- 
trzymane są artykuły roczni­
cowe dzienników w Warsza­
wie i w Moskwie.

W Moskwie organ sowiec­
kiej partii komunistycznej 
“Prawda” nawołuje wręcz do 
rozwiązania zarówno NATO 
jak i Układu Warszawskiego.

Ten apel moskiewski po­
wtarza się co roku od wcze­
snych lat pięćdziesiątych i 
zawsze jest związany z krem- 
lowską koncepcją “zbiorowe­
go bezpieczeństwa Europy”.

Na uwagę zasługuje fakt, że I 
gotowości do rozwiązania 
Układu Warszawskiego przy­
wódcy sowieccy nie wiążą z 
ofertą wycofania wojsk so­
wieckich z krajów Europy 
wschodniej i środkowej.

W tym względzie Moskwa 
powołuje się na dwustronne

Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Zakazana 
Książką 

w Izraelu
Tel Aviv (UPI) — Wycho­

dzący tutaj dziennik “Ha- 
’Aretz” opublikował wiado­
mość, iż rzekomo premier 
kraju Yitzhak Rabin osobi­
ście zakazał publikacji książ­
ki, która w rezultacie zmusi­
łaby amerykańskiego sekre­
tarza Dept. Stanu, Henry 
Kissingera, do rezygnacji.

Książka, zatytułowana 
“Konfrontacja i rozejm,” zo­
stała napisana przez niejakie, 
go Mati Golan i traktuje o 
żydowsko-arabskiej wojnie z 
października 1973 i później­
szych rokowaniach między 
Syrią i Izraelem, z Kissing- 
erem w roli mediatora. Kis­
singer wówczas rzekomo 
uczynił szereg uwag, lekce- 
ważących i ubliżających 
arabskim i sowieckim przy­
wódcom. Artykuł stwierdza, 
iż manuskrypt i dotyczącego 
niego materiały zostały skon­
fiskowane z osobistego pole­
cenia premiera Rabina._____

50,541 Osób 
Zabitych 

w Wypadkach
Washington (UPI) — Fe-> 

deralni eksperci transportacji, 
twierdzą, że 50,541 osób zosta­
ły zabitych w wypadkach sa­
mochodowych, w ciężarów­
kach, autobusach lub podczas 
jazdy na rowerach w roku 
1974, gdy w roku 1973 liczba 
zabitych w takich wypadkach 
wynosiła 60,000.

Liczba zabitych podczas 
jazdy na rowerach i motocy­
klach wzrosła o 12.4 procent 
w ub. roku.

i:

Gromyko 
Skrytykował 
Kissingera

Moskwa (UPI) — Sowiecki 
minister spraw zagranicz­
nych Andrei Gromyko, który 
w przyszłym tygodniu spot­
kać się ma w Wiedniu z 
drem Henry Kissingerem, 
skrytykował kierownika ame­
rykańskiej polityki zagranicz­
nej za “sprzeczne poglądy” 
na sprawy detenty i sprawy 
obrony.

“Mówiąc oględnie, te dwie 
sprawy — życzliwy stosunek 
do zagadnienia detenty i do 
zagadnienia zwiększonego bu­
dżetu wojskowego — nie zga­
dzają się ze sobą” — powie­
dział Gromyko z okazji 20 
rocznicy utworzenia Paktu 
Warszawskiego.

Skrytykował on także “eta­
pową” politykę Kissingera, 
zmierzającą do rozładowania 
konfliktu na Bliskim Wscho­
dzie, jako politykę “etapowe­
go oddalania się od porozu­
mienia.”

Ponadto sowiecki minister 
wychwalał zbliżające się 
amerykańsko-sowieckie spot­
kanie szczytowe, ostrzegł Ja­
ponię przed podpisaniem 
traktatu przyjaźni z Chinami 
i zaapelował o udział Wscho­
du i Zachodu w konferencji 
poświęconej bezpieczeństwu 
Europy.

Przemówienie Gromyki 
transmitowane było “na ży­
wo” przez telewizję moskiew. 
ską, ale opublikowany póź­
niej przez agencję Tass tekst 
jego mowy ominął wszystkie 
uwagi krytyczne dotyczące 
amerykańskiego Sekretarza 
Stanu.

Poza uwagami krytyczny­
mi znalazły się w przemówie­
niu Gromyki także pochwały. 
Pochwalił on m. in. apele Kis­
singera o odprężenie między­
narodowe, sowiecko - amery­
kańską detentę oraz układ o 
zakazie rozpowszechniania 
broni nuklearnych, jako “te­
zy słuszne.”

“Ale równocześnie Sekre­
tarz Stanu niemal tak samo 
ostro atakuje tych polityków 
amerykańskich, którzy . . . 
wypowiadają się przeciwko 
rozbudowanym bu dżetom 
wojskowym i są zwolennika­
mi cięć w tych budżetach, 
włącznie z budżetem amery­
kańskim” — mówił Gromyko.

“Głupie 
Kłamstwo” — 

Mówi Lon Nol
Honolulu (UPI). Były pre­

zydent Kambodży, Lon Nol, 1. 
62, nazwał pogłoski o wypła­
ceniu mu miliona dolarów dla 
zachęcenia go do ustąpienia 
ze stanowiska prezydenta 
Kambodży “głupim kłam­
stwem”. Lon Nol po wyjeździe 
z Phnom Penh przed zajęciem 
Kambodży przez komunistów, 
osiedlił się na stałe w Honolu­
lu gdzie kupił sobie rezydencję 
wartości $100,000.

Lon Nol w udzielonym wy­
wiadzie prasowym mówił, że 
mimo braku obiecanej przez 
Stany Zjednoczone broni dla 
Kambodży, nie uważa że Sta­
ny Zjedn. zdradziły Kambo­
dżę. “Wyjechałem z Kambo­
dży — mówił Lon Nol — w 
misji dyplomatycznej, której 
koszta miały być pokryte w 
miesięcznych zaliczkach za 
pośrednictwem gwarantowa­
nego przez rząd Kambodży 
wekslu kredytowego. Zdołałem 
tylko podjąć skromną sumę z 
wyznaczonych na tą misję 
funduszy przed upadkiem rzą­
du. Zarzucają mi, że wywio­
dłem tonv złoto z Kambodży— 
mówił Lon Nol. — Jak mo­
głem tego dokonać? Wylecia­
łem tylko w jednym samolocie 
z Kambodży, potem przesiad­
łem się na samolot Indonezji, 
który zawiózł mnie na wyspę 
Guam, a Skąd amerykańskim 
samolotem wojskowym przy­
leciałem do Honolulu. Nie mo­
głem przewieźć ton złota, a 
nawet byłoby to niemożliwo­
ścią dla mnie przewieźć ja­
kiekolwiek złoto”.

Lon Nol powiada, że bez 
pomocy z zagranicy nie będzie 
można doprowadzić do upad­
ku rządu komunistycznego w 
Phnom Penh. Lon Nol zarzu­
cił komunistom złamanie umo­
wy genewskiej, nieludzkie 
traktowanie jeńców i więź­
niów politycznych jak i lek­
ceważenie zasad dyplomatycz­
nego przywileju.

Zderzenie Ekspresów
Sztokholm (UPI). Na sta­

cji Norrkoeping, w odległości 
95 mil na poł. zachód od 
Sztokholmu, pędzący ekspres, 
wiozący wycieczkę dzieci 
zderzeniu zginęło co najmniej 
wagon innego ekspresu. W 
zderzeniu zginęło conajmniej 
8 osób, w tej liczbie siedmioro 
dzieci, a 9 osób zostało ran­
nych.

Stans Skazany 
Na $5000 Kary

Washington (UPI). Mau­
rice H. Stans, lat 67, b. Sekr. 
Rolnictwa w rządzie prezy­
denta Nixona i przewodniczą­
cy zbiórki funduszy na kam­
panię Nixona w latach 1968 
i 1972, został wczoraj skazany 
na $5,000 kary po przyznaniu 
się do winy pięciokrotnego 
przekroczenia praw zbiórki 
na kampanie wyborcze. Stans 
został zwolniony z wszelkich 
złożonych przeciwko niemu 
zarzutów w aferze Watergate.

Stans mógł być skazany na 
pięć lat więzienia, ale sędzia 
federalny John Lewis Smith, 
wydając wyrok na Stansa po­
wiedział, że “sprawiedliwości 
stało się zadość przez nałoże­
nie kary pieniężnej.”

Stans po wyjściu wolnym 
z sali sądowej powiedział, że 
“zostałem oczyszczony z 
wszystkich zarzutów udziału 
w aferze Watergate i jej na­
stępstw. Wierzę, że została 
spełniona ma prośba wyrażo­
na przed Senackim Komite­
tem śledczym w roku 1973 
przywrócenia mi z powrotem 
mojego niesplamionego ni­
czym nazwiska. W ostatnich 
trzech latach byłem poddany 
niezliczonej liczbie śledztw, 
spraw sądowych, oskarżeń 
publicznych itd., które nie do­
zwalały mi na prowadzenie 
normalnego trybu życia i któ­
re narażały rodzinę mą na du­
że przykrości jak i na poważ­
ne uszczuplenie zasobów, Te­
raz będę wolny od tych zmar­
twień i tych kłopotów.”

Sędzia Smith wydając wy­
rok na Stansa podkreślił jego 
długoletnie zasługi w karierze 
politycznej, gdy piastował 
stanowisko dyrektora budże­
tu za administracji Eisenhow­
era, następnie urząd Sekr. 
Rolnictwa za urzędowania Ni­
xona. żona Stansa od długich 
lat choruje poważnie i choro­
ba żony jak i kłopoty Stansa 
stanowiły jeden z względów 
wymierzenia mu łagodniej­
szej kary.

Konfrontacja 
Dyplomatyczna 

USA-Syjam
Bangkok (UPI) — Narasta 

poważna konfrontacja dyplo­
matyczna Stanów Zjednoczo­
nych i Syjamu.

Rząd syjamski uważa bo­
wiem, że Stany Zjednoczone 
dopuściły się poważnego nad­
użycia zaufania, wprowadza­
jąc do bazy U Tapao 1,100 
strzelców morskich, którzy— 
mimo formalnych protestów 
— uczestniczyli w akcji bo­
jowej, która doprowadziła do 
odebrania z rąk komunistów 
Khmer Rouge statku “Maya- 
guez” i 40 członków jego za­
łogi.

Po zakończeniu tej operacji 
wszyscy strzelcy morscy zo­
stali przewiezieni drogą lotni­
czą na lotniskowiec “Coral 
Sea.”

Formalny protest zawiera 
stwierdzenie, że “stawką w 
grze jest zaufanie dla Pre­
miera,” który przebywał poza 
stolicą i że “będzie on muSiał 
coś uczynić, aby podobna sy­
tuacja nie powtórzyła się.”

Nie wiadomo czy i jaką 
akcję zdecyduje rząd syjam­
ski, ale nastroje w tej chwili 
są nacechowane trzeźwością i 
spokojem.

Izba Uchwala 
$405 Milionów 
Na Uchodźców
Washington (UPI) — Izba 

Niższa Kongresu na prośbę 
Białego Domu szybko autory­
zowała ustalenie granicy w 
sumie $507 milionów na po­
moc uchodźcom z Wietnamu 
i Kambodży. Na poprawkę 
wniesioną przez kongr. Eli­
zabeth Holtzman, Izba następ­
nie głosowała stosunkiem gło­
sów 353 do 54 za udzieleniem 
$405 milionów na program po­
mocniczy dla uchodźców.

Wniosek o autoryzowanie 
granicy $507 przeszedł stosun­
kiem głosów 381 do 31, gdy 
pięciu kongresmanów wstrzy­
mało się od głosowania. Suma 
$507 milionów zażądana przez 
prezydenta Forda, miała za­
pewnić pomoc humanitarną i 
pokryć koszta sprowadzenia i 
rozsiedlenia 130,000 uchodź­
ców z Wietnamu.

Ostatnie obliczenia wy­
kazują, że zdołano wydostać 
115,000 uchodźców z Wietna­
mu, wobec tego kongr. Otto 
Passman (D-Ala.) przewodni­
czący komitetu asygnaty fun­
duszy na pomoce zagraniczne, 
uważał, że $405 milionów wy­
starczy na pokrycie tych kosz­
tów. Uchwała Izby została 
przesłana do Senatu pod obra­
dy.

Izba odrzuciła poprawkę 
wniesioną do tego wniosku 
przez kongr Donald Riegle 
(D-Mich.), który domagał się, 
ażeby taka sama suma zosta­
ła uchwalona na pomoc cha­
rytatywną dla bezrobotnych i 
bezdomnych Amerykanów, 
oraz poprawkę kongr. Bella 

! Abzug (D-NY), ażeby przy­
znano tą samą pomoc i ten 
sam status “Amerykanom, 
którzy zbiegli z kraju dla uni­
knięcia represji ze strony rzą­
du za swe polityczne przeko­
nania.”

Przez Flotę 
i Strzelców 
Morskich

Samoloty Zatopiły 
3 Kanonierki 
Kambodży
Washington (UPI) — Sil­

nym uderzeniem piechota ma­
rynarska odbiła przejęty 
przez komunistów Kambodży 
w poniedziałek frachtowiec 
“Mayaguez” oraz uwolniła 40 
marynarzy tego statku.

Prezydent Ford wydał roz­
kaz lotnictwu uderzenia na 
kanonierki Kambodży dla za. 
pobieżenia zabrania statku do 
najbliższego portu w Kambo­
dży. Samoloty amerykańskie 
zatopiły w tej akcji trzy ka­
nonierki i uszkodziły poważ­
nie cztery okręty Kambodży 
otaczające frachtowiec u wy­
brzeży wyspy Koh Tang. 
Samoloty amerykańskie tak. 
że dokonały nalotu na jedno 
z lotnisk Kambodży. Piecho­
ta morska w liczbie 150 “ma­
rines” dokonała desantu na 
wyspę Koh Tang, gdzie do­
szło do ostrej walki z komu­
nistami. Walla te trwają da­
lej. Sekr. Obrony James 
Schlesinger podał, że kilku 
Amerykanów zginęło w tej 
wake, ale nie podał liczby 
poniesionych strat.
Załoga

Wczoraj wieczorem syjam­
ski statek rybacki z powie­
wającą białą flagą zbliżył się 
do niszczyciela “USS Wilson,” 
przywożąc 40 marynarzy z 
frachtowca oraz pięciu Sy- 
jamczyków, którzy znajdowa­
li się na frachtowcu. Amery, 
kańskie okręty odholowały 
statek od wybrzeży wyspy 
Koh Tang, załoga weszła na 
statek i frachtowiec obecnie 
znajduje się w drodze do por­
tu w Syjamie z pełnym ła­
dunkiem.

Prezydent Ford zadowolo­
ny z szybkiej i zwycięskiej 
akcji amerykańskich sił zbroj­
nych wydał wczoraj wieczo­
rem oświadczenie, mówiąc:— 
“Otrzymałem wiadomość, że 
statek został odzyskany nie­
uszkodzony, a załoga uwol­
niona. Wojska które z powo­
dzeniem dokonały tej misji 
znajdują się dalej pod 
ogniem który wkrótce zakoń­
czy się. W imieniu całego na­
rodu amerykańskiego pragnę 
wyrazić swą wdzięczność 
walczącym jednostkom które 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Okręty USA 
Sensację 
w ZSRR

Leningrad (UPI) — Mili­
cja sowiecka i marynarze z 
trudem panowali nad tłuma­
mi aby utrzymać porządek 
wśród chętnych do zwiedze­
nia pokładu amerykańskiego 
okrętu “USS Leahy.” Ame­
rykańscy oficerowie oszaco­
wali liczbę zwiedzających w 
ciągu pierwszych godzin na 
2,500. Przeszło drugie tyle tło­
czyło się na brzegu rzeki Ne­
wy, oczekując w kolejce na 
możność zwiedzenia okrętu;

“USS Leahy” oraz niszczy­
ciel “USS Tattnall” zawinęły 
do leningradzkiego portu z 
okolicznościową wizytą w 
związku z 30-tą rocznicą zwy­
cięstwa aliantów nad faszy­
stowskimi Niemcami. Dwa 
statki sowieckie przebywają 
w amerykańskim porcie w 
Bostonie.

Obecna wizyta statków 
USA w Sowietach jest pierw­
sza od 30 lat, natomiast pierw­
sza w Leningradzie od 113 
lat.

W pewnej mierze do ża­
rn i e s z a n i a przyczynili się 
również amerykańscy mary­
narze, którzy na pokładzie za­
częli rozdawać magazyn 
“Ameryka” w języku rosyj­
skim. Magazyn szedł ponoć 
jak przysłowiowa woda. Chę­
tni wyrywali go sobie nawza. 
jem z rąk.
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HERE Aleksander Dumas

Hrabia Monte Christo
71MAN

Komitet Prasyw

coupon

n.M

S. Nowak.

Podhalan.

$1.» 
SLH

niedzielę, 28 kwietnia br.
29 Gronków odbyło posie-

4690
SIZES
8-20

górali 
zebra- 
Ponad

Hallo! Hallo! Tutaj nasz Kącik 
Informacyjny: Telefon: MU 5-9726 
— W. Króżel, lub 582-5471 — J. 
Duda.

To see for all your 
family insurance needs

Knit Book 
Money Crafts 
Sewing Book 
Fashion Book

którzy pomogli w propago­
waniu koncertu i publiczno­
ści, która tak ładnie dopisała. 
Wśród publiczności było du­
żo związkowców i weteranów 
reprezentuj ąc y c h wszystkie 
Placówki. STATE FARM 

Insurance Companies 
Home Offices: 
Bloomington, Illinois

Donosimy, iż przedstawienie pt. 
“Sen Góralski i Śmigus-Dyngus” 
w wykonaniu zespołu “Harnasie” 
Koła 31 Wierchy zostanie po­
wtórzone w niedzielę, 25 maja, 
w “Columbia Hall”, 48-ma i S. 
Spaulding ulica, o godzinie 4:30 
po południu. Uzupełnieniem bę­
dzie wyjątek ze sztuki pt. “Ma­
rysia spod Regli”.

Donacja $3.00 od osoby. — Mi­
chał Cieśla, prezes.

STAN KAPKA
4325 N. WESTERN AVE.
CHICAGO, ILL. 60618
Tel. 784-1030 Bus.
Tel. 965-7488 Home 

MÓWIMY PO POLSKU.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol- 
skiegodo milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

“Turnie wy moje, turnie 
ukochane, 

Cy jo wos kiedy kochać 
zaprzestane! 

I wtedy, kiedy legne we wiecystym 
grabie, 

I wtedy nie wiym — zaboce 
o tobie!?

LIGHTLY does it! Long 
seams shape a light-fitting 
tunic and pants that never add 
an ounce to youx- figure. Note 
dash of wide, Soft collar.

Printed Pattern 4690: 
Misses’ Sizes 8, 10, 12. 14, 16, 
18, 20. Size 12 (bust 34) pant­
suit 3% yds. 45-inch,

W
Koło
dzenie sprawozdawczo-wyborcze. 
Młode Koło dużo zrobiło w krót­
kim okresie czasu, dlatego posta­
nowiono pozostawić dotychczaso­
wy Zarząd na następną kadencję. 
Części wyborczej przewodził pre-

Pochodu: — dyr. W. 
Nowak i J. Kasiniak. 
Dekoracji: — dyr. J. 
J. Zając i

40-Lecie Klubu
AMPOL

Major Roman Proszek 
z Toronto

Na Balu Weteranów
Na Bal Weteranów, który 

odbędzie się z okazji 30-lecia 
zakończenia II Wojny Świa­
towej i zakończenia zwycię­
skich walk oręża polskiego,— 
generał Stanisław Maczek, — 
były dowódca I Dyw. Pancer­
nej, mianował majora Roma­
na Proszek, z Toronto, swym 
reprezentantem.

Bal odbędzie się w sobotę, 
dnia 17 maja w audytorium 
Związku Polaków. Dochód z 
balu przeznaczony jest na in­
walidów. Gra węgierska, — 
kontynentalna orkiestra.

Send $1.00 for each pattern. Add 
25c for ecah pattern for first class 
mail and special handling. Send to 
Anne Adams c/o Polish Daily 
Zgoda, Pattern Dept., 243 W. 17th 
SL, New York, N. Y. 10011. Print 
NAME, ADDRESS, ZIP. SIZE and 
STYLE NUMBER.

IT PAYS TO SEW—you save so 
much money! end now for New 
Spring-Summer Pattern Catalog! 
Over 100 patterns, pants, long, 
short •styles Free pattern 
75c
Sew +
Instant 
Instant 
Instant

Grupa 71 Zjednoczenia Po­
laków — St. Elizabeth Socie­
ty — będzie obchodżić złoty 
Jubileusz w niedzielę dnia 18 
maja. Grupa ta założona 50 
lat temu przy parafii Matki 
Boskiej Częstochowskiej przy 
Harvard Avenue, na wscho­
dniej stronie miasta.

Z tej okazji będzie odpra­
wiona uroczysta Msza śtw. w 
tej parafii o godzinie 11:30 
rano. Po Mszy św. wszyscy 
członkowie, przyjaciele i go­
ście proszeni są o wzięcie u- 
dziiału we wspólnym óbiedzie, 
który odbędzie się o godzinie 
1 po poł. w sali parafialnej 
Matki Boskiej Częstochow­
skiej. ___

0 Kardynale
Mindszentym 
w Cleveland

Próba Atomowa
Pahute Mesa, Nev. (UPI)— 

Stany Zjednoczone przepro­
wadziły w środę rano pod­
ziemną próbę broni atomo­
wej, o sile wybuchu silniej­
szej o 50 procent od bomb 
— rzuconych na Hiroshima i 
Nagasaki, w drugiej wojnie 
światowej.

Wybuch nastąpił o godz. 7 
rano, na głębokości 2,510 stóp 
pod ziemią na pustyni w Ne­
vada.

ciemności i 
wszystkich 
mionych . .

Kardynał 
Pamiętamy

Brawo “Polanie”
Ponad 350 osób podziwiało 

zespół “Polanie” z Youngs­
town, Ohio, podczas ich kon­
certu w audytorium Junior 
High School w Garfield Hts. 
Był to ich trzeci koncert z 
programem “Idizem do Cie­
bie Ziemio, Matko Nasza” i 
trzeba przyznać, że najbar­
dziej udany. Lepsza oprawa 
sceniczna i gra świateł wpły­
nęły na korzystniejszą pre­
zentację i odbiór programu.

Prawdziwą niespodziankę 
zrobił temu wartościowemu 
zespołowi, swoją obecnością 
przemówieniem w obu języ­
kach i wręczeniem proklama­
cji — burmistrz Garfield Hts. 
Raymond Stachewicz. — Na 
koncercie byli także komi­
sarz Aleksander Kopczyński, 
komisarka Maria Grabowska 
z Youngstown i prezes 3 O- 
kręgu ZŚP Roman Kozłow­
ski. Polanie są reprezentacyj­
nym zespołem okręgu 9 ZNP 
i koncert odbył się pod patro­
natem tej organizacji.

Specjalne poparcie — dla 
koncertu wykazał Wydział 
Kobiet Okręgu 9 ZNP i Pla­
cówka 203 SWAP przez za­
kupienie większej ilości bile­
tów i ci ostatni za bezintere­
sowne oddanie sali na przyję­
cie po koncercie — objaśnia 
kier. Stanisław Filipkowski. ' 

“Polanie” są ponadto 
wdzięczni wszystkim tym, —

Dom polski w dzielnicy 
Brooklyn, znany wszystkim 
,p.n. AMPOL CLUB, obcho­
dzi 40 rocznicę swego założe­
nia. Z tej okazji w niedzielę, 
dnia 18 maja odbędzie się u- 
roczysty Jubileuszowy Ban­
kiet. Jan Malina jest prze­
wodniczącym Komitetu Ban­
kietu.

Dom Polski — AMPOL 
CLUB: — powstał 40 lat te­
mu, zbudowany wsp ó 1 n y m 
wysiłkiem Amerykanów pol­
skiego pochodzenia, należą­
cych do różnych grup i sto­
warzyszeń, — które musiały 
mieć swoje własne miejsce na 
posiedzenia i na towarzyskie 
spotkania.

W bankiecie wezmą udział 
liczni reprezentanci Polonii. 
Główne przemówienie wy­
głosi prezes-emeritus Józef 
Szukałski. W sprawie biletów 
na Bankiet proszę dzwonić — 
884-5253.

Gdybyś “zabocył” nie byłoby 
Związku Podhalan w Ameryce, 
ani domu, ani zebrań-posiadów, 
ani wierchowych nut, ani “sium- 
nych” tańców i strojów — nie 
byłoby wystaw, Kół, wieczornic i 
takich pochodów jak 3 Maja. One 
dlatego są, że pamiętasz.

Trzecio-majowy występ 
wspomniano na ostatnim 
niu Głównego Zarządu.
300 Podhalan, dzieci, młodzieży i 
dorosłych maszerowało w regio­
nalnych strojach, z kapelami i 
transparentami. Mayor miasta 
Chicago “dzierżył” w pochodzie 
góralską ciupagę. Była “pluta”, 
zimny deszcz niszczył przepiękne 
kostiumy — a oni szli i grali. 
Kiedy zapytałem kogoś przemo­
czonego do nitki, czy mu zimno, 
powiedział chełpliwie “jo chłop
— mnie krew grzeje, a nie port­
ki”. Czy też w Polsce maszeruje 
kiedy, tylu naraz barwnych gó­
rali — j ak w Chicago?

Na zebraniu “ukwalowano” dłu­
go. Prezesowi (J. Króżel) nie za­
mykały się usta, skrzypiało pióro 
sekretarki (H. Trunko); to jej 
przypadła w udziale żmudna 
mrówcza praca spisywania wszy­
stkiego. Gościem naszym była 
prezeska Koła 23 Odrowąż Podh.
— Ludwina Krupa.
Co Uchwalono:

Złożyć ponad 100 doi. — tj. 
każde Koło 5 — na posąg W. Mak­
symiliana Kolbe, w Munster, Ind., 
oraz wziąć udział w jego uroczy­
stym poświęceniu, w niedzielę, 25 
maja. Zarząd prosi o liczną dele­
gację i to w kostiumach, po góral­
sku. Zgłosić swój udział można na 
te telefony podane przy końcu tej 
rubryki.

Ofiarować 100 doi. na pamięt­
nik, który będzie wydany w zwią­
zku z rokiem orkan owakim; do 
pamiętnika wszystkie Koła Zwią­
zku powinny dać zdjęcie i napi­
sać coś o sobie. Koło im. W. Or- 
kana, pod patronatem Związku 
urządza akademię — I-go czerw­
ca, w domu związkowym. Pio aka­
demii planuje się bankiet; każde 
Koło zakupiło 10 biletów. Dochód 
pójdzie na popieranie talentów 
regionalnych na Podhalu. Kieruje 
tą imprezą wiceprezes W. Bło­
niarz, przy dzielnej współpracy 
dyr. T. Gardner.

Zakończono zbiórkę na niewi- 
tą imprezą wiceprezes W. Bło­
cę Tatrzańskiej. Przyniosła ona 
355 doi. Brawo dla Janiny Duda, 
która się tym zajęła.
“Sejm” — Zjazd Podhalan

W ostatnie dni sierpnia i pier­
wszy września obradował będzie 
taki — co 3 lata odbywany sejm. 
Dokonuje on przeglądu dokonań 
i działalności Związku i wytycza 
plany na przyszłość. Z okazji sej­
mu wydajemy księgę pamiątkową. 
Każdy z oddziałów (Kół) Związku 
ma dać do pamiętnika krótki za­
rys swojej historii i zdjęcie. W 
niedzielę, 8 czerwca, specjalny fo­
tograf będzie robił zdjęcia do pa­
miętnika, od godziny 1-ej, w Do­
mu Podhalan. Można mieć stro­
je własne lub je wypożyczyć na 
sali.

Pozyskujcie sponsorów i patro­
nów naszego pamiętnika; za zdo­
bywanie ogłoszeń jest nagroda 
pieniężna. Cenę biletu na ban­
kiet sejmowy ustalono na 8 doi. 

Wszystkie Koła wysyłają na 
na Sejm delegatów; każdych 
10 członków reprezentuje 1 de­
legat

Na wniosek prez. J. Króżla 
wyłoniono następujące komitety 
sejmowe:

Komitet Bankietu: — wicepre* 
zeska K. Kasprzak, wiceprezes W. 
Błoniarz, sekretarka H. Trunko, 
skarbnik Wiktoria Fiołek, dyr. J. 
Skupień i J. Gil.

Komitet Zaproszeń: — Wybrano 
“trzy Heleny” — H. Trunko, H. 
Augustyn i H. Starczewska.

Komitet 
Króżel, S.

Komitet
Kasprzak, 
Wśród Nas

Na terenie Chicago 
kilka dni prezes Koła 
Uniontown, Pa., p.

Wielką “Akademię - Bankiet” 
organizuje Koło 2 im. Wł. Orka- 
na w niedzielę, 1 czerwca br., w 
Domu Podhalan, o godzinie 3-ej 
po południu. Na uroczystość zło­
żą się: — część oficjalna i artys­
tyczna oraz bankiet połączony z 
zabawą.

Wszystkie Koła proszone są o 
zgłoszenie ilości zakupionych bi­
letów do dnia 20-go maja, na te­
lefon: — 777-8189 lub 925-6200. 
Po dodatkowe rezerwacje prosimy 
dzwonić na te same numery.

Za Komitet — W. Błoniarz, pre­
zes; T. Gardner, sekretarka. 
Zabawa Wiosenna

Pełną atrakcji zabawę zapowia­
da Koło 23 Odrowąż Podhalański 
w sobotę, 24 maja, w Domu Pod­
halan, 3035 W. 51-sza ulica.

Oprócz podhalańskiej orkiestry 
“Echo” można będzie pogawędzić 
z Królową Podhala — Danusią 
Sieczką, kupić kwiaty, smaczne 
przekąski i napoje. Począite o godz. 
7:30 wieczorem.

Serdecznie zapraszamy. — L. 
Krupa, prezeska; S. Lenart, wice- 
pr.; I. Skupień, wiceprez.

był nam bliski. 
Jego wizytę w 

Cleveland ubiegłego roku. U- 
bolewamy z powodu Jego 
odejścia i wyrażamy najgłęb­
sze słowa współczucia Ame­
rykanom węgierskiego po­
chodzenia w Cleveland.

przebywał 
14 Tatry z 
Ferdynand 

Skobel, który “bacuje” na tym
stanowisku już od 35 lat. Naszego 
gościa przyjmowało wielu człon­
ków Związku. Nawiązały się no­
we znajomości i pierwsza przy­
jaźń z prezesem J. Króżlem i je­
go żoną. Miło było usłyszeć o 
przygotowaniach do uroczystości 
obchodu 200-lecia Stanów Zjedno­
czonych w Pennsylvania. Prezesa 
Skobla poznamy bliżej na Sejmie 
Zw

Szczere podziękowanie kieruje 
dla wszystkich uczestników za­
bawy wiosennej Zarząd i Komi­
tet Koła 22 Maniowy. Dochód 
przeznaczony został na budowę 
kościoła w nocnym osiedlu Ma­
niowy w Polsce. — K. Sitarz, 
prezes.
“Orkanowe Imię” Na Telewizji

W obecnym roku 1975 przypada 
100-na rocznica urodzin i 45-ta 
rocznica śmierci Władysława Or- 
kana wielkiego Syna Podhala. 
Tak w Polsce, jak też i na tutej­
szym terenie Związki Podhalan 
organizują różnego rodzaju uro­
czystości.

Rozpoczęciem “Roku Orkanow- 
skiego” w Chicago będzie występ 
na telewizji zespołu “Podhale” 
Koła 24 Szaflary, w tę niedzielę, 
18 maja br., u Roberta Lewan­
dowskiego, Kanał 26 TV, o godz. 
5-ej po południu, poświęcony Wł. 
Orkanowi.

“On był męczennikiem 
największym słowa tego zna­
czeniu” — tak określają nie­
dawno zmarłego kardynała 
Mindszenty’ego miejscowi A- 
merykanie węgierskiego po­
chodzenia.

Ksiądz Laszlo Rosko, pro­
boszcz parafii św. Małgorza­
ty w Cleveland podkreśla, że 

. . był On męczennikiem 
z uwagi na jego wierność i 
poświęcenie dla wiary. — On 
był gotowy oddać życie za 
swoją Ojczyznę podczas oku­
pacji niemieckiej”.

Kardynał Minidszenty od­
wiedził Cleveland w maju — 
ubiegłego roku witany entu­
zjastycznie przez tłumy miej­
scowej kolonii węgierskiej.

Na wieść o śmierci kardy­
nała burmistrz P e r k wydał 
następuj ące oświadczenie 
prasowe” — Był on Symbo­
lem węgierskiego ruchu opo­
ru przeciw tyranii i opre­
sji... Był On światłem w 

beznadziejności 
narodów ujarz-

zes J. Króżel przy pomocy dyr. 
W. Króżel.

Zarząd Koła stanowią: J. Bryja, 
prezes; B. Kowalczyk, wicepre­
zes; A. Rozyłowicz, wiceprezeska; 
A. Bryja, sekr. protokołowa; J. 
Bryja, sekr. finansowy, J. Bryja, 
skarbnik; L. Ciezczak, J. Boche­
nek, J. Groński, Rada Gospodar­
cza.

Życzymy owocnej pracy.

— A — mówił dalej z uniesieniem, właściwem miesz­
kańcom Południa — coraz gorzej się dzieje na tym świede! 
O, lepiej by było, ażeby prtzez 48 godizin spadały z nieba popiół 
i płomienie; niechby już raz skończyło się to wszystko!

— Z tego co mówisz, wydaje się, żeś kochał bardzo tego 
człowieka?

— Tak jest, kochałem go, aczkolwiek wyrzucam sobie, 
żem mu chwilowo zazdrościł szczęścia. Potem dopiero, przy­
sięgam na zbawienie duszy, ubolewałem niezmiernie nad 
nieszczęściem, które go spotkało.

Nastąpiła chwila milczenia, w czasie której ksiądz ani na 
moment nie spuszczał wzroku z twarzy Kadrusa.

— Czy znałeś ojcze, tego biedaka? — przerwał na koniec 
milczenie oberżysta.

— Byłem przy jego łożu śmiertelnem.
— Na cóż umarł? zapytał Kadrus głosem zdławionym.
— Na to, na co się umiera w więzieniu w trzydziestym 

roku życia. Na więzienie samo. Najdziwniejszą rzeczą jest 
jednak to, że ów Danites, umierając, przysięgał mi na krucy­
fiks, że nie jest mu wiadome za co był uwięziony.

— To prawda, księże, to prawda!... On nic nie wiedział. 
Tak, ten biedak nie kłamał.

— I właśnie dlatego w chwili śmierci błagał mnie, bym 
poznał przyczyny jego nieszczęścia i przywrócił cześć jego 
pamięci, jeżeli splamiona została.

Zdawało się, że spojrzenie mówiącego chciało wniknąć 
w samo dno duszy słuchającego, ażeby się przekonać, jakie 
robią na nim wrażenie te słowa.

— Pewien anglik bogaty — ciągnął dalej opowiadanie 
ksiądz — również niewinny, który siedział razem z owym 
Dantesem w więzieniu, a w czasie drugiego powrotu Burbo- 
nów został uwolniony, posiadał diament znacznej wartości. 
Wychodząc z więzienia diament ten pozostawił w darze Dan­
te sowi, za t oiż ten go doglądał w chorobie. Dantes nawet 
nie próbował przekupić nim dozorców, gdyż wiedział, iż 
byłoby to bezskuteczne, lecz diament przechowywał starannie, 
w nadziei, że jeżeli go kiedykolwiek uwolnią z więzienia, to 
byt będzie miał po sprzedaży klejnotu, zapewniony.

— Był to więc, jak mówicie, ojcze, klejnot wielkiej 
wartości? — zapytał Kadrus z błyszczącemi oczyma.

— Wszystko jest względne — odpowiedział ksiądz — 
wielkiej wartości był dla Dantesa niewątpliwie; oceniono 
mi go na 50 tysięcy franków.

— Pięćdziesiąt tysięcy franków! — zawołał Kadrus — 
ależ w takim razie był on wielkości chyba orzecha?

— No, tak wielki to on znów nie jest. Lecz możesz osą­
dzić sam to najlepiej, ponieważ mam go przy sobie.

I ksiądz, mówiąc to, wyjął z fałd sutanny małe pudełeczko 
z czarnego jaszczuru, otworzył je, a przed olśnionym wzro­
kiem Kadrusa zajaśniał wtedy w całym swym blasku brylant 
najczystszej wody, oprawny w pierścień wysoce artystyczny.

— I to jest warte 50 tysięcy franków?

— Prócz oprawy, która ma również swoją cenę. 
Zamknął pudełko i schował starannie pudełeczko do kie­

szeni na piersiach.
— Jakimże sposobem, ojcze szanowny, jesteście w po­

siadaniu klejnotu tego? Czy Dantes uczynił was spadkobiercą 
swoim ?

— Nie, lecz wykonawcą swego testamentu. Miał on 
trzech przyjaciół i narzeczoną. Jeden z nich nazywał się 
Kadrus.

Kadrus aż się cały zatrząsł usłyszawszy to.
Zaś ksiądz mówił dalej, udając że nie widzi wzruszenia 

swego słuchacza.
— Drugi nosił nazwisko Danglarsa, trzeci, aczkolwiek 

był jego rywalem, był niemniej szczerze mu oddany...
Uśmiech szatański rozbłysł na twarzy Kadrusa i uczynił 

on gest, jakby ehciał przerwać mowę księdzu.
— Zaczekaj — powstrzymał go ten — daj mi skończyć. 

Jeżeli masz jakieś uwagi, to mi je później zakomunikujesz. 
Otóż ten trzeci nazywał się Fernand. Co do jego narzeczonej, 
to miała ona imię... Niestety!... Zapomniałem imienia narze­
czonej !...

— Mercedes — podpowiedział Kadrus.
— A tak... przyznał ksiądz, z dziwnym uśmiechem — 

tak jest. Mercedes!
— Cóż dalej? — zapytał Kadrus.
— Daj mi karafkę z wodą — poprosił ksiądz.
— Kadrus z pośpiechem spełnił rozkaz ten. Opat napeł­

nił szklankę i napił się trochę.
— Zmęczyło mnie to przypominanie faktów i nazwisk— 

rzekł ksiądz. — Na czem więc stanęliśmy? Acha!... narzeczo­
na nosiła imię Mercedes... Tak jest, już teraz zupełnie dobrze 
to sobie przypomniałem. Mercedes... Tak, tak. “Pojedziesz 
tedy do Marsylji” — mówił umierając Dantes — sprzedasz 
diament, sumę uzyskaną podzielisz na pięć równych części i 
pooddajesz je...

— Jiakto, na pięć — zaopanował Kadrus — przecież wy 
mieliście, ojcze, cztery osoby jedynie.

— Na pięć, — mówił Dantes, mając na myśli piątego 
ojca swego, lecz ten umarł już, jak mi to w Marsylji powie­
dziano.

— Niestety! — biedak umarł istotnie — potwierdził 
Kadrus wstrząsany budzącemi się namiętnościami.

— Umarł tedy... powiedział ksiądz przytłumionym gło- 
sem, usiłując zachować wyraz obojętności na twarzy — ale 
tyle już lat od chwili wypadku tego upłynęło, że żadnych bliż­
szych szczegółów otrzymać nie zdołałem od nikogo. Czy nie 
mógłbyś ty, panie oberżysto, powiedzieć mi coś nie coś o zgo­
nie tego starca?

— A któżby wiedzieć mógł lepiej odemnie? Byłem naj­
bliższym przecież jego sąsiadem. Otóż stary Dantes w rok za- 
ledwie po uwięzieniu syna przeniósł się do wieczności. Poczci­
wy to był człowiek!

— Jaka była przyczyna jego śmierci?
— Lekarze określili naukowo fakt ten. Ich zdaniem 

zmarł na febrę gastryczną; lecz ci, którzy go lepiej znali, są 
zdania, że umarł z żalu i zgryzoty; ja zaś, który go znałem 
najlepiej, twierdzę, że...

(Ciąg dalszy nastąpi)

50-Lecie Grupy 71 
Zjednoczenia 

Polaków

(Ciąg dalszy)

— Biedny! — powiedział — O widzisz, księże dobrodzie­
ju, masz nowy dowód, że dobry Bóg jest dobry jedynie dla 
złych.

Nadzwyczajna Morska Roślina
Wydobyta ł mórz Norwegu a zawarta 
w tabletkach KELP-KARBON Jest te 

’ najbogatsze, naturalne źródło witamin 
i 60 minerałów a szczególnie jodu. Gdy 
brak tych składników w organiźmie 
ludzie czuja sie wyczerpani, nerwowi 
cierpią na żołądek, są podatni na różne 
infekcje i choroby. Szczególnie obecnie 
przy zmiennej pogodzie w chłodne dni 

■ , . żachnijcie przyjmować KELP-KARBON
Dr Micbaeto Cena na butelkę Ś&00

DR. MICHAEL'S HERB CENTER
1213 N. Milwaukee Ave. Chicago, 111. 60622

EUGENIA I JERZY 
STOLARCZYK 

Polski 
Program Radiowy 

Założony w 1927 roku 

WXEN
Środa i Piątek, 7:30 wiecz.
Niedziela 10:30-11:30 rano 
106.5 FM—Cleveland, Ohio

Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
Eugenia i Jerzy Stolarczyk

KORESPONDENCI
9421 Alexander Road 
Cleveland, Ohio 44125 

Telef. Area Code 216: 641-7528
Od Redakcji: — Gminy i Grupy Z.N.P, oraz Towarzystwa 
i Kluby polonijne proszone są o przesyłanie wszelkich 
zawiadomień i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
i Okolicy wprost do korespondentów Dziennika Zw., pp. 
Eugenii i Jerzego Stolarczyk pod wyżej podany adres.

Uwaga Kluby i Organizacje! Czy 
przygotowujecie piknik czy inną 
zabawę? Czy potrzebne są kupony, 
których nie możecie dostać? — 
Przygotowaliśmy dla was odcinki 
wielkości 1x1”. — 1 książeczka 
(3x10”) zawiera 50 stron, każda 
strona ma 30 odcinków: 1500 sztuk 
lOc odcinków tylko $1. Minimum 
zamówienia 10 książek $10 plus 
$1.20 za każde 10 książek na opła­
tę pocztową, podatek i koszta ma­
nipulacyjne. Wyślijeie zamówienie 
z czekiem do: Pavo Ind. and Sales, 
P.O. Box 71, Brookfield, III. 605.13.

I Tel. 485-7896. Zamówcie już teraz, 
I póki jeszcze mamy dobry zapas!

Doroczna 
Wystawa Sztuki 
Otwarto w tym tygodniu 

56-tą Wystawę Malarstwa i 
Sztuki p.n. “MAY SHOW”, 
która odbywa się rok rocznie 
w muzeum sztuk pięknych — 
“The Cleveland Art Muse­
um”. W tym roku kolekcja 
składa się z ciekawych prac 
obejmujących szeroki wach­
larz stylów, począwszy od ul­
tranowoczesnego a skończyw­
szy na tradycjonalnym.

W tym roku w skład wy­
stawy wchodzi również cie­
kawa kolekcja 58 fotografii, 
przed stawiaj ąca różnorod­
ność wizerunków.

Artysta Harry Wheeler z 
Akron, Ohio, zdobył pierwszą 
nagrodę za pracę surreali­
styczną pm. “Heaven Only 
Knows”.

Profestor Art Institute of 
Cleveland — Edward Miecz­
kowski, który w zeszłym ro­
ku otrzymał pierwszą nagro­
dę za obraz, — w tym roku 
za abstrakcyjny rysunek ko­
lorowy na papierze w kate­
gorii grafiki.

Nagroda w kategorii rzeź­
by — została rozdzielona po­
między dwóch rzeźbiarzy. — 
Otrzymali je prof. Gene Kan­
gas z Cleveland State i Roger 
Blakley, absolwent Cleveland 
Art Institute.

Wystawa jest otwarta dla 
publiczności i potrwa aż do 
15 czerwca br.

Co Słychać 
Wśród Podhalan

PRINTED PATTERN

“B.-M.-B.” 50 kapsułek
Zawiera wyciąg ze szpiku kości i śledziony z doborowego 
oydła Buduje nowe czerwone ciałka krwi. Wzbogaci krew. 
Także na zwyczajną Anemię dla osób wycieńczonych ©raca 
Ruduie krew i siłę Doskonałe dla dzieci.

Butelka $5.85, 3 butelki — $16.00
Wyślilcie zamówienie z Money Order

N.D S butelki S18.H
Lj Zioła Nr. 18 Reumatyzm Muskularny Paczka $2.85

□ Zioła 11 Na Pęcherz i Nerki Paczka $2.69
□ Zioła Nr. 20 Na Nerwowość Paczka $2.89
□ Zioła Nr. 16 Na Wątrobę i Żółć Paczka $2.89
□ Zioła Nr. 31 Na Gasy Żołądka ..... Paczka $2.89
Z! Zioła Nr. 17 Na Łagodne Przeczyszczenie Paczka $2.25
□ Zioła Nr. 340 Dla Kobiet przy Zmianie Życia Paczka $3.85
;~l Zioła Nr. 10 Na Astmę Bronchialną Paczka $3.85
□ Zioła Nr. 100 (Wzmacniając) Dla Mężczyzn Paczka $3.50

□ Zioła Nr. 9 Na Wyrzuty Skórne Paczka $3.89
1 HERBATA Bl-BE-TIC zamiast kawy — 

używana dla tych co mają cukrzycę .... Paczka $2.60
1 Ziała Nr 40 Przeciw Nadciśnieniu Krwi Paczka $3.89
1 Zyme-Aids Na Tabletki Na Gazy Żołądka 

i Niestrawność Pokarmu Tak. $4.89



Baloty Prawyborcze i Wyborcze Są 
Do Nabycia w Pismach Związkowych

Baloty prawyborcze i wyborcze dla Gmin ZNP dla 
wyboru Posłów na Sejm 37-my oraz nominacji na urzędy 
komisarza i komisarki poszczególnych Okręgów są już gotowe 
w drukarni Pism Związkowych.

Poszczególne Gminy mogą nadsyłać zamówienia na te 
jaloty do: — Alliance Printers and Publishers. 1201 Mil­
waukee Ave., Chicago, Illinois. 60622.

Wiadomości z Town of Lake
Kalendarz Zebrań Towarzystw 
i Grup Przy Gminie 123-ej ZNP

Gmina 123 ZNP w każdy pier­
wszy poniedziałek miesiąca w no­
wej sali Rainbow Gardens przy 
1524 W 51sza ul. gdzie właścicie­
lami sa bracia Łączkowscy

Kółko im. Kaz. Brodzińskiego. 
Gr. 962 ZNP w sali Łączkowskich 
pnr. 1425 W 51st St., druga nie­
dziela każdego mieś o godz 1:30.

row. Sokolic Polskich ZNP Nr. 
133. Grupa 1141 ZNP w 3-ą nie­
dziele każdego miesiąca w sali 
Sherman Park o godzinie 2ej po 
oohidniu

Tow. Gwiazda Zwycięstwa Gr. 
tl65 ZNP. w każda czwartą nie­
dzielę, o godz. 2ej po poł., w sali 
East End administration building 
Sherman Parku - blisko 52-ej 
• Throop

Tow Promień Nadziei. Gr 1248 
ZNP w drugi czwartek każdegc 
miesiąca o godz 7:30 wieczorem 
w sali Łączkowski przy 1425 W 
51st Street

Tow. Tysiąc Walecznych Grupa 
1378 ZNP w każdą drugą środę 
miesiąca o godz. 7:00 wieczorem 
w sali Roman’s Banquet Hall, ont 
4843 So Racine Ave

Tow. Huzarów Polskich. Grupa 
1860 ZNP. w sali Św Jana Bożego 
o godz 1:30 po poł. w każda dru 
gą niedziele miesiąca

Tow. Kosynierów im. Tadeusza 
Kościuszki Grupa 1192 ZNP - w 
każdą 3cią niedzielę, o godz. 2-ej 
po poł.. w sali Rainbow Gardens. 
Karwoski No. 4 .Tan 22 
1421 W. 51-sza ul

Maria Deszcz Nie Żyje. — Zabawy, 
Posiedzenia, Sprawy Lokalne

Dnia 6-go maja 1975 roku zmar­
ła śp. Maria Deszcz, członkini Tow. 
N.M. Panny od Nieust. Pomocy 
Nr. 46 ZPRK.

Pogrzeb odbył się 10-go maja, 
z kościoła Śrw. Józefa, gdzie o 
godzinie 10-ej rano została od­
prawiona Msza św. za spokój Jej 
duszy. Zwłoki spoczywają na 
cmentarzu Z m a r t w y chwstania 
Pańskiego.

W żalu pozostali: — Stanisław, 
mąż; Stanisława (Władysław) 
Wachel, Henryk (Norma) Deszcz 
i Arthur (Patricia), córika, syno­
wie, synowe.

Cześć Jej pamięci!

25-Lecie
Klubu Pow. Kolbuszowa

Klub Kolbuszowa urządza ban­
kiet w niedzielę, 18 maja, w sali 
Rainbow Garden, 1425 W. 51-sza 
ul. Godzina cocktails od 5-ej do 
6-ej. Początek bankietu o 6-ej 
wieczorem

Klub zaprasza wszystkich człon­
ków, przyjaciół i znajomych oraz 
sympatyków naszego Klubu. Po 
bankiecie odbędzie się zabawa ta­
neczna przy doskonałej orkiestrze 
Rzeszowiacy.

Bilety po 6 dolarów.
Za Komitet i Zarząd — Włady­

sław Augustyn, prezes; Franciszek 
Mytych, sekr.

Dzień Młodzieży
W Obozie — 29 Czerwca

Gminy i Grupy Okręgu 12 ZNP 
są powiadomione, iż tegoroczny 
Dzień Młodzieży Okręgu 12 ZNP 
odbędzie się w Obozie Okręgów 
12 i 13 ZNP, w Yorkville, Ill., 
w niedzielę, 29 czerwca. Warunki 
dla Gmin i Grup są te same co 
były w roku 1974, która Gmina 
lub Grupa przywiezie nie mniej 
niż 25 dzieci — otrzyma nagrodę 
w sumie $50.00.

Dzień Młodzieży rok rocznie 
urządza Okręg 12 ZNP z Wydzia­
łem Kobiet Okręgu 12 ZNP.

Komisarz Tomasz Paczyński i 
Kom. Helena Ora wiec serdecznie 
zapraszają Gminy i Grupy do licz­
nego Zjazdu do Obozu dzieci i 
młodzieży Okręgu 12 ZNP.

Dobosze i Trębacze Gminy 80 
ZNP wezmą udział w dniu mło­
dzieży Okręgu 12 ZNP 29 czer­
wca poprowadzą uczestników do 
kaplicy obozowej na uroczystą 
Mszę św., która odprawiona bę­
dzie o godz. 12-ej. Celebruje ks. 
prałat Rzeszutko.

Klub Parafii Ludźmierz odbę­
dzie posiedzenie ostatnie przed 
wakacjami w niedzielę, 18 maja, 
o 2-ej po południu, w Domu Pod­
halan. 3035 W. 51-sza ul. Wiele 
ważnych spraw do załatwienia. 
Po posiedzeniu zapraszamy na 
majówkę. Podana będzie kawa i 
ciastka.

Prosimy o liczne przybycie.
Następne posiedzenie — w trze­

cią niedzielę września. — Patricia 
Wacławik sekretarka.

Tow. Im. Władysława Reymon­
ta Grupa 2418 ZNP odbędzie po­
siedzenie w niedzielę, 18 maja, o 
2:30 po południu, w sali Juliusza 
Słowackiego, 1700 W. 48-ma ul. 
Sekretarz K. Olejniczak będzie 
urzędowa) już od 1-ej.

Prosimy o liczne przybycie. — 
Mamy wiele ważnych spraw do 
załatwienia. — Feliks Kasznia, 
prezes; Jan L Broniarczyk, sekr. 
prot.

Z Klubu Marynarskiego 
Morskie Oko

W niedzielę, 18-go maja, Klub 
Marynarski urządza pierwszą 
pielgrzymkę do Ojców Salwato­
rów w Gary, Ind., na nowennę 
do Matki Boskiej Fatimskiej. 
Autobus będzie odjeżdżać z 48 i 
Western o 12-ej w południe, z

47-ej i Wolcott o 12:15 po połu­
dniu, a z 51-ej i Ashland o go­
dzinie 12:30 po południu. Bilety 
po $3.00 od osoby. Prosimy robić 
rezerwacje zawczasu a b y ś m y 
wiedzieli ile miejsc zamówić. 
Członków którzy mają mundury 
prosimy wystąpić w nich na 
otwarcie pielgrzymek i na pro­
cesje do Matki Boskiej. Telefo­
nować do Białek, HE 4-1388 lub 
do prezesa Tomiczak, 737-8654 i 
do Wilczak, 847-4169.

W niedzielę, 25 maja Klub Ma­
rynarski urządza pielgrzymkę do 
Ojców Karmelitów na poświęce­
nie statuy Ojca Kolbe. Prosimy 
członków, ażeby wystąpili jak naj­
liczniej w mundurach na pro­
cesję. Msza św. będzie odprawio­
na o godzinie 11:30 rano, a po­
tem poświęcenie statuy i wspólny 
obiad. Po obiedzie będzie wyświe­
tlony film o Ojcu Kolbe. Obiad: 
$4.00 od osoby. Odjazd z 48-ej i 
Western o godzinę 9:00 rano; z 
47-ej i Wolcott o godzinie 9:15 
rano, a z 51-ej i Ashland o go­
dzinie 9:30 rano.

Prosimy już robić rezerwacje, 
telefonować do Białek, do preze­
sa i do Wilczak czy tylko jechać 
autobusem czy będzie na obie­
dzie. Bilety po $4.00 od osoby. — 
Mary Ann Białek, koresp.

Klub Parafii Rabka Zdrój za­
wiadamia członków, że następne 
posiedzenie, połączone z uczcze­
niem Matek i Ojców odbędzie 
się o tydzień wcześniej, 18 maja, 
w sali zwykłych posiedzeń, o 3 
po południu. Prosimy wszystkich 
o przybycie. Następne posiedze­
nia będą znowu odbywały się w 
czwartą niedzielę miesiąca.

Tow. Wierność, Grupa 2927 
ZNP odbędzie swoje miesięczne 
posiedzenie, połączone z uczcze­
niem Dnia Matek w środę, 21-go 
maja, o 7-ej wieczorem w Cor­
nell Parku przy 51-ej i Wood ul.

Prosimy wszystkie członkinie 
i członków o przybycie, aby 
przyjemnie spędzić razem parę 
chwil.

Melania Winiecka, prezeska; 
Maria Pawlikowska, sekr.

Uwaga Sekretarze 
i Korespondenci

Korespondenci Towarzystw w 
sprawie zabaw lub posiedzeń pro­
simy przysyłać do korespondenta 
Town of Lakę Wł. Tomaszewskie­
go przed każdym wtorkiem tygo­
dnia. Korespondencje muszą być 
w redakcji w środy rano w prze­
ciwnym razie wiadomość nie uka- 
że się, bo była spóźniona i wy­
syłać przynajmniej dwa tygodnie 
przed zabawą. Dotyczy to dzielnic 
Town of Lake i Dzielnicy Bridge­
port. Każda dobra wiadomość bę­
dzie podana o ile nadejdzie w od­
powiednim czasie. Adras kore­
spondenta: W. Tomaszewski, 2906 
S. Archer ave., Chicago, 111 60608.

Uwaga Sekretarze 
Towarzystw 1 Klubów

Wiadomości z Town ot Laki 
ukazywać się będą w czwartki — 
zamiast w piątki, więc komunika 
ty o posiedzeniach 1 zabawach - 
muszą być doręczone we wtóre* 
każdego tygodnia.

Senator Hruska 
Nie Ubiega Się

Washington (UPI) — Sen. 
Roman L. Hruska (R-Nebr.) 
konserwatysta, wybrany po 
raz pierwszy do Senatu w ro­
ku 1954, zapowiedział, że nie 
będzie ubiegał się o ponowny 
wvbór w następnych wybo- 
ra. Hruska, lat 72, pragnie 
więcej czasu spędzić z rodziną 
jak i chcialby podróżować.

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 15-GO MAJA (THURS., MAY 15), 1975

Rewia “Syrena Ma Głos” 
w Lane Technical 17 i 18 Maja

Zespół popularnego teatru 
warszawskiego “Syrena” wy­
stąpi w Chicago z nową rewią 
“Syrena ma głos”.

T. WOŹNIAKOWSKI

Po zakończeniu występów 
w Kanadzie zespół wystąpił w

New York City z wielkim po­
wodzeniem.

Na czele programu znani u 
nas z poprzednich występów 
Hanka Bielicka i Kazimierz 
Brusikiewicz. Stronę wokąjną 
reprezentuje Tadeusz Woź­
niakowski, akompaniuje do­
skonały zespół muzyczny Ja­
nusza Senta.

Rewia “Syrena ma głos” 
zostanie wystawióna w Chi­
cago, w Lane Technical au­
ditorium już w tym tygodniu, 
w sobotę, 17 maja, o 8ej wie­
czorem i w niedzielę, 18go 
maja, o 3-ej po południu i o 
7-ej wieczorem.

Syrena jest teatrem saty­
rycznym, wzorowanym na 
znakomitych teatrzykach 
przedwojennych “Qui Pro 
Quo” i “Morskie Oko”. W tym 
roku teatr obchodzi swoje 30- 
lecie.

Bilety jeszcze do nabycia w 
zwykłych miejscach przed­
sprzedaży.

Z Życia Organizacyjnego 
S.P.K. Koła Nr. 31 Im. 2 Korpusu

Odsłonięcie Pomnika 
Żołnierza Na Cmentarzu

Zarząd Koła został powiadomio­
ny przez firmę, że Pomnik Żołnie­
rza nie zostanie wykończony w 
ustalonym umową terminie, wobec 
czego jeglo odsłonięcie nie odbędzie 
się 26 maja. Termin poświęcenia 
został ustalony na dzień 7 wrze­
śnia.
Apel Poległych i Zmarłych

Wobec przesunięcia terminu po­
święcenia Pomnika Żołnierza, Apel 
pióległych i zmarłych odbędzie się 
w dniu 26 maja, o godzinie 11-ej 
przed poł. na Cmentarzu Żołnierza 
— Mary Hill, dojlazd kolejką do 
Jefferson Park, następnie autobu­
sem Greyhound do Miary Hill. (In­
formacje na stacji kolejki Jeffer­
son Park).

Zarząd apeluje do wszystkich 
b. żołnierzy i rodzin zmarłych Ko­
legów o wzięcie udziału w tej ża­
łobnej uroczystości.
Spotkanie Koleżeńskie

Zarząd Koła postanowił zamiast

formalnego zebrania zorganizować 
spotkanie koleżeńskie członków i 
przyjaciół SPK Koła im. 2 Korpu­
su przy lampce wina, dla załatwie­
nia niektórych spraw z życia we­
wnętrznego Koła. Spotkanie odbę­
dzie się w dniu 22 czerwca, o go­
dzinie 4 po południu w lokalu 
Koła. Przyjaciele i sympatycy Ko­
ła będą milę widziani. Zarząd Koła 
apeluje do Członków, aby przy­
byli na wymienione spotkanie z 
rodzinami.
Dzień Polski Wydz. Kongresu PA

Wydział Kongresu PA na Stan 
Illinois z okazji Dnia Polskiego 
urządza zabawę ogrodową w Ka­
synie Woźniaka, w dniu 8 czerwca 
br. Zarząd Koła apeluje do Człon­
ków, aby wraz z rodzinami wzięli 
udział w tej dorocznej imprezie. 
Prace Wydziału zataczają coraz 
szersze kręgi, ich powodzenie za­
leżne jest w dużej mierze od moż­
liwości finansowych. Gremialny 
udział w tej imprezie — to posze­
rzenie możliwości prac Kongresu 
Polonii Amerykańskiej.

Film “Wesele” St Wyspiańskiego 
w Reżyserii Andrzeja Wajdy 
Tylko Jeden Pokaz u Akademików 

w Niedzielę, 25-go Maja
Czy zrealizowany przez An­

drzeja Wajdę film “Wesele” 
Stanisława Wyspiańskiego — 
jest takim samym arcydzie­
łem, co utwór sceniczny ge­
nialnego poety i dramaturga? 
Podobno tak.

Warto się o tym przekonać, 
oglądając nakręcony w roku 
1972 film A. Wajdy.

“Wesele”, to dzieło wyjąt­
kowe, jakie spotyka się raz na 
całe pokolenie. Pod względem 
artyzmu sięgające granic naj­
wyższych, oryginalne w każ­
dym calu, a przy tym na owe 
czasy (napisane w r. 1901) 
będące sensacją, wobec której 
bledną najśmielsze współczes­
ne.

Pokaz filmu “Wesele” odbę­
dzie się u Akademików w nie­
dzielę, 25 maja, o godz. 4 po 
poł. (zwracamy uwagę, iż tym 
razem impreza rozpocznie się 
o godzinę wcześniej niż zwy­
kle), w sali Lusaka Mission, 
6965 West Belmont.

Arcydzieło Wyspiańskiego

przeniesione na ekran przez 
najwybitniejszego polskiego 
reżysera filmowego, posiada 
znakomity obsadę; w filmie 
występują m.in.: Beata Tysz­
kiewicz, Maja Komorowska, 
Daniel Olbrychski, Gustaw 
Holoubek.

Bezpośrednio po wyświetle­
niu filmu odbędzie się na te­
mat filmowej wersji “Wese­
la” dyskusja. W skład zespołu 
dyskusyjnego wchodzą: prof, 
dr Tymon Terlecki, wybitny 
teatrolog i historyk literatu­
ry, prof, dr Tymoteusz Kar­
powicz. poeta i dramaturg, 
Alina Janowska, aktorka tea­
trów warszawskich, która wy­
stępowała w filmach A. Waj­
dy, oraz Józef Słowik, reżyser 
i wykładowca dramaturgii w 
teatrze i szkole teatralnej 
Goodmana.

Po programie — część to­
warzyska. Zarząd Polskiego 
Związku Akademików serde­
cznie zaprasza na ciekawie za­
powiadający się wieczór fil- 
mowo-dyskusyjny.

Teoretyczny Kurs Prawa Jazdy 
w Języku Polskim

Szkoła Stanisława J awor- 
skiego zawiadamia, że rozpo­
czynamy kurs znajomości ko­
deksu drogowego w języku 
polskim i normalne kursy 
jazdy autem.

Kursy będą odbywały się 
pnr. 4501 Milwauke Ave., co­
dziennie po 2 godziny każdo­
razowo. Kursy te są przezna­
czone dla Polaków, którzy 
chcieliby poznać przepisy dro­
gowe obowiązujące w stanie 
Illinois i nauczyć się prowa­

dzić auto, ale nie znają dosta­
tecznie języka angielskiego.

Uczestnicy tego kursu mo­
gą zdać egzamin teoretyczny 
i praktyczny w biurze sekre­
tarza stanu.

Zainteresowani winni tele­
fonować na numer 685-3344 
w godzinach od 9 rano do 8 
wieczór. Instruktorem będzie 
Stanisław' Jaworski, właści­
ciel Szkoły Cosmopolitan 
Driver Training School.

(Ogł.)

Czy Posiadasz Już Bilet Wstępu?

Rewia z Polski !
SYRENA MA GŁOS

LANE TECH. AUD.
(Western i Addison) 

SOBOTA — 17 MAJ — 8 WIECZ. 
NIEDZ. — 18 MAJ — 3 PO POŁ. i 7 WIECZ. 

Bilety: Polish Record Center i w innych znanych 
punktach sprzedaży.

EAST CHICAGO, Ind.: Czwartek, 15 maja. 8 wiecz. 
Roosevelt School Auditorium 

(Indianapolis Blvd.- Columbus Dr.) 
MILWAUKEE, Wis.: Piątek, 16 maja, 8 wiecz. 

St. Mary’s Academy Auditorium

Zabawa Klubu 
Sportowego Wisła
Klub Sportowy Wisła za­

prasza na Zabawę Wiosenną 
do sali Saint Gregory Ban­
quet Hall, 6700 W. Diversey 
ave. Zabawa odbędzie się w 
sobotę, dnia 17 maja. Począ­
tek o godz. 8 wieczorem. Gra 
orkiestra Biało-Czerwoni. Re­
zerwacje* BE 5-3634 przez ca­
ły dzień i wieczorami.

Całą Polonię zaprasza Klub 
Sport. Wisła i przewodniczą­
cy imprezy Edward Nowak.

25-Lecie Klubu 
Pow. Kolbuszowa

Z tej okazji Klub Kolbu­
szowa — urządza wspaniały 
bankiet w niedzielę, dnia 18 
maja, w sali Rainbow Gar­
den pnr 1425 W. 51-sza ulica. 
Godzina Cocktailu od 5 do 6 
Początek bankietu o godz. 6 
wieczorem.

Zapraszamy wszystkich na­
szych członków, przyjaciół i 
Sympatyków.

Po bankiecie odbędzie się 
zabawa taneczna przy dosko­
nałej orkiestrze “Rzeszowia­
cy”. Donacje 6 doi.

Za komitet i zarząd: Wła­
dysław Augustyn, prezes; 
Franciszek Mytych, sekr.

Ze Związku Klubów 
Małopolskich

Ostatnie przed 15-tym Sej­
mem ZKM posiedzenie Dele­
gatów ZKM odbędzie się w 
piątek, dnia 16 maja, o godzi­
nie 8-ej wieczorem, w Domu 
ZKMałop. pnr 1401 W. Supe­
rior ulica.

Na tym posiedzeniu oma­
wiane będą ważne sprawy, 
przeto prosimy o przybycie 
wszystkich Delegatów z po­
szczególnych Klubów, należą­
cych do Centrali ZKM.

Zofia Piękoś, prezeska, 
Anna Nikiel, sekretarka.

Leonard i Dolores 
Balcusas Obchodzą 

Srebrne Wesele
Leonard i Dolores Balcusas 

należący do Grupy 1370 ZNP 
obchodzą 25-lecie szczęśliwego 
pożycia małżeńskiego w nie­
dzielę, 18 maja. Dolores jest 
córką zasłużonego dla ZNP 
Józefa Walong i Mary Wa­
iting.

Józef, ojciec Dolores zapi­
sał całą swoją rodzinę do 
Związku Narodowego Pol­
skiego lat teu, tak iż ubez­
pieczenie jest już wypłacone, 
ale z członkostwa Związku 
nigdy nie wystąpią. Rodzina 
pp. Walong jest 100 procento­
wą rodziną ZNP.

Pan Józef Walong jest pre­
zesem Grupy 1370 ZNP i 
długoletnim kasjerem Gminy 
139 ZNP, nadto pracuje czyn­
nie w wielu innych organiza­
cjach. Państwo Walong życzą 
swej córce Dolores i jej mę­
żowi p. Leonardowi Balcusas 
doczekania się 501etniej rocz­
nicy małżeństwa i należenia 
do ZNP i popierania Dzienni­
ka Związkowego.

Występy Cyrku 
Vargas w Chicago
Amatorzy cyrku będą mieli 

okazję zobaczenia setek treso­
wanych zwierząt, linoskocz­
ków i klownów na premierze 
Vargas Circus, 28 maja przy 
McCormick Boulevard i Oak­
ton Street, początek o 8ej wie­
czorem. Występy będą odby­
wały się do niedzieli, 8 czer­
wca włącznie. Cena biletu dla 
dorosłych $4.00, dla dzieci 
$2.50. 29go maja dwa przed­
stawienia: o 12ej w południe 
i 8 wieczorem. 30go, 31 maja 
i 1-go czerwca o 12ej i o 4ej 
po południu. 2go, 3, 4 i 6go 
czerwca o 4:30 po południu i 
8 wieczorem. W sobotę i nie­
dzielę, 7i8 czerwca o 12ej 
po południu i 4 po południu. 
Po rezerwacje telefonować_
(312)676-3591, lub zgłaszać 
osobiście 3418 W. Malin St. 
Suite 207, Skokie, Ill. 60076.

Z G miny 23 ZNP
Zarząd Gminy 23 ZNP za­

wiadamia, iż miesięczne ze­
branie odbędzie się jak zwy­
kle w trzeci piątek miesiąca 
t.j. 16 maja, w sali parafial­
nej Niepokal. Poczęcia NMP, 
przy zbiegu 88-ej ul. i Com­
mercial Ave., o godzinie 7:30 
wieczorem.

Prosimy, by nikogo na po­
siedzeniu nie zabrakło, gdyż 
jest dużo ważnych spraw do 
załatwienia przed Bankietem, 
tym bardziej, iż nasz prezes 
F. Menclewicz zachorował w 
ostatniej chwili i jest obecnie 
w szpitalu. Ktoś więc musi 
i jego pracę wykonać. Preze­
sowi naszemu życzymy ry­
chłego powrotu do zdrowia.

Za zarząd: Feliks Mencle­
wicz. prezes; J. Grabowski, 
sekr. prot.

Z Życia Organizacyjnego ZNP

Sejmik Okręgu 12-go ZNP 
Odbędzie Się 18 Maja, br.

Na mocy praw i ustaw 
Konstytucji ZNP — zwołuję 
wspólny Sejmik Wydziału 
Kobiet i Okręgu 12-go ZNP 
na niedzielę, dnia 18-go ma­
ja, na godzinę 1-szą po po­
łudniu w sali Paradise pnr 
1758 W. 48-ma ulica.

Zwracam się do wszystkich 
Gmin Okręgu 12 ZNP o wy­
delegowanie pełnej liczby de­
legacji. Mandaty podpisane 
przez urzędników Gminy pro­
szę przesłać na moje ręce do 
dnia 10 maja, w celu wyzna­
czenia Komitetów Sejmiku.

Na powyższy Sejmik za­
praszam prezesa ZNP Aloj­

zego A. Mazewskiego wraz 
z całym Zarządem Central­
nym ZNP oraz Dyrekcje Z.C. 
ZNP, komisarkę Wydziału 
Kobiet Okręgu 12 — Helenę 
Orawiec; Zofię Buczkowską, 
komisarkę Okręgu 13 ZNP; 
Piotra Kaczmarka, komisarza 
Okręgu 13 ZNP i prezesa Sto­
warzyszenia Obozu Młodzie­
żowego Okręgów 12 i 13 ZNP. 
nadto tych wszystkich, któ­
rzy interesują się pracą roz­
wojową Związku Narodowe­
go Polskiego.

Z bratnim pozdrowieniem: 
Tomasz Paczyński, komisarz 
Okręgu 12 ZNP.

Kalendarz Zebrań Towarzystw 
Przy Gminie 143-ej ZNP

1 — Gmina 143 ZNP. w każdy 
oierwszy poniedziałek miesiąca 
w sali Jul Słowackiego, 1700 W. 
48 ulica o godzinie 7:30 wieczo­
rem

2 — fow Ks. Kordeckiego Gr. 
153 ZNP - w każdą 3-cią środę 
miesiąca w sali dolnej śś. Piotra

Pawła <> godz 8-ej wieczorem

J - Tow. Niepodległość Gr. 
768 ZNP - w każdy 2-gi ponie- 
iziałek miesiąca, sala Słowackie- 
go • godzinie 7-ej wieczorem

« - Tow Tad. Kościuszki, Gr. 
443 ZNP - 3-cia niedziela, w sali 
Plac 2-ej SWAP, przy 48-ej i 
So Wood ulica o godzinie 2-ej 
o<> oołudniu

5 . fow Wawel Gr. 1400 ZNP 
w 3 poniedziałek miesiąca, w

sali dolnej ŚŚ. Piotra i Pawła, o 
godzinie 8-ej wieczorem

6 — Tow. Boi. Chrobrego Gru- 
oa 1577 ZNP — w 4-tą niedzielę

mieś., w sali Słowackiego, o go­
dzinie 1:30 po poi

7 - Tow. Wisła Gr. 1919 ZN.
3-cia niedziela miesiąca, w sali 
G. Martyka. pnr 4645 So. Honore 
ul. * godzinie 2-ej po południu

8 — Biała Róża Gr. 2326 ZNP 
1-szy czwartek miesiąca, w sah 
Marquette Field House, pokój 
104, pnr. 6700 So Kedzie Avenue 
o godzinie 8-ej wieczorem

9 — Tow. Town of Lake Grupa 
2635 ZNP — w 2 sobotę miesiąca, 
sala Słowackiego, o godzinie 1:30 
po południu

10 — Tow. Evergreen Park Gr 
3082 ZNP — 2-ga środa miesiąca 
w Capitol Bldg., 95-ta i So. Puła­
ski Road, o godzinie 8 wieczorem

11 — Tow. Millenium Gr. 3175 
ZNP — 2-ga niedziela miesiąca, 
Cornell Park, 50-ta i So. Wood 
ul., o godzinie 2-ej po południu

Wiadomości z Gminy 87 ZNP
- z Annowa

Losowanie
Komitet Zabaw Gminy 87 

ZNP wspólnie z zarządem 
Gminy urządzają losowanie 
na ogólną sumę $800 i cztery 
dodatkowe nagrody wysłania
— dwóch chłopców i dwóch 
dziewczynek do Obozu Mło­
dzieżowego w Yorkville, Ill., 
na jeden tydzień wakacji.

Cena biletu wynosi $1, któ­
re można nabyć od delega­
tów lub delegatek do Gm. 87 
ZNP, grup przynależnych do 
Gminy oraz od kasjera Gmi­
ny 87 ZNP, Waltera Lipskie­
go, pnr 2059 W. 19-ta ulica w 
każdy dzień w tygodniu.

Pierwsze losowanie na 4- 
dodatkowe nagrody odbędzie 
się przed dniem 1 czerwca,
— kto pojedzie na tydzień 
wakacji do Obozu Młodzieżo­
wego w Yorkville, Ill. Do­
chody z losowania są prze-

Ważne Zebranie 
Grupy 2742 ZNP

Uroczysty Wieczorek ku czci Oj­
ców i Matek Tow. Wolność Ludu 
Grupy 2742 ZNP odbędzie się w 
niedzielę, 18 maja, o godzinie 2-ej 
oo południu, w sali par. Św. Ja- 
Iwigi, przy Hoyne i Lyndale.

Prosimy członków o punktualne 
przybycie, gdyż mamy kilka waż­
nych spraw jak wybór Delega- 
:ów na Wiec Wyborczy Gminy 
11 ZNP, nominacje na Komisarza 
i Komisarkę Okręgu 13 ZNP i na 
Posłów na Sejm Związkowy.

Na Wieczorku spodziewamy się 
gości, a także kilku z naszych 
członków otrzyma wyróżnienie za 
:wą pracę dla dobra ZNP.

Komitet Zabaw na czele z na­
szą wiceprezeską Marią Malinow­
ską pestarał się. abyśmy uczcili 
”szysłkię Matki i Ojców.

Prosimy naszą młodzież o przy­
bycie — mamy zamiar urządzić 
Wycieczkę do Obozu Młodzieżowe­
go. w Yorkville. Ill.

Apelujemy do naszych panie 
nek, Bal Stowarzyszenia Dobro­
czynności przy ZNP, rocznie pre­
zentuje młode Związkowezynie 
a ko Dębiutanki na tym Balu.

Zainteresowane członkinie są 
proszone zgłosić sie do naszej Se­
kretarki. Niech nikogo nie brak­
nie na naszym przyjęciu w nie­
dzielę, 18 maja. — Zenon Ziółkow­
ski. prezes; Mieczysław Stermin- 
•ki, sekretarz.

Z Klubu Matek 
Par Św. Heleny

Klub Matek przy parafii Św. 
Heleny odbędzie ostatnie zebranie 
w bieżącym roku szkolnym w po­
niedziałek, 19 maja.

Po zebraniu odbędzie się In­
stalacja urzędników na rok 1975/ 
76 i przyjęcie dla uczestników.
— Dolores Golenia, przewodn. 
reklamy. 

znaczone na pokrycie kosz­
tów wakacji do Obozu — i 
Gwiazdki, którą urządza Gm. 
87 ZNP w grudniu każdego 
roku, więc sprawa jest godna 
poparcia przez kupowanie bi­
letów.

Komitet Zabaw Gminy 87 
ZNP: — Robert Porembski, 
przewodniczący; Zarząd Gm. 
87 ZNP: Michał Latka, pre­
zes; Lottie Poremba, sekre­
tarka Gminy.

» » »
Wycieczka Gminy 87 ZNP 
Do Yorkville

Zarząd Gm. 87 ZNP podaje 
do wiadomości delegatom i 
delegatkom, grupom przyna­
leżnym do Gminy oraz Polo­
nii, że urządzamy Wycieczkę 
do Obozu Młodzieżowego w 
Yorkville, Ill., w niedzielę, 31 
sierpnia. Miejsce zbiórki, — 
czas wyjazdu i cenę biletu za 
przejazd autobusem podamy 
w odpowiednim czasie.

Zarząd Gm. 87 ZNP: Mi­
chał Latka prezes; Lottie Po­
remba, sekr. Gm.; Stanisław 
Oleksy, koresp.

• tu

Posiedzenie
Tow. Artyleria Polska im. 

G. Washingtona, Grupa 760 
ZNP zaprasza członków — do 
wzięcia licznego udziału w 
posiedzeniu, które odbędzie 
się w niedzielę, dnia 18 maja, 
w sah Lipskich, pnr 2059 W. 
19-ta ulica, o godzinie 2 po 
południu.

Ważne Zebranie 
Grupy 694 ZNP

Tow. “Synowie Wolności” Gru­
pa 694 ZNP odbędzie swe posie­
dzenie 16 maja, o godz. 8-ej wie­
czorem, w sali Lo Rayne Cha­
teau, 5925 W. Diversey Ave. Na 
porządek obrad złoży się, prócz 
spraw rutynowych, wybór dele­
gatów na Gminy Sejm Wybor­
czy oraz wybór kandydatów na 
Posłów, Komisarza i Komisarkę 
Okr. 13 na 37 Sejm w Milwau­
kee, Wis.

W roku 1975 przypada 70-ta 
rocznica założenia naszego Tow. 
Istnieje myśl uczczenia tej rocz­
nicy bankietem, który miałby się 
odbyć w połowie września. Dla 
przedyskutowania tej sprawy i 
ewent. wybrania komitetów Ban­
kietu potrzeba udziału wszyst­
kich członków.

Po posiedzeniu nastąpi krótki 
program z okazji “Dnia Matki.” 
Sekretarz finansowy, jak zwykle, 
będzie przyjmował opłaty od 
6:15 wieczorem. Zarząd prosi o 
jak najliczniejszy udział człon­
ków. a szczególnie o przybycie 
wszystkich delegatów do Gminy 
3-ej.

Piotr Marud, prezes; Stanisław 
Borzymowski, sekr. prot.
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. i W KANADZIE
Codzienne 

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $31.50 
Pótrocz. (6 mos.) 18.60 
Kwartał. (3 mos.) 10.50 
Miesięcz. (1 mo.) 5.00

Tylko
Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6 mos.) 6.75
Kwartał. (3 mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy) ... 20c

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (1 yr.) $41.00 Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6 mos.) 25.00 Półrocz. (6 mos.) 9.50
Kwartał (3 mos.) 15.00 Kwartał. (3 mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Weekendowy (Single Week-End) —25c

Ostatnie Próby Ratowania Pokoju
W powodzi tragicznych wiadomości z 

Indochin, prawie zapomnieliśmy o znacznie 
ważniejszym rejonie — Bliskim Wschodzie. 
Wiadomość o upadku Wietnamu Południo­
wego i Kambodży wywołała radość u terro­
rystów arabskich, którzy nawiązując do 30- 
letniej walki komunistów wietnamskich z 
Francją, potem Stanami Zjednoczonymi, 
wznawiają przyrzeczenie zniszczenia pań­
stwa żydowskiego w Palestynie, nawet, 
gdyby miało to zabrać jeszcze 30 lat.

Koresp. “U.S. News Letter” (wydawany 
przez tyg. “U.S. News and World Report”) 
obawia się, że Arabowie mogą przecenić 
możliwości Stanów Zjednoczonych w wymu­
szeniu na Izraelu wielkich ustępstw i niedo- 
cenić woli Izraelczyków do walki. Uczucie 
zawodu może przyspieszyć wybuch nowej 
wojny.

Niezależnie od tych spekulacji nie ulega 
wątpliwości, że Arabowie są zmęczeni sta­
nem “ani wojna, ani pokój”, nie mają 
złudzeń, że konferencja genewska spełni ich 
życzenia, a najnowsza inicjatywa dyploma­
tyczna prez. Forda jest ostatnią próbą rato­
wania zawieszenia broni. Jeśli ta próba nie 
przyniesie rezultatów nowa wojna będzie 
nieunikniona.

Będzie to wojna dłuższa i cięższa od wszy­
stkich poprzednich i może doprowadzić do 
konfrontacji Stanów Zjednoczonych z Rosją

Sowiecką. Arabowie są zjednoczeni jak nigdy 
dotąd. Nawet zdecydowanie pro-zachodni 
król Hussein nie ukrywa, że tym razem jego 
siły wejdą do walki. Irak uporał się z 
rewoltą Kurdów i będzie mógł wysłać prze­
ciw Izraelowi przynajmniej dwie dywizje 
uzbrojone przez Rosję i zahartowane w 
walkach z Kurdami.

Wypadki w Indochinach roznieciły nadzie­
je Arabów, którzy wierzą, że Stany Zjedno­
czone nie są pewnym sojusznikiem i tym 
razem mogą opuścić Izrael, tak jak opuściły 
Kambodżę i Wietnam. Zdają sobie sprawę 
z roli i wpływów Żydów w Stanach Zjedno­
czonych, ale przeciwwagą jest arabska ropa 
naftowa, bez której sojusznicy Stanów Zjed­
noczonych w Europie i Japonia nie mogą żyć.

W Washingtonie panuje pozorny spokój. 
Czynniki oficjalne stoją na stanowisku, że 
jak długo dyplomaci konferują — działa 
będą milczały. Rząd przygotowuje jednak 
plany na każdą ewentualność. Jednym z nich 
ma być zwrócenie się do Kongresu o zgodę 
na powołanie 50,000 rezerwistów do służby.

Nie trzeba być znawcą zagadnień zagra­
nicznych by zrozumieć, że przegrana Stanów 
Zjednoczonych w Indochinach odbije się 
rekosztem na innych terenach, a przede 
wszystkim na najbardziej zapalnym Bliskim 
Wschodzie.

Nowi Uchodźcy
Czy napływ nowych uchodźców do Sta­

nów Zjednoczonych, tym razem z Wietnamu 
Południowego, będzie miał wpływ na sytu­
ację gospodarczą kraju, cierpiącego od 
recesji i wysokiego bezrobocia? Sprawa ta 
jest dyskutowana w kołach kongresowych, 
a opinie są oczywiście różne, nawet w łonie 
tej samej partii.

Dla przykładu demokratyczny sen. Robert 
Byrd ma poważne zastrzeżenia co do celo­
wości dopuszczenia do Stanów 130,000 
uchodźców wietnamskich, jak to planuje 
administracja rządowa, gdy tymczasem 
przywódca demokratów w Izbie reprezentan­
tów, kongr. Thomas O’Neill, oświadczył, że 
przyjęcie tych uchodźców nie będzie miało 
wpływu na stan bezrobocia.

Sen. Byrd obawia si|, a dał temu wyraz 
w przemówieniu w Senacie, że poza proble­
mami gospodarczymi napływ uchodźców z 
Azji wniesie komplikacje z racji ich odręb­
ności kulturalnej. Do tego zaś, skoro kraj 
ma osiem milionów bezrobotnych oraz gospo­
darczą recesję, rządowy program ulokowania 
uchodźców w życiu gospodarczym kraju 
może być niepowodzeniem. “Jeśli dodaje się 
ponad 100,000 uchodźców do obrazu gospo­
darczego, nie może to być pomocne dla 
Stanów” — powiedział senator. Sądzi on, 
że będą trudności z uzyskaniem pracy dla 
ludzi bez zawodów, a tacy specjaliści jak 
lekarze, adwokaci czy też nauczyciele będą 
musieli szukać pracy przysłowiowych czar­

no roboczych.
W sprawie zatrudnienia uchodźców od­

miennego zdania jest kongr. O’Neill, który 
powiada, że przecież jest dużo stanowisk 
pracy na najniższym szczeblu, a wiadomo, 
że trudno jest znaleźć na te stanowiska ludzi, 
skoro można zarabiać więcej nie pracując, 
a mianowicie korzystać z opieki społecznej. 
Właśnie doświadczenia z uchodźcami kubań­
skimi wskazują, że objęli oni te stanowiska 
w pracy, które były wolne z racji ich pod- 
rzędności w znaczeniu i płacy.

Zainteresowane czynniki rządowe uważają, 
że jeśli kraj przyjmie 130,000 uchodźców 
z Wietnamu, nie wpłynie to silniej na stan 
bezrobocia, ponieważ wśród uchodźców tych 
jest wielu krewnych Amerykanów i ludzi 
mających stały pobyt w Stanach Zjednoczo­
nych. Ocenia się, że w rzeczywistości będzie 
tylko od dziesięciu do piętnastu tysięcy głów 
rodzin, zaś reszta to żony, dzieci, krewniacy 
i tp.

Wydaje się, że zagadnienie nowych 
uchodźców zostało wyolbrzymione w zakre­
sie następstw ich napływu do Stanów 
Zjednoczonych. Nie jest to zagadnienie tak 
poważne, jakby to wynikało z niechętnych 
uchodźcom głosów, publikowanych w listach 
do redakcji. Trzeba też pamiętać, że Stany 
Zjednoczone mają obowiązek dać schronienie 
ludziom, którzy padli ofiarami tragedii wiet­
namskiej. Ocenia się bowiem, że do 50,000 
uchodźców to ludzie, którzy zostali uratowani 
przed likwidacją przez komunistów.

“Kickbacks”
Dyskutowane jest obecnie dość wstydliwe 

zagadnienie przekupstwa i łapownictwa w 
przemyśle i handlu. Okazuje się bowiem, że 
praktyki te stały się wręcz nagminne. U.S. 
Chamber of Commerce uważa, że corocznie 
firmy przemysłowe i handlowe ’ wydają 
ponad 40 milionów doi. na “kickbacks”, a w 
tych manipulacjach uczestniczą i największe 
firmy. To też coraz silniej podnoszą się 
żądania, aby przemysł i handel ustaliły 
zasady etyczne w prowadzeniu swoich 
interesów.

Adwokat Jules Kroll z New Yorku, który 
założył firmę dla zwalczania przestępczości 
wśród “białokołnierzykowców”, jest zdania, 
że łapownictwo może stać się “instytucją 
w naszym społeczeństwie”. Do tego podkreśla 
on, że przecież przy wszelkiego rodzaju 
łapówkach są dwie strony: “taker” i “giver”.

Łapownicze praktyki stały się prawie 
regułą w przemyśle budowlanym, a głównie 
urzędnicy publiczni korzystają finansowo. 
Głośne przecież były w różnych stanach 
wypadki pobierania łapówek od firm kon­
strukcyjnych przez polityków większego i 
mniejszego kalibru. Dość przypomnieć, że 
na takiej sprawie wywrócił się b. wiceprezy­
dent Spiro Agnew.

Kroll udzielił wywiadu agencji prasowej 
(UPI), opowiadając o konkretnych wypad­
kach łapownictwa, w których zamieszani są 
głównie urzędnicy dokonujący zakupów. 
Często zdarza się, że łapownicy kierują się

chęcią zdobycia pieniędzy poza stałą pensją, 
gdyż mają wydatki z racji posiadania 
kosztownych utrzymanek. Właśnie firma 
Krolla wykrywa tego rodzaju nadużycia, 
sięgające setek tysięcy dolarów.

Łapownictwo dotyczy z reguły wypłat 
gotówkowych, ale są też i inne formy wycią­
gania korzyści z nieuczciwych praktyk 
handlowych i przemysłowych, jak opłacanie 
wakacji, wykorzystywanie kart kredytowych, 
udzielanie pożyczek bez oprocentowania, 
prezenty bardzo kosztowne, “fiksowanie” gry 
w golfa o pieniądze, w której pozwala się na 
wygranie poważnej sumy. Słowem pomy­
słów jest wiele, a każdy jest przestępstwem.

To i Owo
Jedną z osobliwości przyrodniczych Ma­

zowsza są lasy jodłowe w rejonie Mińska 
Mazowieckiego. Lasy te rosną poza północną 
i wschodnią granicą występowania tego 
gatunku. Są to rzadko spotykane na nizinach 
jodłowe “wyspy”. Jodłowe lasy na Niżu 
Polskim są objęte ochroną, tworząc m. in. 
rezerwaty “Rudka sanatoryjna” i “Jedlina”.

Jodła występuje głównie w Karpatach i 
Sudetach, tworząc wraz z bukiem lasy 
mieszane Dolnego Regla. Występuje też w 
Tatrach do wysokości 1,250 metrów oraz 
Górach Świętokrzyskich. Jest szczególnie 
wrażliwa na niskie temperatury’- i susze.

Umieszczone' poniżej opinie innych czasopism 
nic zawsze są zgodne ze stanowiskiem Redakcji

Środkowy Wschód 
a Rezolucje ONZ

THE CHRISTIAN SCI­
ENCE MONITOR — Przy­
pomnieć należy że zarówno 
państwa arabskie jak Izrael 
akceptowały dwie rezolucje 
ONZ w sprawie Środkowego 
Wschodu — nr 242 i 338 — 
jako podstawę rokowań zmie­
rzających do zakończenia ich 
konfliktu. Po wojnie paź­
dziernikowej 1963 roku usta­
lono, że mają one stanowić 
“punkt wyjścia” dla genew­
skiej konferencji pokojowej. 
Później jednak, gdy sekretarz 
stanu Kissinger rozpoczął 
swą dyplomację “krok po kro­
ku” dla uniknięcia pułapek ta­
kiej konferencji, której nikt 
właściwie nie chciał, o rezolu­
cjach tych wspominano coraz 
rzadiziej.

Obecnie znów mówi się o 
zwołaniu konferencji genew­
skiej, ale wszystkie zaintere­
sowane strony — łącznie ze 
Związkiem Sowieckim — do­
konują dyplomatycznego tań­
ca wokół tego problemu, nie 
chcąc widocznie wznawiania 
takich generalnych rozmów 
bez odpowiednich przygoto­
wań. A prezydent Ford, który 
spotkać się ma w przyszłym 
miesiącu z przywódcami Egip­
tu i Izraela, sondować będzie 
przypuszczalnie m o ż 1 iwości 
wznowienia dyplomacji “krok 
po kroku”.

Bez względu jednak na to, 
jaki będzie rezultat tych roz­
mów, jasnym wydaje się, że 
konieczne jest przełamanie 
obecnego martwego punktu, 
na którym utknęły rokowania 
i że rezolucje powzięte przez 
Radę Bezpieczeństwa ONZ sta­
nowić powinny podstawę do 
ewentualnych pertraktacji ge­
newskich. Ponowne ich publi­
czne potwierdzenie — przez 
Stany Zjednoczone, Związek 
Sowiecki, państwa arabskie i 
Izrael — byłoby więc wska­
zane dla ustalenia bazy ja­
kichkolwiek przyszłych roko­
wań pokojowych.

Obie te rezolucje zawierają 
zasadnicze elementy rożliwego 
do osiągnięcia pokoju. Tak 
więc rezolucja nr 2424 wzy­
wa m.in. Izrael do wycofania 
się z okupowanych — zdoby­
tych w wyniku wojny z 1967 
roku — terenów arabskich, a 
kraje arabskie do uznania te­
rytorialnej nienaruszalności i 
“prawa do życia w bezpiecz­
nych i uznanych granicach” 
państwa izraelskiego.

Rezolucja nr 338, poparta 
przez Stany Zjednoczone i 
Związek Sowiecki, a uchwalo­
na po wojnie październikowej 
1973 roku, wzywa do wprowa­
dzenia w życie tych postula­
tów i do wszczęcia rokowań 
przez bezpośrednie zaangażo­
wanie w konflikcie strony dla

osiągnięcia traktatu pokojo­
wego.

Sporna jest jednak inter­
pretacja dyplomatycznie uję­
tego frazesu “wycofanie się z 
terenów”. Państwa arabskie 
uważają, że w grę wchodziła 
“całość” terytorium, zdobyte­
go przez Izrael na skutek wo­
jen 1968 i 1973 roku. Izrael 
twierdzi zaś, że takie sformu­
łowanie nie oznacza zatwier­
dzenia przedwojennych gra­
nic i kładzie szczególny nacisk 
na uznanie w rezolucji swego 
prawa do “bezpiecznych” gra­
nic. Na pewno możliwy jest 
kompromis w tej sprawie. 
Ani Stany Zjednoczone, ani 
bardziej umiarkowani przy­
wódcy arabscy popierający 
rezolucję ONZ nie wykluczali 
możliwości niewielkich zmian 
granicznych.

W każdym razie konieczne 
jest — zanim będzie mogło 
dojść do jakiejś ugody pokojo­
wej — rozproszenie obaw i 
podejrzeń obu stron. Izrael 
musi wycofać się z terenów 
arabskich, a Arabowie — łą­
cznie z Palestyńczykami — 
muszą uznać prawo Izraela do 
istnienia. Bez spełnienia ta­
kich podstawowych warun­
ków rokowania nie będą moż­
liwe i jako jedyna alternaty­
wa pozostawałaby nowa woj­
na.

Tymczasem jasnym jest, że 
wzrasta presja amerykańska 
na Izrael. W Jerozolimie nie 
przeszła oczywiście bez wra­
żenia planowana przez Forda 
strategia dyplomatyczna. Za­
powiedział on, że odbędzie 
rozmowy z Sadatem, zanim 
spotka się z premierem Izrae­
la. Równie znamienna jest 
waszyngtońska decyzja 
wstrzymania dostaw pocisków 
kierowanych “Lance” do Izra­
ela, podeżas gdy Jordania 
otrzymać ma nowoczesne po­
ciski kierowane “HaWk”.

Nie jest jeszcze wiadome, 
do czego doprowadzi zapowie­
dziana z takim rozgłosem “re­
wizja” amerykańskiej polity­
ki na Środkowym Wschodzie. 
Widoczne jest w każdym razie 
wzrastające z d e c y d owanie 
Białego Domu, zmierzającego 
do zapobieżenia nowej wojny 
arabsko-izraelskiej za wszelką 
cenę — nawet kosztem we­
wnętrznych konsekwencji po­
litycznych. Nie jest przy tym 
istotne pytanie, czy Waszyng­
ton “przechyla się” na stronę 
arabską czy izraelską. “Prze­
chyla się” on na rzecz pokoju 
— i przetrwania Izraela.

Konieczne jest w tej sytu­
acji wykorzystanie wszelkich 
możliwych “narzędzi”, łącznie 
z rezolucjami ONZ, dla skon­
centrowania uwagi na zasad­
niczym celu amerykańskiej 
dyplomacji — to jest dopro­
wadzenie do pokoju.

Wnioski z Wojny Wietnamskiej
THE NEW YORK TIMES 

— Rola Stanów Zjednoczo­
nych w Wietnamie skończyła 
się tak, jak się zaczęła — 
wśród chaosu błędnych kon­
cepcji. Początkowo oczekiwa­
no, że garstka amerykańskich 
doradców zdoła ukształtować 
i utrzymać niezależny Połud­
niowy Wietnam — przy koń­
cu łudzono się, że jeszcze 
jedna dostawa amerykańskiej 
broni ocalić zdoła reżym, któ­
ry nigdy nie zyskał poparcia 
ludności.

Nie wolno dopuścić do tego, 
by z błędów przeszłości wy­
ciągano obecnie fałszywe 
wnioski na przyszłość. Poraż­
ka naszego kraju w indochi­
nach nie jest — jak to treści­
wie ujął prezydent Ford ani 
końcem świata, ani amery­
kańskiej roli w świecie. 
Wbrew opiniom, powtórzo­
nym w ubiegłym tygodniu 
choćby przez sekretarza obro­
ny Schlesingera. wycofanie 
się Stanów Zjednoczonych z 
wojny, domowej — do której 
nie powinny one były w ogóle 
się mieszać — nie wstrząsnęło 
ich pozycją w świecie.

Tylko przy najbardziej 
uproszczonej ocenie między­
narodowej roli wielkiego mo­
carstwa można twierdzić, że 
koniec amerykańskiego zaan­
gażowania się w Kambodży i 
Wietnamie równoznaczny jest 
z nawrotem do izolacjonizmu. 
Zdanie sobie sprawy z granic 
potęgi Stanów Zjednoczonych 
nie oznacza, że stały się one 
bezsilne, świadomość, że po­
tęgi tej używać należy w spo­
sób rozsądny, bez przesadnej 
wiary jedynie w siłę militar­
ną, daleka jest od tendencji 
i zolacj on i stycznych.

Tragiczna a m e r y kańska 
awantura w Indochinach w 
żadnym wypadku nie umniej­
sza potrzeby zaciągania i 
utrzymywania międzynarodo­
wych zobowiązań. Bolesna 
lekcja wietnamska stanowi 
jednak wyraźne ostrzeżenie 
dla przyszłych prezydentów, 
że nie mogą zaciągać żadnych 
zagranicznych zobowiązań bez 
pełnego informowania o nich 
kongresu i narodu amerykań­
skiego — oraz bez jego apro­
baty.

Amerykanie muszą odzyskać 
dostateczną ufność do siebie 
samych, by odrzucać zarówno 
izolacjonizm jak pokusy “po­
prawiania” świata przez for­
sowne przekształcanie go na 
“obraz” amerykański.

Kobieta Do
Sądu Najwyższego?
W Washingtonie krążą 

uporczywe pogłoski, że prez. 
Ford mianuje kobietę do Są­
du Najwyższego. Narazie nie 
ma polnego miejsca, ale 
wzrastający nacisk opinii pu­
blicznej na sparaliżowanego 
sędziego Williama Douglas 
może skłonić go do ustąpienia 
ze stanowiska.

Do ewentualnych kandyda­
tek zalicza się sędziów: Mary 
Coleman z Sądu Najwyższe­
go stanu Michigan, Carla 
Hills, sekr. Departamentu 
Rozwoju Miast; Shirley M. 
Hufstedler z fed. Sądu Ape­
lacyjnego Okręgu 9; Lorna 
Lockwood z Sądu Najwyższe­
go stanu Arizona i szef Sądu 
Najwyższego stanu N. Caro­
lina Susie Sharp.

W. A. Zbyszewski

Kissinger i Europa
Raymond Aron, człon ek 

Akademii Francuskiej, eme­
rytowany profesor socjologii 
na Sorbonie, nadal pomimo 
blisko osiemdziesiątki, stały 
współpracownik i publicysta 
“Figaro”, tego paryskiego wy­
dania przedwojennego “Ku­
riera Warszawskiego”, na pe­
wno nigdy nie odznaczał się 
zawodowym urazem anty- 
amerykańskim; nic też nie 
wskazuje, by miał powody do 
jakiejś osobistej niechęci do 
obecnego sekretarza stanu 
Kissingera. A jednak Aron 
poświęcił kilka kwaśnych ar­
tykułów stosunkom między 
USA a Europą, ze szczegól­
nym naciskiem na stałe zgrzy­
ty w stosunkach amerykań- 
sko-francuskich. Przypomina, 
że Johnson doszedłszy do Bia­
łego Domu, zarządził by nigdy 
nie odpowiadano na krytyki 
czy ataki de Gaulle’a, by nie 
wdawano się z nim w żadne 
polemiki — a jednak to die 
przeszkodziło ciągłym nie­
smakom i irytacji między ofi­
cjalną i prasową dyplomacją 
obu krajów.

Prawda. Doszedłszy do 
władzy Nixon zaczął od próby 
ugłaskania de Gaulle’a; ale 
ten wnet ustąpił, i próba speł­
zła na niczym. Prawda, Pom­
pidou był znacznie mniej an- 
tyamerykański od de Gaulle’a 
— Quai d’Orsay pomagał jak 
mógł rokowaniom Kissingera 
z Płn. Wietnamem; demon­
stracje wyrostków żydow­
skich w Chicago — przeciw 
Pompidou i jego żonie, która 
nie na żarty się przestraszyła, 
że ją pobiją czy zabiją, wszy­
stkie te obustronne wysiłki 
popsuły.

Prawda. Chory Pompidou 
ubrał się w Joberta, który 
wkrótce stał się “bete noire” 
Departamentu Stanu. Praw­
da. Wydawało się, że nowa 
era zacznie się'’z Giscardem; 
a jednak Waszyngton i Paryż 
ciągle sobie działają na ner­
wy, czy to w sprawie Europy, 
czy ropy naftowej, czy Ara­
fata. Prawda. Aron mógłby 
jeszcze dodać że i “'Daily Te­
legraph” korzysta z każdej 
okazji, by przypiąć łatkę Ki­
ssinger owi; że jego polityika 
wobec Cypru, wobec pułko­
wników greckich, wobec Tur­
ków jest powszechnie w Eu­
ropie źle widziana, że niemal 
każda jego inicjatywa, od 
Kambodży do ceny ropy, jest 
krytykowana, nieraz złośli­
wie. I Raymond Aron melan­
cholijnie konkluduje, że ja­
kieś fatum ciąży na stosun­
kach Kissingera z Europą, a 
z Francją w szczególności.

Wydaje mi się, że nad sto­
sunkiem Europy do USA cią­
ży nie żadne fatum, tylko 
szereg okoliczności, na które 
rady na razie nie widać. Sto­
sunki te przypominają inSty- 
ktowną niechęć, którą zulbo- 
żały magnat odczuwa do zbyt 
pewnego siebie nuworisza.

Europa była przyzwyczajo­
na do tego, że stanowiła pę­
pek świata; w XVI wieku 
trzeba było się pogodzić z 
faktem, że Turcja istnieje, w 
XVIII wieku z istnieniem Ro­
sji, w końcu XIX wieku z ist­
nieniem Stanów Zjednoczo­
nych. Ale na tym był właści­
wy koniec. Do ostatniej woj­
ny Europa pozostała stolicą 
świata; przed Jałtą — żadna 
wielka konferencja między­
narodowa nie zebrała się ni­
gdy w Rosji; przed Bretton 
Woods, Dumbarton Oaks, 
przed założeniem ONZ w 
San Francisco nigdy nie było 
wielkich konferencji między­
narodowych w Stanach Zje­
dnoczonych. ONZ składał się 
pierwotnie z 42 członków, 
dziś ma ich 118. Śledzimy dzi­
siaj obrady państw nafto­
wych w Algierze czy Kairze; 
do niedawna to były prefek­
tura francuska czy protekto­
rat brytyjski. Zredukowanie 
Europy do znaczenia jednej, 
i to bez Rosji i jej satelitów, 
najmniejszej części świata, w 
dodatku najbardziej polkrat-1 
kowanej, rozbitej, Skłóconej, 
musiało w końcu wywołać 
“katzenjammer” u Europej­
czyków.

Czy gdyby Europa była zje­
dnoczona z rządem federal­
nym, z jedną tylko walutą, z 
jednym wielkim obszarem 
gospodarczym, z oceanem za­
miast wrażej granicy rosyj­
skiej, z bazami nad Wołgą, 
zamiast baz rosyjskich już 
pod Hamburgiem i Triestem, 
a niebawem może także w 
Algierze i nawet w Lizbonie, 
zaś 50 stanów USA by się 
wiecznie żarło i kłóciło, czy 
w takich warunkach Europa 
by serio konferowała ze sta­
nem Wisconsin czy choćby z 
Texasem? Czy wobec prze­
wlekłości uzgodnienia każdej 
sprawy z 50 stanami, Europa 
by nie miała tendencji do za­
niedbywania tak słabego nie­

znośnego, kłótliwego sojuszni­
ka”?

Czy my, Europejczycy, mie­
libyśmy zdrowie i cierpliwość, 
wysłuchiwania skarg Penn- 
sylwanii na Ohio, i vice versa
— o krzywdy i zabory z XIII 
wieku? Rosja, Chiny, Japo­
nia, teraz także Arabowie, ju­
tro Murzyni Indie Ameryka 
Łacińska będą tak samo na 
nas Europejczyków, bimfoać i 
stawiać nam ultimatum, albo 
po prostu stawiać nas przed 
faktami dokonanymi, np. ane- 
ksją Guany holenderskiej,
— brytyjskiej i francuskiej 
przez Wenezuelę? Argentyna 
już domaga się Falklandów 
od Anglii i prędzej lub póź­
nie je uzyska.

Do tego dodajmy inną stru­
kturę dyplomacji europej­
skich i dyplomacji amerykań­
skiej. W Europie polityka za­
graniczna utożsamiała się z 
racją stanu, a więc z samym 
bytem państwa, w Ameryce 
był to dodatek do życia na­
rodu, który wyprzedził pow­
stanie państwa i uważał dy­
plomację za nudziarstwo, za 
akcję od wypadku do wypad­
ku, bez nici przewodniej i bez 
zawodowych kapłanów tego 
misterium. W .Europie polity­
ka zagraniczna jest domeną 
specjalistów — w Ameryce
— amatorów. W Europie na­
przód ustala się doktrynę, po­
tem się działa; w Ameryce się 
naprzód działa i dopiero po­
tem dobudowuje się doktrynę 
do tego co się robi. W Europie 
myśli się stale i często przede 
wszystkim o prestiżu; w USA 
przeciętny Amerykanin na­
wet nie zna wyrazu “presti­
ge”.

Drugi powód obecnych tarć
— to przepracowanie Kissin­
gera. Można mu zarzucić, za­
pewne słusznie, że nie umie 
delegować władzy — że sam 
chce wszystko załatwiać. Tak 
robił z Wietnamem, i to się 
zapewne stało jego drugą na­
turą. Trzeba podziwiać jego 
bezprzykładną energię, wy­
trzymałość fizyczną, pracowi­
tość, że może już po raz dzie­
siąty pędzić jak szalony sa­
molotem po wszystkich stoli­
cach Bliskiego Wschodu, pa­
miętać co kto mu powiedział, 
co on komu i gdzie i kiedy 
powiedział, można podziwiać 
jego wytrwałość w propono­
waniu nowych formułek, no­
wych małych kroków, jego 
niesamowitą pamięć, jego 
umiejętność zapoznawania się 
z milionami raportów, szyf­
rów, memoriałów, ale wszyst­
ko ma swoje granice: jest rze­
czą absolutnie pewną, że Kis­
singer ma głowę tak wypeł­
nioną konfliktem na Bliskim 
Wschodzie, iż nie stać go na 
poważne zapoznanie się, cóż 
dopiero przemyślenie skompli­
kowanej sytuacji w Europie i 
jej misternych gierek.

Do tego dodajmy, że Kis­
singer musi stale być “au cou- 
rant” żądań rosyjskich, by się 
nie wpakować w jakiś kon­
flikt a la rok 1914, konflikt 
którego nikt nie chce; że musi 
się teraz liczyć z Kongresem, 
że ma na karku sprawę ropy 
naftowej, na której się abso­
lutnie nie zna, tak samo, jak 
na wszystkich sprawach eko­
nomicznych; że jest też sekre­
tarzem National Security 
Council a więc musi ciągle 
konferować z Pentagonem, 
myśleć o ruchach wojsk, o ro­
kowaniach rozbrojeniowych, 
o dostawach broni dla poło­
wy globu; naprawdę można 
od tych wszystkich zagadnień
— bez wyjątku ważnych i 
pilnych, zwariować.

Kissingerowi często się za­
rzuca, że chce wszędzie dy­
ktować, że jest zachłanny; je­
stem przekonany, że gdy cho­
dzi o Europę, jest odwrotnie, 
że Kisinger marzy o tym by 
móc się nią nie zajmować, by 
w Europie nie interweniować, 
Są przykłady: gdy Europa za­
proponowała by Callaghan 
zajął się Cyprem, Kissinger 
zgodził się natychmiast; do­
piero gdy z inicjatyw Ćalla- 
ghana nic nie wyszło, z bólem 
serca i a contrecoeur zgodził 
się i kwestii Cypru poświęcić 
parę godzin swego bezcenne­
go czasu.

Wszyscy wiemy, że Wilso­
nowi Kissinger parę razy po­
wiedział: “Na miłość Boską, 
niech pan wchodzi do Wsp. 
Rynku i niech pan tam siedzi 
jak trusia! nie mamy naj­
mniejszej ochoty zajmowania 
się pana dyskusjami na temat 
masła z Nowej Zelandii czy 
subsydiów dla Isle of Man”!

Od czasu odejścia McChes­
ney Martina z Federal Reser­
ve Board — cztery lata temu 
(po 18 łatach), Ameryka nie 
ma ani jednego finansowego 
polityka klasy Giscarda, Er­
harda czy choćby Butlera, i 
Kissinger nim być nie może, 
bo nie ma ludzi uniwersal­
nych, i to jest powodem nie­

dokończenie na str. 5-ej)
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Z Poczty Seniorów

Minął Już Rok

Average — Stan

Scratch Series —

Scratch Game —

Series with Han-

L_auM.en.ce VJeJLk

Holy Innocents 
Holy Name Society 

Bowling League
FINAL STANDINGS

Pan Antoni Wiśniewski za­
pytuje: “Mam 65 lat i już 
otrzymuję miesięczne czeki 
Social Security, ale jeszcze 
pracuję na “part-time”. Czy 
te moje zarobki mogą się od­
bić niekorzystnie na moją 
rentę w tym roku?”

ODP. — Jeżeli Pan zarobi 
w ciągu roku nie więcej ani­
żeli $2,520, to renta Pana nie 
zostanie zmniejszona. Nato­
miast jeżeli zarobki Pana bę­
dą wyższe jak $2,520 w tym 
roku, to za każde zarobione 2 
dolary ponad tę sumę powyżej 
podaną — Social Security 
potrąci Panu 1 dolara z tego­
rocznych wypłat renty.

Pani Bernice W.— W związ­
ku z listem Pani, proszę się 
zgłosić osobiście do biura Pol­
skiego Ośrodka Informacyj­
nego. Tam doradzą co Pani 
powinna zrobić i jak tę sprą- 
wę załatwić. Proszę zabrać ze 
sobą ten wycinek z gazety.

Pan Michał Krzywoszyja — 
Samemu nie można opłacać 
podatku na Social Security 
(FICA). Aby mieć zaliczone 
kwartały dla renty emerytal­
nej należy pracować i zarobić 
przynajmniej 50 dolarów w 
ciągu kwartału kalendarzowe­
go. Wtedy pracodawca odcią­
ga z zarobków odpowiednią 
kwotę na podatek FICA i po 
tym dopiero Social Security 
zalicza ten czas do kwartałów 
potrzebnych dla otrzymania 
renty Soc. Sec.

Słownik Żeglarski
Nakładem Wydawnictwa 

Morskiego w Gdańsku uka­
zał się ostatnio 10-języczny 
słownik żeglarski angielskie­
go filologa — Barbary Webb. 
Tłumaczenia dokonali Teresa 
Dzedzic i Jerzy Knade. Dzie­
ło zawiera ok. 2 tys. haseł ję­
zyka żeglarskiego w następu­
jących językach, angielskim, 
francuskim, niemieckim, duń­
skim, hiszpańskim, holender­
skim, włoskim i portugal­
skim. Polska wersja wzboga­
ciła słownik także o język ro­
syjski. Słownik zawiera ha­
sła sygnałowe, oznaczenia 
międzynarodowe dróg mor­
skich, tłumaczenia znaków i 
sygnałów meteorologicznych, 
objaśnienia sprzętu żeglar­
skiego.

Zabrakło 
Białych Dzieci

Los Angeles, Calif, (UPI) 
— Dystrykt szkolny obejmu­
jący miasto Inglewood, otrzy­
mał w sądzie zezwolenie na 
zniesienie przymusowego 
przewożenia dzieci do szkół 
publicznych dla osiągnięcia 
równowagi rasowej — gdy 
zabrakło białych dzieci dla 
dalszej integracji szkół.

W roku 1970 gdy wprowa­
dzono przymusową integra­
cję szkół, 62 procent białych 
dzieci uczęszczało do szkół w 
Inglewood. Liczba ta spadła 
do 41 procent w roku 1972, a 
do 19.5 procent w roku 1975. 
Koszta przymusowego prze­
wożenia dzieci do szkół wy­
nosiły około $300,000 rocznie. 
Większość mieszkańców In­
glewood stanowią biali ale w 
starszych wieku ludzie, gdyż 
białe rodziny z dziećmi wy­
prowadziły się z miasta albo 
też wysyłają swe dzieci do 
prywatnych szkół.

OVER 200
Harry Giers 215, Roger Łoeding 

211.

Pan Jan Z-a.—Bardzo dzię­
kuję za ciekawy list. Staram 
się właśnie, aby w Pana oko­
licy otworzyli nową restaura­
cję dla Seniorów. Mam na­
dzieję, że w niedługim czasie 
sprawa zostanie pomyślnie 
załatwiona wtedy podam 
szczegóły i adres. Serdeczne 
pozdrowienie dla Pana oraz 
Współlokatorów.

OVER 500
Ray Rossa 559, Gene Giers 550, 

Gene Rossa 539, Harry Giers 538, 
Roger Loeding 521, Mack Ship- 
baugh 506, Ron Partipilo 503, 
Frank Partipilo 501.

High League 
Czerski 175.

High League 
Bob Lisk 623,

High League 
Rich Szyc 255.

High League
didap — Jim Rybka 739.

High League Game with Handi­
cap — Al Ksiazek 299.

League Most Improved Average 
— Russell Godfrey 21 Pins Over 
Average.

The league wishes to congratu­
late the Holy Name Team on their 
championship. The best to all the 
bowlers and we hope to see you 
again next season. Don’t forget the 
bowling banquet to be held on 
Saturday. May 17, 1975. We wish 
to express our thanks to all our 
sponsors for their support of our 
league. We wish the best to them 
individually and collectively. 
Thanks again. — Joe Miaso, 
League Secretary.

zdrowotnych i cichych miej­
scowościach dla starszych wie­
kiem ludzi jest bardzo dobra, 
bo napewno wielu emerytów 
wołałoby przenieść się do in­
nych stanów z cieplejszym 
klimatem. Z tych informacji 
z pierwszej ręki wielu Senio­
rów może skorzystać.

Kończąc mój list życzę Pa­
nu jeszcze raz powodzenia w 
pracy dla dobra naszych Se­
niorów. Łączę wyrazy sza­
cunku i pozdrowienia—Wła­
dysław Sz.”

...“Moim zdaniem Poradnik 
dla Emerytów spełnia w 
100% swoje zadanie, bo każdy 
z czytelników znajdzie w nim 
temat, który go interesuje. 
Jak to ładnie, że nie zapom­
niał Pan nawet o Czytelnicz­
kach, pisząc “Specjalnie dla 
Pań — Uroda po Sześćdzie­
siątce”. Serdecznie Panu 
dziękujemy. Szczęść Boże w 
dalszej pracy, w zdrowiu i za­
dowoleniu. Z poważaniem— 
Izabella U.”

...“Nie mam słów podzięki 
za tak pięknie pouczający 
dział dla Seniorów. Czytam 
go od deski do deski. Dużo 
się od niego nauczyłam. Ser­
decznie jeszcze raz dziękuję 
Żeby Bozia dała zdrowie jak 
najdłużej, żebyśmy się cie­
szyli tym czytaniem—Aniela 
P.”

...“Życzę Panu powodzenia. 
Robisz Pan dobrą robotę. — 
Mnie interesuje wszystko co 
Pan pisze... Bolesława W.”

..“I ja chciałabym Panu po­
dziękować za te miłe słowa, 
które Pan pisuje dla starszych 
ludzi. Ja czekam z utęsknie­
niem czwartku na gazetę pol­
ską, bo mi się zdaje, że ktoś 
bliski ze mną rozmawia. — 
Mieszkam sama i mam 87 lat. 
Dzieci mieszkają daleko ode 
mnie — przykro żyć tak sa­
memu. Raz jeszcze dziękuję, 
że Pan pomyślał o starszych 
ludziach, bo ci co mają 65 lat 
to sobie radę dadzą, ale takie 
jak ja, 87 lat to już ciężko sa­
mej o coś się starać, a dzieci 
o rodzicach nie myślą. Jeszcze 
raz dziękuję, że Panu taka 
myśl przyszła do głowy, żeby 
pisać w gazecie dla starszych 
ludzi. Ja myślę, że wszystkim 
co czytają Związkowy to się 
bardzo podoba. Serdeczne 
dzięki — Katarzyna B.”

..." Serdecznie pozdrawiam 
i życzę dużo zdrowia i Bóg 
zapłać za wszystkie sprawy, 
które Pan załatwił moim sy­
nom.. Antonina K.”

Drodzy Czytelnicy! Z bra­
ku miejsca zakończę. Wasze 
listy bardzo mnie wzruszyły. 
Czytałem je po kilka razy. I 
choć niesposób każdemu z 
osobna osobiście podziękować 
—dziękuję Wam wszystkim z 
całego serca za miłe słowa 
uznania pod moim adresem... 
i ja Wam wszystkim życzę du­
żo dobrego zdrowia oraz po­
myślności!

Wasz przyjaciel
Juliusz

Spotkamy się znowu za ty­
dzień, w następny czwartek. 
W międzyczasie bywajcie 
wszyscy zdrowi i weseli. Tego 
życzy Wam—

Juliusz Boyan

Jeannie Morris And Chicago Sting 
Are Comunicating Bi-lingually

Jednakowoż bez różnicy 
jak wysokie będą zarobki Pa­
na, to za każdy miesiąc w któ­
rym Pan zarobi mniej aniżeli 
$210, otrzyma Pan pełną ren­
tę miesięczną za dany miesiąc.

* • •
(Pod słuc ha ne): 3-letnia 

Ania bawiła się w pokoju, a 
rodzice i dziadkowie pili kawę 
przy stole. W pewnej chwili 
dziadzio wyszedł.

“Gdzie jest dziadek?” — 
pyta tata Anię.

Mała Aneczka poważnie: 
“Dziadziuś poszedł na rentę!”

Dzisiaj przypada pierwszy 
jubileusz redagowanego prze­
ze mnie Poradnika dla Eme­
rytów.

Rok moich wysiłków dzien­
nikarskich dla dobra najbar­
dziej zapomnianej i opuszczo­
nej grupy obywateli—Senior 
Citizens.

Poradnik dla starszych oby­
wateli, którzy swoją mozolną 
wieloletnią pracą przyczynili 
się do potęgi i bogactwa Sta­
nów Zjednoczonych.

Tych samych emerytów, 
którzy wychowali i wykształ­
cili swoje dzieci na lojalnych 
i pożytecznych obywateli te­
go Państwa.

Tych, którzy składali hojne 
ofiary i budowali nasze wspa­
niałe kościoły.

A teraz... często są zapomi­
nani i pozostawieni własnemu 
losowi!

Dlatego też z wielką przy­
jemnością i oddaniem reda­
gowałem ten Poradnik dla na­
szych drogich polskich eme­
rytów — podając Wam wiele 
pożytecznych wiadomości i 
informacji jak sobie ułożyć 
lepsze i szczęśliwsze lata eme­
rytalne.

Myślę, że moja praca była 
dobra. Dowodem tego była 
niezliczona ilość listów od mo­
ich Czytelników z podzięko­
waniem za korzyści, jakie mo­
je rady im przyniosły oraz za 
załatwianie ich spraw i pro­
blemów.

Cieszą się więc bardzo, że 
chociaż w małej mierze przy­
czyniłem się do chwil radości 
i szczęścia osobistego niezli­
czonej rzeszy polskich emery­
tów — gdziekolwiek nasz 
Dziennik Związkowy dociera.

Wiem doskonale z otrzyma­
nych listów, że Poradnik mój 
stał się prawdziwym przyja­
cielem polskiego e m e r y t y. 
Również dla tych Rodaków, 
którzy są pensjonariuszami w 
licznych “nursing homes” i 
domach rencistów — Dziennik 
Związowy i Poradnik dla 
Emerytów są jedynym infor­
matorem i łącznikiem z real­
nym światem doby obecnej.

Dlatego jestem zadowolony 
z pierwszego jubileuszu moje­
go Poradnika i z owoców mej 
pracy.

Najlepszym dowodem, że 
moje wysiłki nie poszły na 
marne to dziesiątki i dziesiątki 
listów pisane spracowanymi 
dłońmi moich drogich Czy­
telników ze słowami podzięki 
i zachęty do dalszej pracy na 
rzecz naszych emerytów.

Za mało mam miejsca, aby 
je wszystkie wydrukować — 
ale oto niektóre co stali Czy­
telnicy napisali (nazwiska 
opuszczam):

“Szanowny Panie Boyan! 
Czytam stale czwartkowy Po­
radnik dla Emerytów. Dla 
mnie jest on nie tylko porad­
nikiem, ale i doradcą, bo już 
dużo z niego skorzystałem z 
leków i ziółek, które na co 
pomagają, i z pomocy w wy­
pełnianiu papierów. A już 
samo czytanie tych artyku­
łów, tak miłych i ciepłych 
działa dobrze na zdrowie. Oby 
tylko Bozia trzymała Pana 
przez długie lata przy dobrym 
zdrowiu. Stała czytelniczka 
Zofia K.” .

“Szanowny Panie Boyan! 
Przede wszystkim winszuję 
Panu w pierwszą rocznicę 
pańskiej pracy dla dobra na­
szych emerytów i życzę Panu 
powodzenia w pracy na dłu­
gie lata.

Chociaż nie jestem jeszcze 
na emeryturze, ale czytuję 
Pańskie artykuły w Poradni­
ku dla Emerytów od samego 
początku, jak tylko zaczął Pan 
je redagować. Są one bardzo 
pożyteczne nie tylko dla eme­
rytów, ale również i dla tych 
osób, które wkrótce już prze­
kroczą wiek emerytalny. 
Uważam też, że- rozpoczęta 
przez Pana idea pisania li­
stów z różnych stron kraju z 
p o d a w a n iem szczegółów o

Poradnik 
Dla Emerytów

60 Tysięcy 
Pasażerów LOTu
60 tys. pasażerów przewio­

zły juz Polskie Linie Lotni- 
czex . ua trasie transat­
lantyckiej. Druga rocznica o- 
twarcia stałej linii Warszawa- 
Nowy Jork upłynęła 16-go 
kwietnia. Miejsca w samolo­
tach_ wykorzystywano średnio 
w 75 proc., co w porównaniu 
z wynikami wielu innych 

y rejsach tej samej re­
lacji jest prawdziwym rekor­
dem. Lot zapewnia naj­
szybsze obecnie połączenie z 
Nowego Jorku do Warszawy, 
gdyż P° drodze samoloty ni­
gdzie nie lądują.

szego pierwszego meczu piłki 
nożnej. Urywek z Władkiem 
Obrebskim był bardzo pomy­
słowy. Wszyscy byli zachwy­
ceni.

Powracając do rozmowy z 
zeszłego tygodnia, chciałbym 
podziękować za poparcie, a 
zwłaszcza za popularyzowa­
nie piłki nożnej w tym bar­
dzo ważnym okresie dla nas. 
Twoja podszczyzna była bez­
błędna, nie przypuszczałem, 
że znajomość wielu języków 
jest jedną z Twoich zalet.

Jeszcze raz, dziękuję z ca­
łego serca za pomoc okazaną 
nam i życzę dużo szczęścia, 
powodzenia i sukcesów w ży­
ciu prywatnym jak i zawodo­
wym.

Z szacunkiem, 
Mike Pyle, 

General Manager 
Chicago Sting

Jeannie Morris, WMAQ-TV 
(Channel 5) sports and fea­
ture reporter and frequent 
contributor to the NBC Net­
work, receives plenty of mail 
in connection with her work 
but seldom any as unusual as 
a recent letter from Mike 
Pyle, General Manager of the 
Chicago Sting soccer team.

Pyle, responding to a clever 
feature Ms. Morris did in Pol. 
ish with Sting forward Wally 
Obrebski, wrote a , flowing 
thank you letter back to 
Jeannie—in Polish!

Ms. Morris, who learned 
some Polish phonetically dur­
ing a lengthy year-long jour­
ney the Morris family took 
between September, 1973 and 
August, 1974 throughout Eu­
rope and Russia, also re­
reived help in putting to­
gether the piece from Gabri­
ella Kuhajewski, a Channel 
5 film editor who speaks Pol­
ish fluently.

The feature showed Obreb­
ski going through a series of 
motions, bouncing a soccer 
ball off his head and exhibit­
ing some fancy foot work, as 
Ms. Morris explained how 
this new expansion team in 
the North American Soccer 
League was readying for an 
exciting season. Obrebski pre­
viously played for the Legia 
Warsaw and Polonia teams 
in Poland before joining the 
Sting.

Pyle has been a friend of 
the Morris family for many 
years. He and Jeannie’s hus­
band, Johnny, WMAQ-TV’s 
regular sportscaster during 
the 5 and 10 p.m. NEWSFIVE 
reports, were teammates and 
both All-Pro standouts on the 
Chicago Bears.

The complete letter, which 
praises her ingenuity, crea­
tive flair and knowledge of 
the Polish language, follows:

Droga Jeannie:
Dziękuję bardzo za wspa­

niały wywiad na temat na-

Kissinger 
i Europa

(Dokończenie ze str. 4-ej) 
kończących się trudności; zre­
sztą to samo się odnosi do 
Anglii, bo i Heath nie był 
Giscardem, było mu do niego 
zawsze daleko, takoż daleko 
do Schmidta, a o Wilsonie nie 
ma co i mówić, tak samo o 
Healeyu, o Barberze i o wszy­
stkich innych.

Kissinger, oczywiście, nie 
rozumie absolutnej koniecz­
ności — dla potęgi Stanów 
Zjednoczonych — walki z 
inflacją i utrzymania stałego 
parytetu dolara; ale to jest 
zadanie dla sekretarza Trea­
sury, nie dla sekretarza Sta­
niu i można temu zaradzić nie 
zmieniając Kissingera — ale 
znajdując nareszcie sekreta­
rza skarbu o odpowiednim 
formacie, fachowości i sile 
woli.

W sumie uważam, że nie 
ma nikogo w Ameryce, kto 
by miał więcej danych dla ja­
kiegoś kompromisowego zała­
twienia konfliktu — między 
Izraelem a Arabami; oczywi­
ście można zawsze przeciąć 
węzeł gordyjski, jak to zrobił 
Aleksander Wielki; ale to 
straszne ryzyko; może innego 
rozwiązania nie będzie — bo 
obie strony w tym sporze są 
namiętne i wydają się nie­
zdolne do kompromisu.

W tym wypadku możemy 
się tylko polecać opiece Opa­
trzności. Kissinger ma dużo 
mniej danych do wywalcze­
nia dyplomacją zniżki cen 
nafty; ale w tej sprawie nie 
wierzę w żadną dyplomację; 
wierzę tylko w technologię, 
naftową, węglową atomową, 
słowem —w wynalezienie ta­
niej energii zastępczej dla ro­
py z Zatoki Perskiej. Dziwię 
się że potężna Ameryka nie 
potrafi zwiększyć swego eks­
portu do krajów arabskich w 
w tymże stopniu co NRF.

Dziennik Polski — Londyn.

Pani S.O. — Stosownie do 
prośby robię obecnie starania, 
aby otworzono nową restau­
rację dla Seniorów w Pani 
okolicy, na terenie 31-ej War- 
dy. Bliższe szczegóły podam, 
gdy tylko sprawa zostanie po­
myślnie załatwiona.

Za nadesłane wiadomości 
bardzo dziękuję. Przy okazji 
poruszę je na konferencji z 
władzami MOSC, dla polep­
szenia obsługi w tych dwóch 
miejscach. * * ■ *

Pani Stefania Malik — W 
okolicy w której mieszka ko­
leżanka znajdują się dwie re­
stauracje dla Seniorów, a mia­
nowicie:

—1) Greenview Apts., 847 
N. Greenview (1500 West), 
tel. 733-5417.

2) Wicker Park Apts. 1414 
N. Damen Ave. tel. 276-8199.

W obu miejscach obiady 
wydają około godz. 11:30 
przed południem.

Jeśli chodzi o stołówkę dla 
Seniorów w Pani okolicy, to 
proszę przeczytać moją po­
przednią odpowiedź powyżej, 
dla p. S.O.

Za nadesłane informacje 
bardzo dziękuję. O otwarciu 
nowych restauracji zawsze 
zawiadamiam na łamach Po­
radnika. Trzeba więc czyty­
wać gazetę regularnie, a na­
pewno w każdy czwartek!

List z Kalifornii
Wszystkim nam dobrze znany dyrektor 

popularnego programu telewizyjnego 
“Champagne Music”, p. Lawrence Welk, 
wielki przyjaciel emerytów, przysłał mi 
z tej okazji list z życzeniami dla wszyst­
kich Czytelników “Poradnika dla Emery­
tów” następującej treści:
DROGI PANIE BOYAN!

Od wczesnych dni, gdy występowałem 
jeszcze w Chicago, moje stosunki z Polonią 
Amerykańską zawsze układały się wspa­
niale. Jestem niezmiernie szczęśliwy i 
dumny, że te przyjacielskie więzy trwają 
między nami po dzień dzisiejszy. Nie 
muszę chyba dodawać, że robię wszystko 
co mogę, aby utrzymywać z Polonią nasze 
przyjazne stosunki.

Jestem przekonany, że od czasu zaangażowania na 
gościnne występy telewizyjne przemiłych Polek, siostry 
Semońskie, liczni przyjaciele-Polacy interesują się jeszcze 
bardziej moim programem.

Z przyjemnością dowiedziałem się, że Pan redaguje 
specjalny dział poświęcony wyłącznie dla Senior Citizens, 
grupy, która przez długi czas była zaniedbana.

Tak jak Panu, tak i mnie również zależy na szczęściu 
Obywateli Złotego Wieku i staram się, aby ci Seniorzy nie 
byli zapominani, jeśli chodzi o umilanie im czasu na moich 
programach telewizyjnych.

Przesyłam Panu z okazji specjalnego wydania jubile­
uszowego “Poradnika dla Emerytów” moje najserdeczniejsze 
gratulacje, oraz najlepsze życzenia powodzenia w pracy przez 
wiele następnych lat.

Moim niezliczonym przyjaciołom Polakom w Metropolii 
Chicagoskiej wyrażam słowa najgłębszej wdzięczności za 
Waszą nieprzerwaną lojalność oraz przyjaźń dla mnie.

pisze JULIUSZ BOYAN

L/oua

LAWRENCE WELK

TOP TEN BOWLERS
Stan Czerski 175-25, Roger Load­

ing 169-47, Rich David 168-41, Rich 
Szyc 167-20, Frank Partipilo 166- 
28, Joe Miaso 166-27, Kon Partipilo 
165-94, Gene iGers 165-27. Bill 
Yeo 164-36, Jim Rybka 162-90.

Holy Name No. 2 6U/2 431/2
Holy Name No. 1 59 46
Sojka Funeral Home 56 49
Jean’s Place 54i/2 5014
Gazda Limeral Home 54 51
Gut’s Tavern-Hal’ 521/2 52^2
Zilka Meanswear 511/a 53 J4
Sanitary Bakery 51 54
Malec Funeral Home 45 60
Urbaszewski F. H. 46 65

DZIAŁ 
KOBIET

Letnia suknia z wzorzystego jedwabiu, model Brooks’a, 
była jedną z atrakcji pokazu mody w Nowym Yorku.

Przepisy Na Smaczne Potrawy
MAŁOKALORYCZNY 

SERNIK
2 funty twarogu
4 jajka

10 łyżek cukru
1/2 ćwiartki masła
4 łyżki mąki ziemniaczanej 

(cake flour)
wanilia, skórka pomarań­
czowa i rodzynki.

Ser przepuścić przez ma­
szynkę, dodać ucierając ma­
sło, (nie topione), po jednym 
jajlku i culkier, stale ucierając. 
Gdy masa jest już należycie 
utarta, wsypać mąkę, dodać 
zapachy i rodzynki. Wysma­
rować tortownicę (w braku 
tortownicy można użyć zwy­
kły głęboki talerz do piecze­
nia paji), masłem i posypać 
dość grubo, utartymi graham 
crackers, rozłożyć sernik na 
to i wstawić do pieca 350 F. 
na 40 minut. Wyjąć z formy 
po ostudzeniu.

“SHORTCAKE” 
POD TRUSKAWKI

1% filiżanki przesianej mąki 
¥1 łyżeczki soli

filiżanki smalcu
2 łyżki masła

’/z filiżanki orzechów (brazil 
nuts)

!4 filiżanki zimnej wody.
Przesiać razem sól z mąką, 

następnie wkrawać nożem 
masło i smalec do mąki. Do­
dać orzechy przypieczone w 
piecu i drobno posiekane. Do­
dać zimną wodę i wyrobić na 
wolne ciasto. Wykrawać 
szklanką okrągłe ciastecżka, 
ułożyć na blasze do pieczenia 
ciast i piec w gorącym piecu 
(400 stopni F) przez 15 minut. 
Po upieczeniu ciast przekła­
dać je świeżymi truskawka­
mi, a na wierzch ciast nało-

Historycy twierdzą, że w 
strojach europejskich dekolty 
pojawiły się około XIII wie­
ku. Ale już z końcem XIVgo 
wieku kpiono z kobiet, które 
przemrażają sobie piersi — a 
nawet łona — piszą E. i A. 
Banachowie w ‘Słowniku Mo­
dy’ — gdyż dekolt był wtedy 
wycięto ostro i sięgał aż do 
paska, umieszczonego pod su­
knią na ciele i podtrzymują­
cego biust. Na początku XVI 
wieku, w rozkwicie odrodze­
nia, wydekoltowani byli tak­
że mężczyźni — oni również 
chcieli pokazać urodę zdrowe­
go ciała. Ale dekolt w rene­
sansie był kwadratowy, pozio­
my, nie ostry, jak w gotyku.”

Męskich dekoltów nie wi­
dać, natomiast panie prezen­
tują chętnie odsłonięte czę­
ściowo biusty, ramiona i ple­
cy. Na balach i zabawach wi­
duje się nie tylko dekolty 
trójkątne czy kwadratowe, 
ale także owalne i trapezowe, 
wycięte z przodu lub na ple­
cach, często równie śmiałe jak 
w XIV wieku. Moda na dekol­
ty trwa i wszystko wskazuje 
na to, że będzie się je ekspo­
nowało jeszcze przez dłuższy 
czas.

Oczywiście, żeby efekt był 
właściwy niewystarczy tylko 
dobra, a nawet bardzo dobra 
figura. Nieodzownym drobia­
zgiem jest dostosowany do 
kształtu dekoltu odpowiedni 
staniczek, podkreślający natu­
ralną linię biustu.

żyć ubitą na pianę słodką 
śmietankę.

NALEŚNIKI 
(3 porcje)

3 jaja
1 filiżanka mleka
1 filiżanka wody
2 filiżanki mąki
2 łyżki tłuszczu 

sól 
skórka słoniny.

Żółtka rozbić z mlekiem i 
wodą — stopniowo dodawać 
mąkę, mieszając aby nie było 
grudek, osolić, dodać rozto­
piony tłuszcz. Ubić pianę z 
białek, zmieszać z ciastem. 
Patelnie rozgrzać, posmaro­
wać skórką i nalewać łyżką 
ciasto, rozprowadzając je po 
całej patelni. Naleśniki winny 
być cienkie. Smażąc następny 
naleśnik, patelni smarować 
nie trzeba, przez co unika się 
w mieszkaniu zapachu tłusz­
czu. Naleśniki podaje się z 
różnymi nadziewaniami.

KNEDLE DO ZUP
2 łyżki masła
4 łyżki zimnej wody
2 łyżki mąki
1 jajko.
Masło i wodę zagotuj w 

garnku. Dodaj mąkę i mieszaj 
na gładko pastę. Postaw na 
mały ogień i stale mieszaj aż 
zrobi się gęsta papka. Odstaw 
do wychłodzenia. Dodaj ubite 
jajko i zamieszaj. Kładź małe 
knedle na wrzącą wodę lub 
zaraz do zupy gotującej się. 
Gdy wypłyną, są gotowe.

I MILWAUKEE
BILLY D’S

Every Wednesday, Friday & 
Saturday Nite

Music of the 50’s—60’s 
"GRAFFITI"

1313 Arcadia Ave., 
Waukesha, Wisconsin

AUTO BODY
REPAIR & 

Complete PAINT WORK

Repairs of $100 
and over gets you 

"CHANGE OF OIL 8c 
FILTER FREE"

All work professionally done 
at reasonable rates; SAVE on 
your deductibles.

Repair & Paint 
VW’s & Foreign Cars

GUERRA 
AUTO BODY 
16005 W. National, 
New Berlin, Wis. 

782-9976

Oshkosh B’Gosh 
WE FEATURE 

100% cotton Flame Retardant 
Work Shirts, Doxator Welders 
Shirts, extra heavy duty 
100% cotton Flame Retardant 
Shirt Jak.
All our Flame Retardant 
Work Shirts are guaranteed 
to be Flame Retardant for the 
life of the fabric if laundered 
according to directions. 
Kromer Caps, Carhardt Jack­
ets. Gardwel Safety Clothing. 
We have access to any type 
of safety equipment that is

DOXTATOR PROTECTIVE 
CLOTHING 8t EQUIPMENT 

3711 West Vliet St., 
Milwaukee, Wis. 53208 

HOURS: 9 A.M.—5 P.M.
(414) 933-6096



Jubileusz Diecezji Gdańskiej
Diecezja gdańska obchodzi­

ła ostatnio 5(Mecie swej dzia­
łalności. Została ona erygo­
wana bullą papieską w 1925 
r. Wówczas zastała ona pod­
porządkowana bezpośrednio 
Stolicy Apostolskiej. W 1972 
r. papież Paweł VI włączył 
diecezję gdańską do metropo­
lii gnieźnieńskiej. Gdańsk był 
z Polską związany pod wzglę­
dem kościelnym od zarania 
swego istnienia, początkowo z 
diecezją włocławską, a nastę­
pnie w okresie zaborów z die­
cezją chełmińską. Po utwo­
rzeniu traktatem wersalskim 
Wolnego Miasta Gdańska do 
życia powołano w 1925 roku 
samodzielną diecezję gdań­
ską.

Uroczystość jubileuszową 
rozpoczęto w całej diecezji bi­
ciem dzwonów kościelnych. 
Główna uroczystość odbyła 
się w bazylice Mariackiej w 
Gdańsku z udziałem licznego 
duchowieństwa oraz bisku­
pów z polskich diecezji, znaj­
dujących się na Wybrzeżu, 
—przybył także ordynariusz 
warmiński i ordynariusz die­
cezji włocławskiej. Przyby­
łych dostojników kościelnych 
na czele z ks. kardynałem S. 
Wyszyńskim powitał gospo­
darz diecezji ks. biskup Kacz­
marek. Uroczystą mszę św. 
odprawił ks. arcybiskup A. 
Baraniak z Poznania. Kazanie 
wygłosił Prymas Pólski, któ­

ry mówił o przeszłości i teraź­
niejszości Gdańska. Po udzie­
leniu wiernym błogosławień­
stwa księża biskupi udali się 
do kaplicy — mauzoleum, po­
święconej pamięci 2000 pol- 
kich kapłanów, pomordowa­
nych przez hitlerowców.

Tegoż dnia w godzinach po­
południowych w katedrze 
oliwskiej odbyło się sympo­
zjum jubileuszowe z udzia­
łem członków Episkopatu 
Polski. Posiedzenie otworzył 
ks. biskup Lech Kaczmarek. 
Wysłuchano kilku referatów:
— doc. dr St. Mielczarski
— “Śmierć św. Wojciecha i 
jej konsekwencje”; ks. dr A. 
Rotta — “Z dziejów diecezji 
i Polonii gdańskiej”; ks. St. 
Bogdanowicza — “Specyfika 
duszpasterstwa diecezji gdań­
skiej ”. Na zakończenie prze­
mówił ks. kardynał Wyszyń­
ski.

Śmierć w Górach
W Beskidzie Sądeckim na 

trasie turystycznej Przehyba- 
Radziejowice poniósł niedaw­
no śmierć 20-letni student dru­
giego roku wydziału mecha­
nicznego AGH w Krakowie— 
Jacek Adam Ciszewski z No­
wego Dworu Mazowieckiego. 
Odłączył się on od dużej gru­
py i zabłądził w czasie śnieży­
cy i 8 stopniowego mrozu.

Zmarł Robert Aron 
Wybitny Pisarz Francuski

(T.P.). Zmarł w Paryżu 
Robert Aron, wybitny histo­
ryk i eseista, członek Akade­
mii Francuskiej, żył lat 77. 
w czasie I wojny światowej 
walczył na froncie jako ochot­
nik. Był wtedy jeszcze nieueł- 
noletni. Z frontu powrócił 
wprfawdzie z Legią Honoro­
wą, ale także poważnie ranny. 
Po wojnie rozpoczął kairierę 
uniwersytecką na wydziale li­
teratur klasycznych. W latach 
1922-1929 wspópracuje z 
“Nouvelle Revue Francaise”. 
W 1930 r. zakłada wespół z 
Danielem Ropsem i Arman­
dem Daudieu grupę intelek­
tualną “Ordre nouveau”. Gru­
pa ta — zdaniem Arona — 
nie miała charakteru politycz­
nego. Była laboratorium myś­
li. “Ordre nouveau” i “Esprit” 
— to były dwa główne ośrodki 
personalizmu we Francji, per­
sonalizmu, który dotknął wie­
le środowisk. Grupa “Ordre 
nouveau” wspomagana była 
przez takich ludzi jak Andre 
Maurois, Francois Mauriac, 
Daniel Hlevy, Gabriel Mar­
celi, Idee przez nią głoszone 
są jeszcze dziś żywe w polity­
ce, którą realizował de Gaulle 
i jego następcy: Europa jed­
na i silna.

Pierwsze publikacje Arona, 
wydane drukiem w r. 1931, 
“Upadek narodu francuskie­
go”, “Rak amerykański” da-+

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka moja, ciocia i przyja­
ciółka nasza, śp.

Józefa Pluta
(żona śp. Władysława)

po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym Światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 14-go 
maja 1975 roku, o godzinie 9:15 
rano, w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać ju­
tro, w piątek, od godziny 12-ej 
w południe.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 17-go maja, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 3630 W. 
George ul. (Central Pk., bli­
sko Milwaukee Ave.), do ko­
ścioła Św. Jacka, a stamtąd na 
cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszają wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Józef, syn; Józef i Margrit 
Swieboda, Bronisław i Małgo­
rzata Swieboda, przyjaciele z 
rodzinami; oraz bratanki i bra­
tanice w Polsce.

Po informacje telefonować: 
- 666-2673. 

ją pesymistyczny bilans epo­
ki. Sukces czytelniczy przyno­
si Aronowi esej “Niezbędność 
rewolucji" (La Revolution 
necessaire), napisany przy 
współudziale Armanda Dau­
dieu. W r. 1938 Aron wydaje 
pierwsze dzieło historyczne: 
“Zwycięstwo (Napoleona) 
pod Waterloo”. Późnie(j przy­
chodzą czarne lata okupacji. 
Aron wyjeżdża do Londynu, 
a później do Algieru. Uczest­
nicy w pracach rządu tymcza- 
so. Po wyzwoleniu ogłasza 
wiele wnikliwych studiów i 
analiz wydarzeń z tamtych 
czarnych lat, m.in. “Historia 
wyzwolenia Francji” (1959), 
“Historia oczyszczenia” 
(1967). Pisze także o wojnie 
algierskiej: “Les origines de 
la guerre L’Algerie” (1962). 
W 1964 wychodzi jego ksią­
żka o de Gaulle’u, a w 1971 
głośna publikacja: “Socjalizm 
francuski wobec marksizmu”.

Bardzo ważny dział twór­
czości Arona, to pisma reli­
gijne, publikowane równoleg­
le z pismami historycznymi i 
eseistycznymi. Świadczą one o 
głębokim przywiązaniu ich 
autora do wiary, religii i tra­
dycji żydowskiej. Najważniej­
sze z tych pism, to “Retour a 
1’Eternel”, “Les annees ob­
scures de Jesus”, “L’Histoire 
de Dieu” — ta ostatnia ksią­
żka stanowi szeroki fresk re­
ligijny, obejmujący aż pięć 
tomów druku.+

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańsza 
matka i babcia nasza ś. p. .

Bronisława 
Kmiotek

(z domu OPIOŁA) 
(żona śp. Stanisława) 

nagle pożegnała się z tym świa­
tem, opatrzona Św. Sakramen­
tami, dnia 14-go maja 1975 
roku, rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobo­
tę, dnia 17 maja, o godzinie 
8:45 rano, z zakładu pogrzebo­
wego pnr. 2644-46 N. Central 
Ave., dc kościoła św. Jana Bo­
sco (msza św. o godz. 9:30), 
a stamtąd na cmentarz Queen 
of Heaven do mauzoleum.

Na ten smutny obrządek za­
praszają wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Józef, syn; Rita, synowa: 
Alice, wnuczka; Thomas, wnuk 
wraz z całą rodziną.

Prosimy nie nadsyłać kwia­
tów.

Pogrzebem zajmuje się
Jan Baron. Telef. NA 2-1488 

(15, 16)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość. iż najukochańsza matka, siostra nasza i babcia moja, śp.

Ewa Hycnar
(z domu Koza; żona śp. Władysława)

po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opa­
trzona Św. Sakramentami, dnia 14-go maja 1975 roku, o godzinie 
12:46 po południu, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 17-go maja, o godzinie 
9:15 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 2644-46 N. Central Ave., 
do kościoła Św. Stanisawa B. i M. (Msza św. o 10-ej), a stam­
tąd na cmentarz Św. Józefa, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych 
i maj ornych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Edward (Genowefa), Czesław i Leonard (Helena), synowie 
1 synowe; Richard, wnuk; brat i siostry w Polsce; Wanda Głodacz, 
bratanica; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Jan Baran.
Telefon: NA 2-1488.

Kalendarzyk Posiedzeń

Pojednawcze Sygnały z Warszawy

Frachtowiec i Załoga Uwolnione
i potrzebne formula-

Komit et Spraw 
Młodzieżowych

Klub Zaborowian odbędzie swe 
miesięczne posiedzenie w niedzie­
lę, 18 maja, w sali, pnr. 2558 N.

Klub Powiatu Mielec przypomi­
na członkostwu, iż b. ważne po­
siedzenie Klubu odbędzie się w 
niedzielę, 18 maja, o godzinie 
1:30 po południu, w sali zebrań 
w Blackhawk Parku pnr. 2318 N. 
Lavergne Ave. Pociedzenie połą­
czone będzie z przyjęciem na cześć 
Matek i Ojców.

Prosimy o przybycie i punktu­
alność. — J. Mali, prezes; H. Ba­
jor. sekr. proL

Mango Ave., o godzinie 2:30 po 
południu.

Zarząd uprasza członkostwo o 
liczne i punktualne przybycie. — 
J. Czaja, prezes; J. Majka, sekr. 
prot

Tow. Jedność Grupa 77 ZNP za­
wiadamia, iż mieś, zebranie od­
będzie ąję w niedzielę, 18 maja, 
w sali Wozniak’s Cassino, 2530 S. 
Blue Island ave. Początek zebra­
nia godz. 2 po południu. Ze wzglę­
du na wiele spraw do załatwienia, 
prosimy o liczne i punktualne 
przybycie. — Władysław Spadlow- 
ski, prezes; Doris Kowalski, sekr. 
prot.

Niedziela, 18 Maja
Tow. Ratunkowe Gminy Bo­

rzęcin odbędzie swe miesięczne i 
przedwakacyjne posiedzenie w 
trzecią niedzielę miesiąca tj. 18go 
maja, w sali Zw. Klubów Małop., 
1401 W, Superior ul. Początek o 
godz. 2 po południu. Ze względu 
na ważne sprawy, zarząd uprasza 
członkostwo o jak najliczniejsze 
przybycie. Po posiedzeniu będzie 
przyjęcie dla Ojców i Matek. — 
Albert Ptasiński, prezes; Ludwik 
Makowski, sekr. prot.

AGANA, GUAM. — Lotniskowiec amerykański USS MIDWAY 11 bm. przywiózł 
do bazy Agana w Guam na swym pokładzie samoloty, na których przylecieli lotnicy 
Południowo Wietnamscy, którzy uciekli przed komunistami do bazy amerykańskiej 
Utapao w Syjamie. (UPI)

KANAŁ SUESKI. — Pierwszym statkiem handlowym, który przepłynął w dniu 7 bm. 
oczyszczony z min Kanał Sueski, był statek Niemiec Zachodnich “Norwind”, który 
był uwięziony w Kanale przez osiem lat. (UPI)

zapewnienia wolności mórz 
nie tylko dla Stanów Zjedn. 
ale i dla wszystkich państw 
świata.

Do przeprowadzenia zbroj­
nej akcji użyto samoloty, o- 
kręty wojenne — i oddziały 
wojsk piechoty morskiej.

Prezydent wyczerpał wszy­
stkie możliwe środki dyplo­
matyczne — dla odzyskania 
statku i załogi, ale wobec te­
go że nowy komunistyczny 
rząd Kambodży dotychczas 
nie nawiązał stosunków dyp­
lomatycznych z żadnym pań­
stwem, nawiązanie kontaktu 
okazało się niemożliwe. Rząd 
Czerwonych Chin, który rze­
komo ma pewien wpływ na 
rząd w Kambodży, odmówił 
interwencji w tej kwestii, — 
twierdząc że jest to sprawa 
osobista między Stanami Zje­
dnoczonymi i Kambodżą.

Piechota marynarska pod­
czas lądowania — na wyspie 
Koh Tang spotkała się z sil­
nym ogniem wojśk komuni­
stycznych i jak podają nie­
kompletne dotychczas wiado­
mości zestrzelono dwa heli­
koptery amerykańskie.

Na kilka minut przed roz­
poczęciem zbrojnej akcji na 
wyspie, podchwycono wiado­
mość przez radio z Kambodży 
że rząd komunistyczny Kam­
bodży gotów jest do zwolnie­
nia frachtowca i jego załogi.

Na wiadomość tą Biały 
Dom wydał następujące o- 
śiwiadczenie: — “Otrzymali­
śmy wiadomość że gotowi je­
steście do uwolnienia amery­
kańskiego frachtowca “Maya- 
guez. Zajęliśmy już statek, — 
ale gdy otrzymamy wiado­
mość że załoga zostanie na­
tychmiast uwolniona, — to 
przerwiemy dalszą zbrojną 
akcję.

Piątek, 16 Maja
Klub Królewiaków nr 2 odbę­

dzie swe posiedzenie połączone z 
Dniem Matek i Ojców w piątek, 
16 maja, o godz. 1 po południu, 
w lokalu zwykłych posiedzeń. 
Prosimy wszystkich członków o 
przybycie, gdyż są ważne sprawy 
do załatwienia. — Maria Remi­
szewska, prezeska; Anna Barczyk, 
wiceprezeska; Zofia Lewandow­
ska, sekr. prot.; Wanda Kubiak, 
sekr. fiu.; Janina Krzewkowska, 
skarbniczka. Tow. Zwycięstwo Grupa 3152 

ZNP odbędzie swe regularne po­
siedzenie w niedzielę, 18 maja, o 
godzinie 2-ej po południu, w dol­
nej sali Domu 'Weteranów, 1239 
N. Wood ul. Jest to ostatnie po­
siedzenie przed odroczeniem się 
na okres letni, więc jest szereg 
różnych spraw wymagających za­
łatwienia. — Obecność każdego 
członka jest więc pożądana. — 
Wacław Doktorsko, prezes; Mary 
Ann Chmielewski, sekr. prot

Tow. Króla Władysława Jagiełły 
Grupa 2206 ZNP odbędzie posie­
dzenie w niedzielę, 18 maja, o go­
dzinie 2-ej po południu, w sali 
parafialnej, przy ul. Hoyne i 
Lyndale ul. Będzie również przy­
jęcie na cześć Matek i Ojców. — 
Jan Hasiak, preezs; B. Madera, 
sekr. prot.

Polskie Propozycje 
w Szwajcarii

W Szwajcarii przebywała 
misja przemysłowo-handlowa 
Polskiej Izby Handlu Zagra- 
ircznego. Masja przedstawiła 
propozycje rozszerzenia pol- 
śko - szwajcarskiej kooperacji 
przemysłowej. Jest to szcze­
gólnie ważne dla tych gałęzi 
polskiego przemysłu, które 
już współpracują z wielkimi 
— koncernami szwajcarskimi 
jak: Brown-Baveri (elektro­
technika), Sulzer — (silniki 
wysokoprężne), czy też Sau- 
rer (maszyny i urządzenia dla 
włókiennictwa).

Polskie propozycje zostały 
przedstawione zarówno w to­
ku indywidualnych rozmów 
z producentami szwajcarski­
mi, jak też w czasie plenarne­
go spotkania w Zurychu zor­
ganizowanego przez Szwaj­
carskie Biuro Rozwoju Han­
dlu (OSEC). W spotkaniu 
tym uczestniczyło 120 przed­
stawicieli największych tam­
tejszych firm. Ocenili oni pol­
skie propozycje jako wysoce 
interesujące i obustronnie ko­
rzystne. Uczestnicy polskiej 
misji przeprowadzili także 
rozmowy z przedstawicielami 
władz federalnych Szwajcarii 
oraz szwajcarskich banków.

Wtorek, 20 Maja
Alliance Society Grupa 2475 

ZNP zawiadamia członków, iż ze­
branie Grupy odbędzie się we 
wtorek, 20 maja, o godzinie 8-ej 
wieczorem, w sali zebrań, w Mos­
kal Hall, 5639 N. Milwaukee Ave.

Z powodu zbliżającego się Sej­
mu Związkowego mamy pewne 
sprawy do załatwienia na tym ze­
braniu, więc upraszamy naszych 
członków o liczne przybycie. — 
Prezes Karol Bojkowski, sekre­
tarz prot Jan Wróblewski.

Nowe Obiekty 
Służby Zdrowia

Mieszkańcy ziemi ghib- 
czyckiej otrzymali dwa nowe 
obiekty: od dawna oczekiwa­
ny nowy gmach szpitala po­
wiatowego oraz najlepiej do­
tychczas na Śląsku Opolskim 
urządzony i wyposażony bu­
dynek Powiatowego Domu 
Kultury. W szpitalu o 320 
łóżkach urządzono pięć od­
działów. Ma on 4 sale ope­
racyjne oraz salę zabiegową, 
centralną aptekę, zespoły o- 
pieki zdrowotnej i stołówkę.

Na ostatnim zebraniu Pol­
skiego Instytutu Naukowego 
w New Yorku, 13 kwietnia 
1975, zostało podane do wia­
domości publicznej że długo­
letni konsul R.P. w Chicago 
oraz p. Aleksander Moc po­
stanowili złożyć ofiarę na ce­
le instytucji w wys. $1,000.

Kilka lat temu pp. Moc a- 
nonimowo złożyli dary w tej 
samej wysokości dla Kole­
gium Związkowego i Muze­
um Polskiego w Ameryce (w 
Chicago), i obecnie zgodzili 
się na ujawnienie nazwiska 
ofiarodawców.

Ofiarność pp. Konsulostwa 
Moc jest godna pochwały i 
naśladowania. Jeżeli by po­
dobne zrozumienie koniecz­
ności popierania polskich in­
stytucji w Stanach Zjedno­
czonych było więcej rozpo­
wszechnione, nie mielibyśmy 
troski o ich rozwój i przy­
szłość.

Ofiarność Byłego 
Konsula A. Moc

Inny dziennik “Kurier Pol. 
ski” przypomina, że paragraf 
11 Układu Warszawskiego 
przewiduje “rozwiązanie 
Układu, gdy tylko system 
bezpieczeństwa europejskiego 
wejdzie w życie”.

Depesze UPI z Warszawy 
nie wspominają, że i to “zbio­
rowe bezpieczeństwo” i cały 
“system bezpieczeństwa euro­
pejskiego” jest koncepcją so­
wiecką, która ma na celu za­
legalizowanie przez państwa 
wolne zaborów sowieckich w 
Europie i sowieckiej w niej 
hegemonii, której Chińczycy 
nie wahają się określić mia­
nem kolonializmu.

Należy przypomnieć, że 
ósmy członek Układu War­
szawskiego — Albania wyco­
fała się w 1968 roku, gdy do­
szło do rozłamu “ideologicz­
nego” na linii Moskwa-Pekin.

Towary z Hong 
Kongu w Warszawie

16 firm handlowych z Hong­
kongu prezentowało na wy­
stawie w salach hotelu “Fo­
rum” w Warszawie duży wy­
bór towarów rynkowych. By­
ły to wyroby konfekcyjne, 
tkaniny, obuwie, galanteria, 
artykuły gospodarstwa domo­
wego, elektronicznego, spor­
towe, i zabawki. Ekspozycja 
zorganizowana przez Polską 
Izbę Handlu Zagranicznego i 
Radę do spraw Rozwoju Han­
dlu Hongkongu — poprzedza 
przyjazd do Polski misji im­
portowej z Hongkongu, której 
celem będzie zakup w Polsce 
towarów rynkowych.

Sobota, 17 Maja
Oddział im Marszałka Józefa 

Piłsudskiego Nr. 2 Ligi Morskiej 
w Ameryce odbędzie swe posie­
dzenie w sobotę, 17 maja, w sali 
Leszczyński, pnr. 2532 W. Fuller­
ton Ave., o godzinie 2:30 po po­
łudniu. Obecność członków i 
członkiń jest wymagana, gdyż są 
ważne sprawy dotyczące sejmu 
LMA, który odbędzie się w Chi­
cago we wrześniu br. — Teofil 
Jarosz, prezes; Zofia Latuszek, 
sekr.

Zebranie Polsko-Am. 
Rady Emerytów

Zawiadamiamy członków i 
przyjaciół o zebraniu mie­
sięcznym, które odbędzie się 
w środę, 21 maja, o godz. 12 
w południe, w domu Związku 
Polek, 1309 N. Ashland ave.

Porządek obrad: sprawy 
organizacyjne, wolne wnioski. 
Przypominamy, że na każdym 
naszym zebraniu miesięcznym 
w lokalu Związku Polek, urzę­
dują pracownicy: urzędów, 
Social Security, biura Guber­
natora oraz Mayor’s Office. 
Pracownicy wyżej wymienio­
nych urzędów mówią po pol­
sku. W ramach swoich upraw­
nień, służą onj emerytom ra­
dą i pomocą. Korzystajcie 
wtięc z tego udogodnienia.

Komitet Pań z racji Dnia 
Matki przygotował kwiaty 
dla naszych członkiń oraz ka­
wę i bułki.

Prosimy o zawiadomienie 
w razie zmiany adresu. Pro­
simy też o zgłaszanie się po 
odbiór dyplomów za wpłaty 
na budowę Zamku Królew­
skiego w Warszawie.

Za Zarząd: Oz. Bielski, pre­
zes; K. Siuba, sekretarz.

Niezwykła Wyprawa 
Gdańskich Żeglarzy
W stoczni gdańskiej dobie­

ga końca budowa jachtu “Ge- 
dania”, konstruowanego spe­
cjalnie dla niezwykłej wy­
prawy dookoła obu Ameryk, 
jaką podejmują gdańscy że­
glarze. Stalowy jacht 20-me- 
trowej długości o specjalnie 
mocnej konstrukcji otrzyma 
ożaglowanie o powierzchni 
120 metrów kwadratowych 
oraz wyposażony zostanie w 
silnik pomocniczy o mocy 100 
koni mechanicznych.

Jednostka wyposażona jest 
z myślą o żegludze zarówno 
w strefie polarnej, jak i tro­
pikalnej. Nie mająca prece­
densu wyprawa rozpocznie 
się w połowie maja. Dowód­
cą 9-osobowej załogi, rekru­
tującej się z pracowników 
przedsiębiorstw gospodarki 
morskiej, będzie znany że­
glarz i konstruktor okrętowy, 
dr Dariusz Bogucki.

(Dokończenie ze str. 1-ej) 
traktaty obronne z poszcze­
gólnymi państwami tego re­
jonu, usprawiedliwiającymi 
obecność wojsk sowieckich w 
granicach tych państw.

W podobnie pojednawczym 
tonie pisze z okazji rocznicy 
prasa polska. Dziennik “Ży­
cie Warszawy” przypomina, 
że Układ Warszawski został 
podpisany 14 maja 1955 roku 
w Warszawie w odpowiedzi 
“na utworzenie NATO i włą­
czenie do tej organizacji sił 
zbrojnych Niemiec Zachod­
nich”.

“Układ wytrzymał próbę 
czasu w ciągu tych 20 lat, ale 
dziś świat, a w szczególności 
Europa, steruje coraz wyraź­
niej w kierunku detenty. 
Duch nieufności, duch wro­
gości ustępuje coraz bardziej 
duchowi detenty” — pisze 
“Życie Warszawy”.

Zebranie Wydziału 
Kongresu P.A.

Niniejszym zawiadamiamy, 
że miesięczne zebranie Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej 
Wydział na Stan Illinois od­
będzie się 22 maja, o godz. 
7:30 wieczorem pod adresem: 
2914 W. North Ave., w Domu 
Kombatanta.

Tadeusz L. Kowalski, 
Prezes Wydz. KPA.

Sprawa Stypendiów
Ponieważ koszta studiów 

na wyższych uczelniach stale 
wzrastają, Kongres Polonii 
na Stan Illinois zebrał broszu­
ry i informacje o możliwoś­
ciach uzyskania stypendiów 
na uczelnie w Chicago i w sta­
nie Illinois.

Wszystkich zainteresowa­
nych, tak uczniów szkół śred­
nich, seniorów jak i studen­
tów uniwersyteckich zapra­
szamy do biura Kongresu Po­
lonii, 2952 N. Milwaukee ave., 
w każdy poniedziałek od 6:30 
—8ej wieczór, gdzie można 
otrzymać szczegółowe infor­
macje 
rze.

(Ciąg dalszy ze str 1-ej) 
brały udział w tej akcji za ich 
odwagę i poświęcenie.”

Sekr. Obrony James Schle­
singer stwierdził, że podjęta 
przez Stany Zjednoczone ak­
cja była konieczna dla dal­
szej wolności mórz i spokoj­
nego korzystania z wód świa­
ta przez żeglugę morską. Nie 
podjęcie takiej akcji dopro­
wadziłoby do osłabienia mię­
dzynarodowego porządku i 
komunikacji całej cywiliza­
cji. Schlesinger podkreślił da­
lej, że zbombardowanie lotni­
ska Kambodży było koniecz­
ne dla uniemożliwienia sa­
molotom Kambodży dokona­
nia nalotów na walczących 
na wyspie marynarzy piecho­
ty marynarskiej. W nalocie 
tym uszkodzono około 17 ma­
łych samolotów Kambodży.
Kongres

Akcja prezydenta Forda 
spotkała się z pełnym popar­
ciem członków Kongresu. Se. 
nacki komitet spraw zagra­
nicznych, jednogłośnie apro­
bował rezolucję wyrażającą 
poparcie dla akcji Prezyden­
ta w odzyskaniu statku i za­
łogi. Sekr. Prasowy Białego 
Domu, Ron Nessen, podał do 
wiadomości, że na trzy godzi, 
ny przed rozpoczęciem akcji, 
poinformowano przywódców 
Kongresu o zamierzonej ak­
cji, nie spotykając się z opo­
zycją z żadnej strony, a ra­
czej z silnym poparciem. 
Prezydent Ford dzisiaj złoży 
raport Kongresowi z przepro­
wadzonej akcji, w mysi usta­
wy Kongresu, która przewi­
duje, że Kongres musi być 
informowany oraz musi 
udzielić swej aprobaty dla 
wszelkiej zbrojnej akcji pod­
jętej przez Prezydenta.
Komuniści

Po raz pierwszy znajdują­
cy Się u władzy rząd komu­
nistyczny Kambodży podał 
wczoraj wiadomość o zajęciu 
w poniedziałek amerykań­
skiego frachtowca, twierdząc 
że statek znajdował się w te­
rytorialnych wadach Kam­
bodży, a nadana przez radio 
wiadomość poda wała — że 
“frachtowiec prowadził akcję 
szpiegowską i prowokacyj­
ną”

Frachtowiec “Mayaguez”— 
został zajęty przez okręt wo­
jenny Kambodży w ponie­
działek, w oddaleniu 60 mil 
od wybrzeży Kambodży.

Firma “Sea-Land Corp.” z 
Menlo Park, N.J. do której 
statek należy twierdzi — że 
tylko 30 z 266 Skrzyń (con­
tainers) stanowiących ładu­
nek statku zawierało towary 
przeznaczone dla wojska, ale 
nie zawierały broni ani też 
amunicji.

Prezydent Ford zmuszony 
był d'o podjęcia tej silnej ak­
cji w wyzwaniu rzuconym 
Stanom Zjednoczonym przez 
komunistów z Kambodży, dla

Czwartek, 15 Maja
Tow. Ogniwo Polskie - Polski 

Ład Grupa 1991 ZNP odbędzie 
swe posiedzenie w czwartek, 15 
maja, w sali Tad. Ciołek, pnr. 
5301 W. Newport Ave.

Uprasza się członków i człon­
kinie o przybycie na to posiedze­
nie, gdyż mamy ważne sprawy 
oraz będzie przyjęcie dla naszych 
Matek i Ojców. — Stefan Szwej - 
cer, prezes; Stan. Kurzeja, sekr. 
prot.
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POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

w CHICAGO NADAWANE 
CODZIENNIE

W KOLEJNOŚCI
NADAWANIA

WIADOMOŚCI Z POLSKI 
I O POLSCE

Codziennie 6:00-6:30 rano 
WOPA — 1490 kc 

5 DNI
Od poniedziałku do piątku 
MARIAN CZERNIECKI 

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA 

Codziennie 
od 6:30 do 7:00 rano 
Sobota 11-1:30 rano 
Niedziela 1-2 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI 
Kierownik

ROBERT
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC 
Codziennie 7-8:30 rano 
2-3 po poł. w niedziele

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Właścicel

“UNCLE” HENRY
CUKIERKA

SKOCZNA POLSKA 
MUZYKA

Niedziela 8:00-9:00 rano
— 1 — 

2:00-3:00 po południu 
oraz Sobota 

8:00-9:00 rano i 
1:00-2:00 po południu 

WTAQ (1300)

CHET GULIŃSKI 
SHOW

Stacja WOPA—1490 KC 
poniedziałek do piątku 

4:00-4:30 po południu 
Sobota 12:00-12:30

Stacja WYŁO—540 KC 
Niedziela 10 rano-1 po poł. 
Niedziela 3:00-3:30 po poł.

CHET GULIŃSKI 
dyr. programów 
Oficjalne Święta 

11:00-12:00 w południe 
Stacja WTAQ—1300 KC

godzina słoneczna
UDU PUCINSKIEJ

Stacja WEDC
7 dni w tygodniu

8:30-9:30 rano 

“TONY PIEŃKOWSKI 
SHOW”

Stacja WTAQ-1300 KC 
Codziennie 9:35-10:00 rano 

“GODZINA 
międzynarodowa

Stacja WTAQ—1300 KC
Sobota 6:30-7:00 wiecz.

Od godz. 7:00-7:30 wiecz.
Godz O.O. Salwatorianów 

JADWIGA i ANTONI 
PIEŃKOWSCY, kierów.

•POLSKA W MUZYCE, 
PIEŚNI i SŁOWIE” 

Stacja WOPA 
Codziennie od 12 w poł. 

do 12=30 po poł.
ADAM 

GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca 

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA 

Codziennie o 1, 3:30 i 6 
oraz o 8-ej wiecz. 
pR. W. SIKORA 

producent i Właściciel 

“GŁOS POLONII” 
WOPA—1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł. 
do 6-eg wiecz.

W Soboty 4-6:30 wiecz. 
pp. Mgr JÓZEF * SŁAWA 
[V1IGALOWIE, Właściciele 

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW” 

Stacja WOPA 1490 KC 
w każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7-7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZELINSKI 

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW7 

MROZOWIE

Z Życia Stowarzyszenia

Samopomocy Nowe] Emigracji

Przyjęcie Towarzyskie
W ubiegłą sobotę, dn. 10 maja, 

w naszym lokalu odbyło się towa­
rzyskie przyjęcie zorganizowane z 
okazji urodzin prezesa Stowarzy­
szenia kol. Tadeusza Szeberta. Po­
za Solenizantem i Jego Małżonką, 
— dla których wieczór ten był 
niespodzianką, — w przyjęciu 
wzięli udział członkowie Zarządu 
Stowarzyszenia i kilka osób z 
poza Zarządu. W przemówieniach 
wiele serdecznych słów i życzeń 
skierowano ku osobie Solenizanta 
i Jego Szan. Małżonki. Prócz tego 
z okazji przypadającego w dniu 
następnym Dnia Matek obecnym 
Paniom zebrani Panowie urzą­
dzili owację.

Ta przyjemna towarzyska im­
preza przeciągnęła się do późnego 
wieczora. Stroną gospodarczą o- 
piekowała się wiceprezeska Kry­
styna Holland.

Prośba o Pomoc
Z Polski otrzymaliśmy list, w 

którym Jacek Skrzynianz, ul. Pro­
sta 28 m. 8, 25-371 Kielce, Polska, 
prosi o pomoc pieniężną lub też 
w formie odzieży, gdyż — jak 
pisze — “znajduje się w ciężkich 
warunkach, bowiem ma nia utrzy­
maniu sześcioro dzieci i żonę i 
jest na rencie inwalidzkiej.” Na­
tomiast sam jest po operacji żo­
łądka i woreczka żółciowego i na­
dal nie dobrze się czuje. Do wspo­
mnianego listu załączone jest za­
świadczenie szpitalne. Kto chciał-

by się z tym listem zapoznać, mo­
że to uczynić w sobotę, 17 bm. 
w godz. między 5 a 8 wieczorem 
w Stowarzyszeniu Samopomocy, 
1514 Milwaukee ave. Należy zwró­
cić się do p. BierzanowskiegO.
Zebranie Zarządu

Dnia 17 bm.. przypada 3-cia 
sobota miesiąca i równocześnie 
dzień, w którym regularnie odby­
wają się miesięczne zebrania Za­
rządu Stowarzyszenia. Tym razem 
jednak, ze względu na niemoż­
ność udziału niektórych osób, ze­
branie Zarządu nie odbędzie się. 
Zostało ono przesunięte o tydzień 
i w związku z tym odbędzie się 
w sobotę, 26 bm. o zwykłej porze.

Uwagi Na Czasie

Miesiąc maj przypomina nam 
o śmierci dwóch wielkich Polaków 
— niezłomnych i niestrudzonych 
bojowników o wolność Polski. Dn. 
12 maja 1935 r. zmarł marszałek 
Józef Piłsudski, natomiast 12 maja 
1970 r. generał broni Władysław 
Anders. Nazwisko marsz. Piłsud­
skiego związane było z okresem 
I wojny światowej, natomiast 
gen. Andersa z II wojną świato­
wą. Wspominanie Ich historycznej 
roli niechaj będzie natchnieniem 
dla tych, którzy obecną i przyszłą 
walkę o przywrócenie Polsce peł­
nej wolności i niepodległości za­
wsze będą uważali za swój naj­
wyższy i najzaszczytniejszy obo­
wiązek. J. Z.

Iskierki z Obchodu
Konstytucji 3-go Maja

Przyjęcie w Chicago Society
Tradycyjnym zwyczajem— 

po paradzie w sobotę, 3 ma­
ja odbyło się przyjęcie — w 
Chicago Society. Ostatnie w 
przytulnym dom ku klubo­
wym — pnr 2222 N. Kedzie 
Blvd., ponieważ dom został 
sprzedany.

Licznych gości, reprezen­
tujących organizacje polonij­
ne, witali prezes Chicago So­
ciety Romuald Matuszczak i 
przew. Komitetu Przyjęcia — 
Czesław Grabowski. Progra­
mu nie było, — ale na za­
proszenie gospodarzy do prze­
mówienia prezes ZNP Alojzy 
Mazewski i przewdonicząca 
Komitetu Obchodu rocznicy 
Konstytucji 3 Maja wiceprez. 
ZNP Szymanowicz szczerze i 
serdecznie podziękowali — za 
udżiał w obchodzie, który 
mimo deszczu był sukcesem, 
za co należy się Polonii naj­
wyższe uznanie.

Następnie goście podcho­
dzili do stołów, — racząc się 
smacznymi kanapkami, sa­
łatkami, kawą lub herbatą, 
przygotowanymi przez panie 
z Chicago Society. Pogawęd­
ki i dyskusje z przyjaciółmi 
i znajomymi przeciągnęły się 
do wieczora.

Szkoda, że zmiana miesz­
kańców dzielnicy — zmusiła 
Chicago Society do sprzedaży 
domu klubowego. Miejmy 
nadzieję, że tradycje przy­
jemnych przyjęć 3-Majo- 
wych zostaną utrzymane w 
nowej siedzibie organizacji.

Chicago Society ufundowa­
ło do Pochodu Rydwan obra­
zujący wkład profesjonali­
stów, przemysłowców, hand­
lowców i z innych zawodow, 
do rozwoju m. Chicago i Il­
linois.

Na liście Pochodu widniał 
pnr 11 A piękny rydwan — 
symbolizujący pozdrowienia 
od mayora Daley dla społe­
czeństwa polskiego w Chica­
go.

Nasi politykierzy przyczy­
nili się również (jak co roku) 
do uświetnienia Pochodu 
fundując rydwany. Był ryd­
wan więc wystawiony przez 
kongr. D. Rostenkowskiego, 
b. kongresmana a obecnlie al- 
dermana Romana PuCińskie- 
go, stan, reprez. i kandydata 
na kongresmana Johna Fary, 
stan, reprez. Ted Lechowicza.

Rydwany wystawili rów­
nież szeryf powiat. R. Elrod, 
klerk powiatowy Stanley Ku- 
sper J. (Rydwan nr 8, na któ­
rym jechali trzej synowie 
Kuspera, Stanley Ję, Steve i 
Stuart), asesor powiatowy 
Tom Tuliy. • • •

Na Rydwanie Kongresu PA 
nr 91 była grupa dzieci — ze 
szkółki St. James ze Zjedn. 
PRK Dystr. 7 oraz Królowa 
Wydz. KPA na rok 1974 Ire­
na Mazur i dwie Damy Dwo­
ru — Barbara Olszewska i 
Patricia Blues.

Rydwan Pol. Ligi Politycz­
nej ufundowali Al Roman i 

Paul Turner, — jak i polscy 
przemysłowcy, jak Słodkow­
ski, Sawko i Dyba, Zw. Ad­
wokatów Polskich, Rodzina 
Zwarycz i wielu innych.

• • •
W sprawozdaniu z Obchodu 

z dnia 5 maja zakradła się 
pomyłka a mianowicie wice- 
komendant I-ej Dywizji inż. 
Stan. Jaworski reprezentował 
SPK nr 52 Narodowe Siły 
Zbrojne a nie Niezależne 
SPK, co niniejszym prostu­
jemy. Inż. Jaworski jest pre­
zesem SPK nr 52 NSZ.

Wystawiony przez Związek 
Harcerstwa Polskiego ryd­
wan z samolotem podkreślał 
udział lotników ameryk. w 
wojnie polsko-bolszewickiej 
w latach 1919-20. Rydwan był 
kopią pomnika ku czci poleg­
łych ameryk. lotników, któ­
ry postawiony był na cmen­
tarzu Obrońców Lwowa, a 
został zniszczony przez wła­
dze sowieckie.• • *

Obchód Konstytucji 3 Ma­
ja organizowany przez Zwią­
zek Narodowy Polslki był w 
tym roku sukcesem, pomimo 
złych warunków atmosfery­
cznych. Tak liczny udział Po­
lonii jest do dziś dnia pod­
kreślany przez mieszkańców 
Chicago, z dużym uznaniem. 
Sukces ten osiągnięty został 
dużym wkładem pracy orga­
nizatorów i całej Polonii.

Bolesny Zawód
Bangor, Maine. (UPI) —Vu 

Thi Lan, lat 24, uchodźczyni 
z Wietnamu, doznała bolesne­
go zawodu, gdyż mąż jej któ­
rego poślubiła w Sajgonie w 
r. 1969 wyszedł na jej spot­
kanie z drugą swą żoną któ­
rą poślubił w r. 1970 — bez 
uzyskania rozwodu od Lan.

Prokurator David Cox za­
mierza przeprowadzić śledz­
two w tej kwestii i wytoczyć 
Michael Green, lat 24, proces 
o bigamię.

Lan przybyła do Stanów 
Zjedn. z dwojgiem dzieci — 
Lisa, lat 6, córką Greena i 
2-letnim Davidem, synem jej 
zabitej w wojnie siostry. U- 
chiodźczynią zaopiekowały się 
towarzystwa dobroczynne w 
Bangor, które postarały się 
jej o pracę i mieszkanie.

Podobny zawód spotkał 
drugą uchodźczynię wietnam­
ską, Trinh Hong Mai, lat 29, 
która po wylądowaniu w Ka­
lifornii zatelefonowała do ro­
dziny jej męża w Denville, 
Va., a którego matka odpo­
wiadając na telefon powie­
działa że nie uznaje jej za 
synową i nie chce jej widzieć 
oraz powiadomiła ją że nie 
wie, gdzie jej syn obecnie 

i przeby wa.
Hong Mai wpadła w histe­

rię i chciała popełnić samo­
bójstwo po tym telefonie, — 
ale zaopiekowali się nią leka­
rze i umieścili ją w prywat­
nym domu przyjaciół amery­
kańskich.

Posiadane przez nią papie­
ry wykazują, że poślubiła żoł­
nierza amerykańskiego — w 
Sajgyiiic w lipcu, 1972 roku.

★ Dachy

ROBIMY NOWE 
i NAPRAWIAMY 
STARE DACHY

TAKŻE REPERUJEMY 
KCXMTNY I RYNNY. 

DAJEMY KOSZTORYSY 
BEZPŁATNIE.

Robota Gwarantowana.
Pytajcie się o 

STANISŁAWA GAŁKA
Tel. 489-6909

★ Elektryczne Roboty

Walter Zabrodzki
TROY ELECTRIC

Licencjonowany Kontraktor 
Wykonuje Wszelkie Roboty 

Elektryczne 220 Volt — 
Według Miejskich Wymagań 

Przystępne Ceny
Prosimy Telefonować

254-5595 lub PR 8-7887

★ Przeprowadzki
JUŻ ZA $20 przewieziemy twoje 
meble i towary. TeL 384-3322.

★ Do Wynajęcia
IN LINCOLN-Belmont area 2% 
rooms, ideal for single or couple. 
Private bath, kitchen. Utilities 
furnished. $130. — BI 8-2498.
5 POKOI — Okolica Pulaski 
i North Ave. — 772-8620.
2% POKOI, blisko Cicero i Ful­
lerton. Nowoczesna kuchnia i ła­
zienka. 1-sze pięttro. Ogrzewane. 
Dzwonić po 4-ej — 967-9796.
5 POKOI na 1-ym. Dorosłym. 1600 
zachód-1400 północ. Dzwonić pu 
6-ej. — BR-8-0952.
4 POKOJE. 1030 N. Wolcott. - 
227-0736 po 6:30 wiecz.
1x4 UMEBLOWANA, całkowicie 
wyposażona do wynajęcia.

227-9045
5 POKOI, 2 sypialnie, na 2-im, 
do objęcia od 1 czerwca Dla do­
rosłych. Okolica Henderson i 
Long. 736-8417.
WIDNE, piękne 5 pokoi do wy­
najęcia. Wymalowane.

Tel. 276-5147.
4 POKOJOWE mieszkanie, ume­
blowane. 1345 N. Hoyne.
6 POKOI, angielski basement, 2 
osoby dorosłe. 235-8114 — $95.
6 POKOI, 3 sypialnie, blisko 
North i Kedvale. Dywany. Bez 
zwierząt. $155 plus ogrzewanie. 
Depozyt asekuracyjny. 237-7040.
UMEBLOWANY: pokój, kuchnia 
i łazienka. — 278-6932.

4 Room Apt.
Newly decorated, carpeting. 

1st floor, adults, no pets.
3400 North—1000 West.

525-9050 or WE 5-4314
6 POKOI do wynajęcia, nieume- 
blowane, gazowe piece do ogrze­
wania. — 227-9045.

★ Poszukuje 
Mieszkania

SZUKAM 5 pokoi lub 6, albo 
małego domu, na północ od Ful­
lerton. Możemy pomóc koło do­
mu. 486-3718.

★ Rummage Sale
TRINITY LUTHERAN urządza 
wyprzedaż w szkolnym Gym, 
2601 N. Meade, w piątek 16 ma­
ja od 9 rano—1 po południu. Spe­
cjalna sprzedaż “shopping bag” 
od 6—8 wieczorem. Wejście od 
Wrightwood.

12 RODZINNA 
WYPRZEDAŻ GARAŻOWA 

Piątek 16 maja 9—3 po poł. 
Sobota 17 maja 9—2 po poł.

Niema Przedsprzedaży! 
12202 S. Harold, 

Palos Heights, Ill.
WYPRZEDAŻ garażową! — 2427 
W. Augusta Blvd. Piątek, sobota. 
16 i 17 maja od 11 rano do 7 wie­
czorem.

* ZGUBY
Zaginął Paszport Konsularny 

na nazwisko
HALINA PEREZ
Znalazca proszony 
skontaktować się 
Tel. 772-8010 

3055 N. Milwaukee^

TO OUR ADVERTISERS
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“Mister Ethnic”
Prokurator federalny w sta­

nie Maine, John Włodlkowski, 
nazywany jest “Mister Eth­
nic” z uwagi na jego ożywio­
ną działalność na rzecz pod­
trzymania grup etnicznych w 
tym stanie. Jest on bardzo 
czynnym prezesem Tow. Sło­
wiańskiego i prowadzi obec­
nie usilne starania o założe­
nie Centrum Etnicznego,

Włodkowski twierdzi — że 
grupy etniczne zamieszkujące 
stan Maine, łącznie z grupą 
polonijną, powinny zespolić 
swe wysiłki i zacieśnić współ­
pracę dla dalszego rozwoju 
tradycji kulturalnych i naro­
dowych.

it Praca Męska
WANTED

Head Men’s locker room attendant. 
Interviews in person, 

no phone calls.
CALUMET COUNTRY CLUB 

175th St. and Western Ave. 
Homewood, Illinois

Ornamental Iron and 
Miscellaneous 

Steel Fabricator
Needs experienced man. Must read 

prints and do own layout.
Old firm on Northwest side

Call 539-4114

• Gear Hobbers — 
Gleason Generator
Set up and operate.

• Broach Hand 
BALFRE GEAR CO.

4711 W. Lake St.
378-7060

MACHINIST
SET UP MEN

Individuals needed with extensive 
knowledge in beef grinding and 
patty machine set up for produc­
tion dept. Good starting wage and 
co. benefits.

Contact John C. Arciszewski: 
376-7300

An Equal Opportunity Employer

SHEET METAL WORKER
Fully trained and experienced. 

Must layout, fabricate and weld 
16 ga. stainless steel.

Call Doug Johnson or 
Fred Morisette:

925-1200 Calumet Ext. 205 
An Equal Opportunity Employer

POTRZEBNY 
DOŚWIADCZONY STOLARZ 

Obznajmiony z wyrobem szafek 
kuchennych z formaiki oraz bla­
tów kuchennych. Musi znać an­
gielski. Zgłoszenia pnr.

8210 WEST 47-MA ULICA 
Lyons, Illinois 

442-8253

PAN CANDY MAKERS
Candy Mfgr. needs experienced 
pan man. Good Company benefits 
-I- profit sharing. Apply in person.

GOELITZ CONFECTIONARY 
1501 Morrow Ave.

North Chicago

• Milwaukee 
Wisconsin

it Praca Męska
MOLDERS

Need 4 experienced molders and 
foundry men. — Full time. Good 
working conditions.

Call JOHN at:— 
384-1200 

or Apply in person 
PIONEER FOUNDRY 

1905 S. 1st St., Milwaukee, Wis.

Jt DOMY
BY OWNER

Attractive business property NW 
area, easily accessible; close to 
Freeway; ample black top parking; 
offers excellent possibilities for 
small business, medical or dental 
clinic, etc. Now serves as 3 chair 
beauty salon. Living quarters, com­
bination. Price drastically reduced.

Call after 5 P.M. Area code 
(414) 784-0640

it Łodzie
19 Ft. MARTIN 
FISHING BOAT

Fiberglass base with wood. Rebuilt 
tilt trailer. Canvas top, depth sounder 
and other equipment. Head. 2,- year 
old Volvo 4 cylinder drive. Boat and 
outer drive 1964 make. Runs good, with 
exception of reverse linkage system.

Call fort appt. (414) 276-9812

★ ROZMAITE
KING-SIZE

Bed, mattress, box springs, 
frame, extra firm; New — stall 
packaged $205 (worth $525). Also 
QUEEN $180 (worth $425).

Delivery included.
(414) 466-3022

★ Obsługa
JANITORIAL SERVICES

RESIDENTIAL
COMMERCIAL

References Furnished
(414) 466-3022

★ Praca Żeńska it Kontraktorzy it Kontraktorzy
SEAMSTRESS 

TAILOR 
Experienced — Full time.

Salary open — cogenial working 
conditions.

DAVIS IMPERIAL CLEANERS 
3325 W. Bryn Mawr Ave.

CO 7-5550 CO 7-45160

SEWING MACHINE 
OPERATOR

TO SEW ON HEAVY 
YACHT SAILS.

WSZYSTKIE ODNOWY DOMÓW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO
• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE
• MALOWANIE DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ

• ROBOTA GWARANTOWANA

Dzwonić Do Znanego Kontraktora

Mike Dragowicz 588-6535

227-4476

GENERAL 
OFFICE

Interesting position for a person 
possessing good typing skills and 
lite shorthand. Company cafeteria, 
full copany benefits.

For appointment call:

Wally Głowacz
ELLIOTT 

PAINT CO.
1330 S. Kilbourn Chicago

762-7000
ENGLISH SPEAKING 
CLEANING WOMAN

Wanted for Funeral Home. Age 
30-40. From 9:30—4:30 p.m.

$2.75 per hour.
6901 W. Belmont Ave. NA 2-9300

Ask for Ginny.
KITCHEN HELP "
FULL TIME WANTED 

6918 S. Western 
Votrzebne” 

Kobiety i Dziewczęta
Do Pracy Fabrycznej

Lekka, Czysta i Stała Praca 
Dobra zapłata, płatne wakacje i 
święta oraz udział w zyskach. 
Muszą posiadać prawo stałego 
pobytu “Zieloną Kartę.”

Zgłoszenia do:
CENTURY ENGRAVING & 

EMBOSSING CO.
1500 W. Monroe St.

Rozmówcie się po polsku

it Pomoc Domowa
DO POMOCY matce. Zamieszkać. 
Północno-zachodnie przedmieście. 
Opieka nad dzieckiem. Trochę gos­
podarstwa. Musi mówić po an­
gielsku. Dobra zapłata. Referen­
cje. — 827-0727.

Dependadble Woman Needed
5 day week, go. 4 small children. 
General housework. For Dr. fam­
ily in Glenview. Salary open. Own 
transportation preferred. English 
necessary. — Write:

c/o AF Box 1016
225 W. Washington St. 

Chicago, III. 60606
CLEANING woman, 1 day a week. 
Little English. Highland Park. — 
References. — 432-6798.
GOSPODYNI do zamieszkania. — 
Starsza, odpowiednia osoba. Dzwo­
nić po 6-tej: 673-5929. Trochę an­
gielskiego.
HOUSEKEEPER — live-in. Plain 
cooking. Salary open. Little Eng­
lish. 338-0522.
POTRZEBNA gospodyni raz w 
tygodniu — we wtorek od 9-5-ej. 
Dom w Skokie.

676-2307 lub 625-4949

* PRACA
PART TIME 

MEN AND WOMEN 
$51.12 to $90.80 
A WEEKEND

THE ILLINOIS ARMY 
NATIONAL GUARD 

Come In Or Call 
342-7121—1551 N. Kedzie 
751-1138—234 E. Chicago Ave. 
722-3414—2653 W. Madison 
288-7133—5200 S. Cottage Gz. 
384-7338—1551 N. Kedzie 
384-5484—1551 N. Kedzie 
767-9263—5400 W. 63rd Si.

JANITORIAL PERSONNEL 
IMMEDIATE OPENINGS

• 1st and 2nd shifts.
• Union Benefits. 

Must apply in person 
10:00 A.M. to 2:00 P.M.

DALE MAINTENANCE 
SYSTEM, INC.

180 N. Michigan Ave., Suite 415 
Chicago, Hl

POTRZEBNE 
EMERYTOWANE 
MAŁŻEŃSTWO

W okolicy Palatine. Pokoj i 
utrzymanie za lekkie usługi.

991-0556
POTRZEBNY pan grający na or­
ganach i na saksofonie, oraz kel­
nerki i bartender. — 227-9045.

it Poszukuje Pracy
DOŚWIADCZONA sprzątaczka, 
Polka, poszukuje pracy przy 
sprzątaniu w domach w piątki i 
soboty. Zna trochę język angiel­
ski. Referencje. 486-2977.

it DOMY

PAR. SW. TEKLI
Bardzo czysta, 5-pokojo- 
wą rezydencja w angiel­
skim stylu. 2 sypialnie 
plus jadalnia i ceramiko- 
wa łazienka, drewniany 
garaż na 1 auto, pełna 
piwnica z ubikacją, gazo­
we ogrzewanie gorącą 
wodą. % bloku do Mil 
waukee Ave. i sklepów. 
Autobus podjeżdża pra­
wie pod same drzwi.

Pytamy się $49,900.
Po więcej informacji 

proszę telefonować do 
pani ANNY NOWAK 

Lis Realtors
=629 N. Milwaukee Ave. 

631-5700

SAWYER-BELMONT
2 mieszkaniowy drewniany, b 
nowoczesny, 1x6, 1x3. Nowocze­
sne kuchnie, łazienki. Garaż z 
E.D., bardzo czysty, trzeba obej­
rzeć, aby ocenić. Natychmiast do 
objęcia Średnia 20-tka.
SCHMID 248-6610

RELIABLE 
WOMAN WANTED

2 days per week, steady. In Sko­
kie, good transportation. General 
housework. Good pay, references, 
some English necessary.

677-1899

ODPOWIEDZIALNEJ 
KOBIETY

Do pilnowania dziecka w na­
szym domu. (Okolica Bridge­
port). Od poniedziałku do piąt­
ku. Tylko w dzień.

ZGŁASZAĆ
SIĘ PO ANGIELSKU

247-6369

COMPANION FOR 
SEMI INVALID WOMAN

Live in, light housekeeping 
and cooking. 

Northwest side Chicago. 
Some English necessary.

561-5311
CLEANING LADY 

FOR WORKING COUPLE 
In fine high rise building near 
lake. General housework. 1 day 

per week. Steady.
Some English necessary. 

References. Excellent transport. 
624-5861

JOIN

AMO SKRVB

NORRIDGE
The delightful 2 bedroom home 
with a huge living room. Raised 
with burning fireplace. Large pic­
ture window. 2 full modern baths. 
Radiant heat. 2 car garage. 7000 
West—4300 North. Only $39,500.

EARTH REALTY 
539-3360

HELENOWO. 15 mieszkań. 5-ki 
i 4-ki. Właściciel. 235-0035.

NA SPRZEDAŻ 
LUB DO WYNAJĘCIA 

1074 N. Milwaukee Avenue 
Mieszkanie oraz Sklep.

Gazem Ogrzewane.
243-6216

it Domy Poza Chicago
INDIANA

Modern home, 4 bedrooms, 2 
baths, living room, kitchen, utili­
ty room with appliances, TV den, 
all carpeted, enclosed back porch, 
garage on 1% lots, near schools 
and churches. Quiet street, near 
Bass Lake.. $26,000. By owner. 
Mr. Virgil Lewandowski, 205 
George Str., North Judson, Ind. 
46366. Call (219) 896-2618.

it Posiadłości
Pozamiejskie

BUDYNEK MUROWANY
i 5y2 akra ziemi. Dwie głębokie 
studnie, duży septic tank, dobre 
drogi asfaltowe, 10 mil do Stevens 
Point, blisko jeziora i rzeki. Pisać: 
Mihalak-Fahey, R. 2, Box 143-A, 
Junction City, Wisconsin 54443 
lub telefonować wieczorem: 

(715) 457-6704

★ INTERESY
POŁUDNIOWO - ZACHODNIA 
polska dzielnica. Warsztat samo­
chodowo - mechaniczny, dobrze 
prosperujący na sprzedaż z po­
wodu wyjazdu. Telefonować po 
6-ej 489-2453.
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B. Reyes wymienia się 
dr Fredericka Schoen- 
Pacjentka miała raka 
i twierdzi, że po doko- 
operacji powstał de-

bez najmniejszych powodów.
William J. Kilberg, przed­

stawiciel Dept. Pracy mówi, 
że porozumienie zawarte wó­
wczas dało podstawy do szyb­
kiego ujawniania wypadków 
dyskryminacji i wynagradza­
nia poszkodowanych za opóź­
nienie.

Komitet rządu fed. składał 
się z przedstawicieli Dept. 
Pracy, Dept. Sprawiedliwo, 
ści, Komisji Równych Praw 
Obywatelskich (Equal Em­
ployment Opportunity Com­
mission) i General Service 
A d m i nistration. Odszkodo­
wania zapłacą także Michi­
gan Bell, Indiana Bell, Wis­
consin Telephone i 14 innych 
kompanii.

występuj ących świadków. 
Przed głosowaniem w komi­
tecie zeznawał znany aktor 
telewizyjny Alan Aida, który 
jest zwolennikiem równou­
prawnienia kobiet.

W debatach wysuwano kon­
trowersyjnie kwestie jak za­
ciąg kobiet do wojska, rozbi­
cie rodzin, strata oddzielnych 
poczekalni i umywalni dla ko­
biet itp.

Oponenci twierdzili, iż Po­
prawka o równouprawnienie 
nie jest potrzebna, kiedy w 
księgach praw znajdują się 
już prawa, a szczególnie 24-ta 
Poprawka gwarantująca rów­
ne uprawnienia.

Zwolennicy Poprawki pró­
bowali tłumaczyć, iż zaprze­
czenia równouprawnienia sta­
nowią krótkowzroczność i od­
wrót. Wyniki głosowania wy­
rażają wątpliwość co do do­
kładności pogłosek, iż mayor 
Daley miał przyrzec prywat­
nie, iż jego blok popiera Po­
prawkę, tymbardziej, iż Lem­
ke głosował przeciwko.

Zwolennicy ERA oświad­
czyli, iż nie odstąpią od dal­
szej walki o ratyfikację na 
tej jeszcze sesji Generalnego 
Zgromadzenia. Dyskusje w 
tej sprawie toczą się już od 
trzech lat w Illinois, z tym iż 
jedna Izba uchwaliła większo­
ścią ten wniosek, a druga go 
odrzuciła. Illinois byłby 35tym 
stanem w kraju, któryby ra­
tyfikował Poprawkę o równo­
uprawnieniu kobiet, jeśliby 
wniosek został w końcu u- 

jak i I chwalony.

nocy 27-go kwietnia

Pacjentka skarży chirurga, 
73-letniego dr E. Balthazara 
o $100,000 odszkodowania za 
operację, która spowodowała 
“defekt kosmetyczny”, W o- 
skarżeniu złożonym w imieniu 
Marii 
także 
feld. 
Skóry 
naniu 
fek!t.

Balthazar jest założycielem 
i kierownikiem kliniki w Au­
rora, którą sam finansował do 
ub. roku, gdy wyczerpały się 
fundusze. Obecnie klinika 
utrzymuje się z donacji oko­
licznych mieszkańców. W kli­
nice udzielono pomocy lekar­
skiej, w większości bezpłatnie, 
35,000 pacjentom.

Żąda $100,000
Odszkodowania

czy studnia jest zamykana 
niedostępna dla publicznego 
użytku.

Zarząd parków dotychczas 
utrzymywał, iż jakość tutej­
szej wody jest bez zarzutu i 
sam przeprowadza we wła­
snym zakresie odpowiednie 
testy. Ostatnie wyniki prze­
prowadzonych prób przez ze­
wnętrzną agencję wydają się 
co najmniej podważać tego 
rodzaju opinię.

Odnośnie s t w i e r dzonego 
skażenia nie ustalono kon­
kretnej przyczyny. Przypusz­
cza się natomiast, iż występu­
je ono wskutek zanieczysz­
czeń ludzkich lub też przez 
bakterie z gleby. Na ogol od­
każenie źródeł nie przedsta­
wia żadnych większych trud­
ności.

jak również w programach 
mających związek z pracami 
dla upiększania wyglądu 
dzielnicy. Pomocnicy biuro­
wi mają pomagać w pracy 
regularnym urzędnikom pra­
cującym z publicznością, na 
centra lach telefonicznych, 
przy pisaniu na maszynach i 
w innych codziennych zaję­
ciach i usługach.

Pomocnicy w dziale instru­
owania mają pomagać mło­
dym uczniom szkół elemen­
tarnych w nauce czytania i 
wyjaśnianiu znaczeń słów. Po­
mocnicy ogrodowi będą pra­
cować wraz z ochotnikami z 
pośród mieszkańców, nad u- 
trzymaniem ogródków kwia­
towych i ogródków warzyw­
nych.

Pomocnicy w dziale edu­
kacyjnym spędzą połowę 
swego dziennego czasu na 
pracy w nauczaniu, a drugą 
połowę dnia poświęcać będą 
na ulepszenie zdolności ma­
tematycznych i opanowaniu 
jęz. angielskiego. Tej katego­
rii pomocnicy pracować mają 
z uniwersytetem Chicago, w 
łączności z biurem progra­
mów specjalnych.

Kompania telefoniczna Il­
linois Bell wypłaci około 
$275,000 swoim pracownikom, 
przeważnie kobietom, które 
padły ofiarą dyskryminacji.

Illinois Bell jest jedną z 
18-tu kompanii telefonicz­
nych, dotkniętych porozu­
mieniem, jakie zawarła Ame­
rican Telephone i Telegraph 
Co. z władzami federalnymi. 
Na mocy tego poiozumienia 
18 kompanii wypłaci pracow­
nikom “zaległości” w sumie 
$2.5 mln. A. T. & T. zgodziła 
się na polubowne załatwienie 
sprawy, gdy specjalny komi­
tet rządu federalnego stwier­
dził, że w systemie telefonów 
i telegrafów nadal stosuje się 
dyskryminację, wbrew prze­
pisom z 1973 roku.

Komitet nakazał wypłatę 
wynagrodzenia dla tych pra­
cowników, którzy nie otrzy­
mali awansów, pomimo że ta­
kowe im się należały. Suma 
$2.5 min. zostanie podzielona 
pomiędzy 2,500 pracowników 
18 kompanii telefonicznych, 
zgodnie z zaleceniem U. S. 
Departamentu Pracy.

Frank French, prżedstawi- 
ciel Illinois Bell powiedział, 
że pracownicy dotknięci dy­
skryminacją otrzymają je­
dnorazowo od $125 do $1,500. 
Kompania nie określiła dotąd 
ilu pracowników w Illinois 
dostanie zapłatę w wyniku o. 
późnionych awansów. French 
mówi, że nie tylko kobiety, 
ale niektórzy mężczyźni, za­
równo biali jak Murzyni i in­
nych ras, także stali się ofia­
rami dyskryminacji.

W 1973 roku A. T. & T. 
zgodziła się wypłacić $45 
min. w rezultacie badań Dept. 
Pracy, które wykazały, że 
część pracowników nie otrzy­
muje podwyżek i awansów 

Policja skonfiskowała kil­
kanaście sztuk broni palnej, 
znalezionej we wtorek pod­
czas rewizji w zachodniej 
części miasta, w mieszkaniu, 
które według informacji o- 
trzymanych przez policję, 
służyło jaka centrala wypo­
życzania broni.

Podczas rewizji skonfisko­
wano kokainę, heroinę i ma- 
rijuanę, aresztowano 4 osoby.

Porucznik Edward Pleines,

Policja Wykryła Skład 
Broni i Narkotyków

wyniku śledztwa natrafiła na 
ślady krwi na cmentarzu, 
gdzie jeden ze sprawców zo­
stał zraniony odpryskującym 
kamieniem. W wyniku ener­
gicznej akcji wkrótce został 
aresztowany 18-letni mieszka­
niec południowego przedmie­
ścia Alsip, Kenneth Wessell, 
zam. 11721 S. Tripp. Wessell 
dokonał aktów wandalizmu z 
udziałem dwóch nieletnich 
wyrostków, z których jeden 
liczy 13, a drugi 14 lat. Na­
zwisk ich policja nie podała. 
Obaj staną przed sądem dla 
nieletnich.

Sierżant John Cullnan 
twierdzi, iż dochodzenie po­
legało właściwie na spraw­
dzeniu stosu dokumentów 
przychodni i szpitali w oko­
licy, w nadziei, że ranny opry- 
szek zgłosił się tam na opa­
trunek. W jednym szpitalu 
dowiedziano się, że 13-letni 
chłopiec miał opatrzoną gło­
wę przy użyciu 5-iu szwów. 
Rzekomo został on uderzony 
kamieniem przez innych wy­
rostków. Kiedy policja udała 
się do mieszkania rodziców 
nastolatka, ten przyznał się, 
iż wraz ze swoim 14-letnim 
bratem i Kennethem Wessell 
dokonali zniszczeń na cmen­
tarzu, gdzie tej nocy pili al­
kohol.

Wessell stanie przed Są­
dem Kryminalnym, gdzie bę­
dzie odpowiadał za niszcze­
nie mienia społecznego.

Chicagoska władza domów, 
podobnie jak w ostatnich 10 
latach oferuję prace letnie dla 
młodzieży, która mieszka w 
domach rządowych, a to w o- 
parciu o mayorowski program 
zatrudnieniowy dla młodzie­
ży na okres od 23 czerwca do 
22 sierpnia.

CHA zatrudni 676 kwalifi­
kujących się młodych chłop­
ców i dziewcząt, liczących od 
15 do 21 lat. Pracować oni bę­
dą pod dozorem pracowników 
sztabu CHA, w charakterze 
pomocników w pracy spo­
łecznej, edukacyjnej, instruk­
torskiej i w ogrodnictwie w 
rejonach domów CHA, na te­
renie całego miasta.

Praca będzie wynosić od 20 
do 26 godzin tygodniowo, a 
wynagrodzenie po $2.10 za 
godzinę pracy. 36 pozycji bę­
dzie w programie w charak­
terze nadzorców i pozycje te 
wypełnią mieszkańcy domów 
CHA, którzy są studentami 
kolegiów. Dziewięć z tych po­
zycji opłacanych jest przez 
Stanowe biuro domów i bu­
dynków. Nadzorcy ci będą 
brać po $4 za godzinę z 31 go­
dzinami zajęć tygodniowo.

Miejski program opłacany 
przez rząd federalny zapew­
ni pracę dla młodzieży z 
dzielnic środkowych miasta, 
która normalnie ma trudno­
ści ze znalezieniem pracy w 
okresie letnim.

Rada komisarzy CHA za­
twierdziła ten program na 
zebraniu swoim, które odby­
ło się dnia 8 maja. Budżet na 
program tegoroczny CHA wy­
nosi $371,945. Sponsorem ca­
łego programu jest mayorow- 
skie biuro zasobów ludzkich.

Zatrudnieni w charakterze 
pomocników społecznych pro­
wadzić będą zajęcia w dzie­
dzinie sztuki i rzemiosł, przy 
zawodach i grach sportowych, 

Polski Wynalazek
Urządzenie do zbierania ro. 

py z powierzchni zanieczy­
szczonych nią wód wykonano 
w Krakowskim Przedsiębior­
stwie Budownictwa Wodno- 
Inżynieryjnego “Hydrobudo- 
wa-2”. Wynalazcy wykorzy­
stali naturalnie właściwości 
włosia końskiego, które ce­
chuje się dużą przyczepnością 
do ropy, a bardzo małą — do 
wody. Urządzenie składa się 
z bębna, na który nawinięta 
jest taśma wykonana z wło­
sia końskiego, lub tworzywa

W
trzech młodocianych opry- 
szków dokonano zniszczeń na 
litewskim cmentarzu rzym­
sko-katolickim na sumę przy­
najmniej $15,000. Poprzewra­
cali oni 405 nagrobków. 
Cmentarz mieści się pnr. 4401 
W. lllth Street. Policja w

Urodziny 
Mayor a Daley

Mayor Daley obchodził

Policja Ujęła Wandali
Cmentarza Litewskiego

Rzecznik stanowy służby 
zdrowia oświadczył, iż do­
tychczas przeprowadzone te­
sty laboratoryjne wody do 
picia z 86 pomp i studni w 
parkach powiatu Cook, wy­
kazały skażenie niebezpiecz­
ne dla zdrowia w dwóch pom­
pach. Powiatowy Departa­
ment Służby Zdrowia otrzy­
mał $7,000 z budżetu stano­
wego na prowadzenie spraw, 
dzania wody do picia dwa 
razy w miesiącu. Chodzi tu­
taj o studnie, z których ko­
rzystają obozy młodzieżowe 
w okresie letnim oraz te w 
parkach publicznych.

W ubiegłym roku kontro­
la tego rodzaju wykazała, iż 
w 39 przypadkach woda była 
skażona. Sprawdzono wów­
czas 115 źródeł z jakich ko­
rzysta się w tym rejonie. 
Aczkolwiek program uzyskał 
pozytywne oceny, twierdzi 
się, iż musi on koniecznie być 
rozszerzony, aby objąć wszy­
stkie tego rodzaju źródła, 
których w sumie powiat Cook 
liczy 500. Jeżeli woda jest 
skażona, zdejmowana jest z 
pompy rączka, uniemożliwia­
jąc w ten sposób korzystanie 
z pompy. Źródło jest następ­
nie chlorowane i testy są po­
nawiane. Jeżeli wyniki nadal 
wykazują skażenie niebez­
pieczne dla zdrowia, pompa

CHA Zatrudni w Okresie Letnim 
676 Młodzieży z Domów Rządowych

Mayor Daley obchodził w 
środę 73-cią rocznicę urodzin, 
a jednym z pierwszych, którzy 
złożyli mu życzenia był po­
pularny piosenkarz, Amery­
kanin Polskiego pochodzenia, 
Bobby Vinton. Bobby obda­
rzył mayora polskim tortem 
i piosenką.

kierownik jednostki do zwal­
czania band ulicznych powie­
dział, że rewizji dokonano w 
mieszkaniu na niskim parte­
rze (garden apartment), 4336 
W. 19 ulica. Jedno okno by­
ło używane jako punkt cen­
tralny, “kasą” do sprzedaży 
narkotyków i wypożyczania 
broni.

Pleines przypuszcza, że broń 
wypożyczano m. in. członkom 
band ulicznych, do użycia w 
napadach rabunkowych. 
Skonfiskowaną broń przeka­
zano do laboratorium policji, 
celem zbadania, czy była uży­
ta ostatnio w rabunkach lub 
strzelaninie. Stwierdzono, że 
jedna strzelba była skradzio­
na z kwatery policji w powie­
cie Lake, w sierpniu 1974 r.

Poza bronią skonfiskowano 
10 funtów marijuany, 2 i pół 
uncji kokainy i siedem gra­
mów heroiny oraz $2,488 w 
gotówce, otrzymane ze sprze­
daży narkotyków w ponie­
działek. Pleines mówi, że 
funkcjonariusze policji śle­
dzili mieszkanie od pewnego 
czasu, obserwując kto wcho­
dzi tylko do okienka, a nie 
dzi tylko do oknieka, a nie 
wchodzi do mieszkania. 
Wśród skonfiskowanej broni 
znajduje się karabin maszy­
nowy, strzelba z odciętą lufą, 
dubeltówki, rewolwery, pi­
stolety i nawet jedna szpada. 
Aresztowano dwóch męż­
czyzn i dwie kobiety. Pear- 
line Carson, lat 25, właściciel­
kę mieszkania, Cathy Lowe, 
25, Lee T. Newella, 25 i 
Jamesa K. Manninga.

Carson, wdowa z trojgiem 
dzieci jest oskarżona o niele­
galne posiadanie broni i ma­
rijuany. Inni oskarżeni o po­
siadanie narkotyków i Ne­
well także o nieprawne uży­
cie broni. 

Senacki Komitet Odrzucił Wniosek 
o Równouprawnienie Kobiet

$275.000 Zapłaci Illinois 
Bell Ofiarom Dyskryminacji

Tragiczna Śmierć 
Dziecka

Trzy-letni chłopak z Park 
Ridge został śmiertelnie ude­
rzony przez samochód, gdy 
biegł przez ulicę, by znaleźć 
swoją piłkę. Daniel Bucholtz, 
835 S. Clifton bawił się z 
przyjaciółmi w pobliżu swego 
domu. Gdy pobiegł po piłkę 
został uderzony przez auto 
Eugene Kupjaka, lat 63.

Wniosek o równouprawnie­
nie kobiet i wprowadzenie po­
prawki doznał we wtorek nie­
spodziewanej porażki, kiedy 
senacki komitet wykonawczy 
uchwalił 11 głosami przeciw­
ko 8 zatrzymanie wniosku i 
nie przedstawianie go na Iz­
bie senackiej.

Rezultat głosowania zasko­
czył popierających wniosek o 
równouprawnienie kobiet, po­
nieważ ten sam wniosek 
otrzymał poparcie od tegoż 
samego komitetu na poprzed­
niej sesji. Izba reprezentan­
tów wniosek taki przyjęła 2 
tygodnie temu większością po­
nad trzech piątych głosów.

Przewodniczący senatu Ce­
cil Partee (D-Chicago), który 
był wnioskodawcą w Senacie 
oświadczył, iż wniosek ten 
przedstawi do ratyfikacji 
przed całą izbą senackę i że 
decyzja komitetu wykonaw­
czego nie oznacza zakończenia 
tej sprawy. Potrzeba będzie, 

- jak powiedział, tylko zwyczaj­
nej większości 30 senatorów 
do przedstawienia wniosku do 
głosowania na Izbie.

Kluczowe głosy w komitecie 
przeciwko uchwaleniu padły 
od senatorów LeRoy Lemke 
(D-Chicago) i Gene Johns 
(D-Marion). Sen. Nimrod (R- 
Skokie), który normalnie po­
pierał wniosek o równoupraw­
nienie kobiet, tym razem 
wstrzymał się od głosowania.

Decyzję komitetu poprze­
dziły trzy godziny gorących 
debat, w czasie których sły­
chać było podniesione okrzy­
ki tak seantorów, jak i I

Kontrola Jakości Wody Do Picia 
w Parkach Powiatu Cook

CAMP PENDLETON, KALIFORNIA. — Nguyen Cao Ky, były premier Południowego 
Wietnamu przebywa w obozie dla uchodźców wraz 15,000 swych rodaków. Widzimy 
go na zdjęciu spożywającego obiad. (UPI)

CAMP PENDLETON, KALIFORNIA. Obóz dla uchodź­
ców Południowo Wietnamskich w Camp Pendleton w 
Kalifornii jest już przepełniony. Znalazło tu chwilowe 
pomieszczenie 18,000 osób. Na zdjęciu widoczne są długie 
ogonki czekających uchodźców na posiłek. Kuchnie 
pracują bez przerwy przez całą dobę by nakarmić 
wszystkich mieszkańców. (DPI)

Mniej Ludzi Uczęszcza 
Do Restauracji z Powodu Inflacji
Przemysł restauracyjny 

stał się w ostatnich czasach 
objektem różnych analiz pro­
wadzonych przez instytucje 
rządowe lub przemysł resta­
uracyjny. Starają się oni do­
ciec, jak dużo pieniędzy lud­
ność wydaje, co ona kupuje i 
dlaczego nabywa te a nie in­
ne artykuły.

Inflacja zmusiła ludność do 
tego, iż mniej uczęszczają oni 
do zakładów kulinarnych. — 
Wywiad przeprowadzony 
przez Yankelovich, Skelly i 
White dla General Mills ujaw­
nił, iż 45 procent z przepyta­
nych w wywiadzie stwierdzi­
ło, iż uczęszczanie do pięk­
nych restauracji jest luksu­
sem, 37 procent podało, iż 
zmuszeni są do zaoszczędzenia 
pieniędzy i dlatego przestali 
jadać w restauracjach.

A mimo to dane z Biura 
Spisowego wykazują, iż obro­
ty w instytucjach kulinarnych 
są o 16,5 procent wyższe niż 
były w zeszłym roku i wy­
niosły ogółem sumę $2,8 bi­
lionów.

Po uwzględnieniu popraw­
ki na inflację i podwyżki cen 
za dania, wzrost ten wynosi 
4,5 procent, jak ocenia Stow. 
Krajowe właścicieli restaura­
cji.

Biuro statystyczne Pracy, 
które zajmuje się zestawia­
niem współczynnika na 
cen konsumpcyjnych stara się 
uaktualniać listę artykułów, 
które sprawdza. Ostatnie 
uaktualnienie miało miejsce 
w okresie 1961-62. Nowa lista 
oparta po części na wywia­
dach w roku 1972-73 nie bę­
dzie gotowa przed 1977 ro­
kiem, jednakże pewne wyni­
ki z ostatniego wywiadu zosta­
ły już ogłoszone.

Wśród tych spostrzeżeń 
ujawniono, iż przeciętna ro­
dzina amerykańska złożona z 
2.9 osób mające dochód rocz­
ny w wys. $10,185 wydawała 
tygodniowo $8.15 na żywność 
spożywaną poza domem.

Spożywcze sklepy na do­
rywcze zakupy nie były 
sprawdzane, ponieważ nie od­
grywały one dużej roli w la­
tach 1961-62 kiedy listę tą 
ustalano. Etniczne restauracje 
również nie są sprawdzane, 
ponieważ ich menu nie pod­
chodzi pod kategorię, którą 
Dept. Pracy ustalał ponad 10 
lat temu.

Biuro statystyczne Pracy 
przyznaje, iż część współczyn­
nika odnosząca się do restau­

racji może nie obrazować 
ameryk, sposobu jadania ani 
wydatkowania pieniędzy, dla­
tego przygotowywana jest li­
sta z uwzględnieniem zmian.

Krajowe stow, właści­
cieli restauracji reprezentu­
jące ponad 125,000 zakładów 
kulinarnych sporządza swą 
własną listę. sprawdzając, 
gdzie ludność obecnie jada, 
ile na to wydaje pieniędzy i 
dlaczego wybiera ona pewne 
“ulubione” restauracje.

Stowarzyszenie p r ze py­
tało przeszło 3,000 osób 
pytając się ich ile razy byli 
oni w restauracji w ub. ty­
godniu i uzyskali oni odpo­
wiedź iż 22.9% oświadczyło 
iż raz tylko, 14.9% iż dwa ra­
zy, 7.6% iż byli trzy razy, 
2.7% iż byli cztery razy, 4.2% 
iż byli 5 razy, a 47.3% odpo­
wiedziało iż nie byli ani razu.

Około 13% wydało z tych 
ludzi mniej niż $5, 25% wy­
dało od $5 do $9, 30% wydało 
od $9 do $19 a 14 procent od 
20 do 30 doi. a 10% wydało 
o więcej niż 30 doi.

Cody o Pomocy 
Dla Uchodźców

Kardynał Cody, oraz Żydzi 
zrzeszeni w Jewish Federa­
tion of Metropolitan Chicago 
podali do wiadomości plan 
pomocy uchodźcom w Połu­
dniowo-Wschodniej Azji.

Cody zwrócił się do Catholic 
Charities of Chicago o złoże­
nie planów osiedlenia tych, 
którzy musieli uciekać ze swe­
go kraju, a Federacja Żydów, 
która niedawno dopomogła do 
osiedlenia setek Żydów z Ro­
sji Sowieckiej zgodziła się do­
pomóc 500 Wietnamczykom 
do osiedlenia w Chicago.

Oskarżeni 
o Łapownictwo

Dwaj inspektorzy Dept Rol­
nictwa zostali oskarżeni w 
środę o próbę wymuszenia ła­
pówek od właścicieli sklepów 
spożywczych w trzech powia­
tach. Louis Mellie, 53, zam. 
6301 W. Diversey i Roger 
Nieland, 41 zam. 3012 N. 
Parkside żądali pieniędzy od 
4-ch właścicieli sklepów pod­
czas sprawdzania wagi towa­
rów, grożąc karą do $1,000 
oraz więzieniem, jeżeli pie­
niędzy nie dostaną. W 4-ch 
wypadkach szantażyści po­
brali $600.

17 Przestępców Uciekło 
z Więzienia Powiatowego

Władze Więzienia Powiato­
wego podały, iż 17 więźniów 
uciekło w środę w nocy po­
przez pralnię i przyległą bu­
dowę. Sześciu zbiegów do­
tychczas schwytano. W dal­
szej akcji ścigania bierze 
udział przeszło 70 policjantów 
z psami i przy użyciu helikop­
tera. Przeszukiwany jest do­
kładnie rejon o powierzchni 5 
mil kwadratowych, odległy 
zaledwie kilka mil od więzie­
nia. Dystrykt Marquette z 
jednej strony jest ograniczo­
ny przez Racine Ave., z in­
nych przez zachodni skraj 
miasta, Roosevelt Road oraz 
Sanitary and Ship Canal.

Do incydentu doszło kiedy 
zarządzono inspekcję w wię­
zieniu, szukając w celach kon­
trabandy. Więźniowie na ten 
czas zostali sprowadzeni do 
piwnicy. Grupka z nich zdo­
łała najwyraźniej przedostać 
się do pralni, gdzie powybija­
no cegły obok framugi okna.

Do stłumienia odgłosów po­
służono się poduszkami, w 
które zawinięto jakieś łomy. 
Dopiero w godzinę później 
stwierdzono brak więźniów, 
kiedy wszystkich wrócono do 
celi. Po trzygodzinnym po­
ścigu schwytano 6 przestęp­

ców.
Nadal na wolności przeby­

wają dwaj osobnicy skazani 
za morderstwa oraz dwaj 
oczekuj ący za zabójstwo. 
Wśród pozostałych, większość 
to sprawcy rabunków.

Świadkowie niedaleko wię­
zienia, przy 26th Street i Ca­
lifornia Ave., zeznali, iż wi­
dzieli bosych mężczyzn w dre­
lichowych ubraniach jak wsia­
dali do autobusów CTA. Przy­
najmniej w jednym przypad­
ku, więźniowie sterroryzowali 
właściciela auta i jego pasa­
żerów i skradli pojazd. Je­
den z trzech uczestników kra­
dzieży znajduje się wśród 
tych schwytanych.

Policja ostrzega kierowców, 
aby nie podwozili podejrza­
nych osobników. Również 
mieszkańców w okolicy prosi 
się o zamykanie drzwi i nie 
wpuszczanie do mieszkań nie­
znajomych. Mieszkający na 
parterze powinni mieć za­
mknięte okna.

Policja twierdzi, iż oprócz 
rejonu o powierzchni 5 mil 
kwadratowych, gdzie prowa­
dzi się najintensywniejsze po­
szukiwania, akcja koncentru­
je się także w innym miejscu, 
którego jednak bliżej nie 
sprecyzowano.

’W
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ORKIESTRA DEPARTAMENTU STRAŻY POŻARNEJ 
w Chicago maszeruje w paradzie z okazji obchodu 184-ej 
rocznicy Konstytucji 3-go Maja. 40-osobowa delegacja 
przedefilowała wzdłuż ulicy State pod kierownictwem 
z-pcy komendanta straży, Tadeusza Latas.
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MOJE CREDO
Ilekroć mijam wiejski kościół. 
Wstępuję doń oddać Stwórcy cześć 
B.V. gdy opuszczę płaczu padół.
Nie spytał Bóg Dobry: “Kto to jest?”

Już Jutro Nowa Rewia z Polski 
“Syrena Ma Głos”

Już jutro, to jest w piątek, 
dnia 16-go maja, Polonia mil- 
waucka będzie miała wyjątko­
wą okazję powitać zespół arty­
stów z Polski teatru Syrena.

Amatorów programów rozryw­
kowych czeka nowa impreza te­
atralna z Polski, oryginała Rewia 
piosenki i humoru w wykonaniu 
znanego Teatru Warszawskiego 
“Syrena.” Teatr ten przyjeżdża 
do nas z Polski po raz drugi. 
Pamiętamy pierwszą rewię Sy­
reny pt. “Nasze Szaleństwo.” 
Już wówczas impresario Jan Wo- 
jewódka zapowiedział ponowny 
przyjazd Syreny z nowym pro­
gramem.

Na czoło 20-osobowego zespołu 
“Syreny” wysuwają się znane 
nam nazwiska popularnych na­
szych aktorów, a więc Hanka

Bielicka, Lidia Korsakówna, Ewa 
Miodyńska, Emilia Radziejow­
ska, Kazimierz Brusikiewicz oraz 
doskonały piosenkarz Tadeusz 
Woźniakowski.

Teatr “Syrena” jest w Polsce 
jedynym Teatrem, prezentują­
cym programy rozrywkowe, spe­
cjalnie pisane rewie, musicale 
oraz komedie muzyczne. Cieszy 
się powodzeniem nie tylko w 
Warszawie, ale i w innych mia­
stach.

Mamy nadzieję, że Polonia po­
wita z uznaniem nowy program 
rozrywkowy pod tytułem “Syre­
na ma Głos.”

Rewia zostanie wystawiona 
tylko raz w St. Mary’s Academy 
Audytorium przy Superior Str., 
o godzinie 8 wieczorem.

Dyplom Uznania Dla 
Leony Wozińskiej

W ubiegłym tygodniu Leona 
Wozińska, znana działaczka spo­
łeczna i narodowa została wyróż­
niona przez United States Marine 
Corp Reserve. Otrzymała ona Dy­
plom uznania za pomoc okazywa­
ną jako tłumaczka w różnych 
sprawach odnoszących się do A- 
merykanów polskiego pochodze­
nia.

Leona Wozińska — dyrektorka 
Zjednoczenia Polsko Rzymsko 
Katolickiego, oprócz długoletniej 
działalności dla tej macierzystej 
organizacji, poświęca dużo czasu 
i energii we wszystkich innych 
poczynaniach ogółno-polonijnych.

Jej działalność jest znana w 
Wydziale Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej, gdzie od lat sprawo­
wała funkcję wiceprezeski, a na 
ostatnim rocznym zebraniu przy­
jęła ciężkie obowiązki sekretarki 
generalnej. Od lat jest dyrektorką 
— Instytutu Międzynarodowego, 
gdzie pełniła różne funkcje. Brała 
czynny udział w dorocznych im­
prezach, jak bal dobroczynny dla 
sierocińca oraz Dzień Pułaskiego.

Jednym z największych jej

osiągnięć było Millenium Polski, 
a obecnie jeslt przewodniczącą ko­
mitetu stypediałnego tegoż komi­
tetu.

Jako sekretarka kongresmana 
Zabłockiego stale jest do dyspozy­
cji wyborców i załatwia seltki 
spraw związanych tak z emigra­
cyjnymi władzami, jak i władza­
mi federalnymi w Washingtonie.

Pamiętamy również jej pomoc 
w osiedlaniu byłych wysiedleń­
ców polskich oraz przychylne jej 
ustosunkowanie się do organizacji 
nowych przybyszów po drugiej 
wojnie światowej. To też Stowa­
rzyszenie Polskich Kombatantów 
nadało jej honorowe członkostwo.

Nie sposób tu wyliczyć wszyst­
kich jej osiągnięć dla dobra Polo­
nii i Polski wystarczy wspomnieć 
— że w roku 1972 otrzymała ona 
od rządu polskiego na emigracji 
z Londynu wysokie odznaczenie: 
Złoty Krzyż Zasługi. Do licznych 
innych wyróżnień różnych organi­
zacji ostatnio przybył dyplom 
uznania od Marine Corp. Gratu­
lujemy!

Z Obchodu Rocznicy
Konstytucji 3-Majowej

W niedzielę, 4 maja odbyły się 
uroczystości dla uczczenia 184-ej 
rocznicy Konstytucji 3 Magia, pod 
egidą Centrali im. Pułaskiego.

Nowe Polskie 
Programy Radiowe 
w Milwaukee. Wis.

“POLSKA 
GODZINA RADIOWA’ 

Stacja WRKR-FM
100.5 AM 50,000 WATT 

Niedziela 9-10 rano 
RYSZARD MECH 

Kierownik

■GODZINA MUZYKI 
ROZRYWKOWEJ”

Stacja WYŁO 50 on dial 
Niedziela od 9:30 do 10:30 a.m 

CHE7T GULIŃSKI 
Kierownik

“ECHA Z POLSKI” 
Godzina Radiowa SPK

Niedziela 10:30 do 11:30 a.m 
HENRY GONTAREK 

Kierownik

•POLISH PROGRAM"
Stacja WUWM-FM 89.7

Niedziela 12-1 p.m 
RYSZARD MECH 

Kierownik

“GODZINA RÓŻAŃCOWA"
OJCIEC JUSTYN

WYLO-AM 540 on dial 
Niedziele 2-3 pm.

“POLISH NEWS & MELODY”
Staci a WUWM-FM 89.7 Mg.

Sobota, 9-10 wlecz. 
PROF SZYMON DEPTUŁA 

Kierownik

•PRO ARTE POLONICA”
Stacja WUWM-FM 89.7 Mg.

Poniedziałki — 2-3 
ALEXANDER ROMAŃSKI 

Kierownik

“THE PLAY OF THE WEEK” 
‘NA SCENIE”

Stacja WUWM-FM 89.7 Mg. 
Wtorki godz. 8:30 wieczorem 
PROF SZYMON DEPTUŁA 

Kierownik
“THE FILM OF THE WEEK"
Stacja WUWM-FM 89.7 Mg. 
Czwartek god. 8:30 wiece.

PROF SZYMON DEPTUŁA 
Kierownik

‘Kino Milwaukee’

Uroczystości rozpoczęły się na­
bożeństwem w kościele św. Stani­
sława, które odprawił ks. prałat 
R.Punda, a kazanie w jęz. polskim 
wygłosił ks. W. Gawinek. Po na­
bożeństwie ruszył barwny pochód 
do Parku Kościuszki. Pochód ten 
składał się z orkiestry policyjnej, 
orkiestr szkolnych, pocztów sztan­
darowych, oddziałów weterań- 
skich, organizacji polonijnych — 
oraz licznych kółek młodzieżowych 
w barwnych narodowych Strojach.

Pod pomnikiem Kościuszki zo­
stał złożony wieniec, oddano sal­
wę honorową a okolicznościowe 
przemówienie na temat znaczenia 
Konstytucji 3 Majowej wygłosił 
sędzna Miech. Przemawiali też 
krótko kongresman Klemens Za­
błocki.

O godzinie lej po południu zo­
stał wydany obiad w sali Federa­
cji oraz wykonany program, na 
który złożyły się przemówienia i 
występy chóru oraz muzyczne u- 
twory wykonane przez rodzinę 
Salapat.

Po odmówieniu modlitwy przez 
ks. L. Betka, główne przemówie­
nie wygłosił kongresman Klemens 
Zabłocki.

Przemówienie Kongresmana
Program zagaił prezes Centrali 

im. Pułaskiego Adam Brzostowicz, 
przedstawiając głównego mówcę. 
Kongresman Zabłocki w swoim 
przemówieniu wyraził wielkie u- 
bolewanie spowodu wypowiedzi 
senatora McGoverna, który uważa 
— że wysiedleńcy z Wietnamu i 
Kambodży powinni być deporto­
wani z powrotem. Krótką pamięć 
mają niektórzy ludzie, którzy za­
pomnieli szybko likwidacje Pola­
ków w Katyniu, zesłania na Sy­
berię oraz likwidację setek tysię­
cy Europejczyków przez komuni­
stów po II wojnie światowej” po­
wiedział.

Ale największe oburzenie wy­
raził on na wiadomość, że studenci 
w Madison wnieśli petycję aby 
przemianować Basset ul. nia “Ho 
Chi Minh Trail”. Pomysł tego ro­
dzaju jest potępienia godny i na­
leży ubolewać, iż powstał on w 
umysłach młodzieży, która za pie­
niądze podatników zamiast uczyć 
się — poświęca czas na różnego 
rodzaju bunty, protesty i awan­
tury”

Na zakończenie programu ks. 
Kolwicz odmówił Benedykcję po­
czym długo dyskutowano między 
sobą najnowsze wydarzenia w 
Wietnamie i Kambodży.

Fundusz Stypendialny Imienia 
Dziekana A. Sokolnickiego

W ubiegłym tygodniu radiosta­
cja uniwersytecka WMUR 550 AM 
nadała krótki program specjalny, 
na którym odczytano również re­
zolucję — podkreślającą wielki 
wkład i stałą pomoc w działalno­
ści Marquette University Radio.

W rezolucji tej stwierdzono, że 
dziekan Alfred Sokolnicki od wie­
lu lat popiera działalność tej ra­
diostacji tak przy przygotowaniu 
programów, jak i finansowo. “W- 
MUR Recognition Program” był 
wysłuchany przez studentów i ad­
ministrację a poszczególni kiero­
wnicy składali profesorowi serde­
czne podziękowania i gratulacje. 
Rezolucja ta stwierdza, że posta­
nowiono stworzyć fundusz sty­
pendialny dla pracowników radio­
stacji imienia Dziekana Sokolnic­
kiego. Tak więc mozolna i długo­
letnia praca profesora Sokolnic­
kiego i w tej dziedzinie została 
uznana.

Jak wiadomo profesor Alfred 
Sokolnicki jest założycielem i o- 
becnie opiekunem sławnego Klu­
bu Tanecznego “Mazur”. Niezale-

W ubiegły wtorek odbyło się 
miesięczne zebranie Gminy 8 
ZNP, na którym załatwiono wiele 
spraw bieżących. Po odczytaniu i 
przyjęciu sprawozdania z poprze­
dniego zebrania, przystąpiono do 
załatwienia korespondencji.

Stow. Polskich Kombatantów 
przysłało list i donację w wyso­
kości $25.00 na szkółkę języka 
polskiego, którą prowadzi Gmina.

Milwaukee American Revolu­
tion Bicenteniial Commity przy­
słało listy z zaproszeniem by Gmi­
na wzięła udział w uroczysto­
ściach 200-lecia Stanów Zjedno­
czonych. Po krótkiej dyskusji po­
stanowiono oddać tę sprawę do 
załatwienia zarządowi i wysłania 
projektu udziału naszego w uro­
czystościach w Milwaukee. Inne 
korespondencje przyjęto do wia­
domości.

Sprawozdania Komitetów
Z komitetu Rozwoju — zdała 

krótkie sprawozdanie komisarka 
Podkomorska oświadczając na za­
kończenie że nagrody dla organi­
zatorów za kontest będą wypłaca­
ne na następnym miesięcznym ze­
braniu Gminy. Z komitetu Mło­
dzieży wiceprezeska złożyła spra­
wozdanie i podała do wiadomości, 
że młodzież wystąpi 9 maja na 
imprezie zorganizowanej przez 
Wydział Kobiet w związku z 
Dniem Matek. Impreza ta odbyła 
się w Gminie i wszystkie matki 
były odpowiednio uczczone.

Obszerne sprawozdanie z rocz­
nego zebrania Wydziału Kongresu 
Polonii Amer. złożyła delegatka 
Michalska. O zebraniu tym pisali­
śmy już poprzednio. Delegatka 
Krukar zdała sprawozdanie z 
działalności w Madison, w spra­
wie równouprawnienia Kobiet.

Delegat Krywka zdał sprawo­
zdanie z działalności Centrali im. 
Pułaskiego, a przede wszystkim z 
uroczystości 3-Majowej.

Członkowie Komitetu Przedsej­
mowego podali do wiadomości do­
tychczasowe osiągnięcia i postęp 
prac przygotowawczych do 37“go 
Sejmu ZNP. Ze sprawozdań tych 
wynika, że Komitet Przedsejmo­
wy działa sprawnie a poszczegól­
ne podkomitety mają swoje ze­
brania miesięczne, na których o- 
mawiają sprawy w ich kompeten­
cji.

Wiec Wyborczy
Najważniejszą sprawą jaka jest 

na najbliższą przyszłość — jest 
sprawa wiecu wyborczego, który 
odbędzie się w Gminie 8 ZNIP, w 
niedzielę, 22 czerwca, o godzinie 
10-ej rano i potrwa cały dzień. Na 
wiecu tym będą wybrani posłowie 
oraz będą nominacje na Komisa­
rza i Komisarkę Okręgu 14 ZNIP.

Przypomniano wszystkim, że w 
miesiącu maju mają odbyć się ze­
brania grup celem uzupełnienia 
listy delegatów na wiec wyborczy, 
nominacje na posłów i komisarza 
i komisarkę. Każda grupa ma pra­
wo do jednego delegata na 25-ciu 
pełno - prawnych członków. No­
minacje są przeprowadzane w 
Grupach i tylko ci nominaci mogą 
być brani pod uwagę. Żadnych 
nominacji w Gminie być nie mo­
że.

Zwrócono również uwagę ażeby 
grupy zastosowały się ściśle do 
regulaminu, by uniknąć później 
zastrzeżeń na wiecu wyborczym.

Każda Gmina ma prawo do je­
dnego posła na 500 pełno-praw- 
nych członków i większy ułamek 
tej liczby. Wobec tego Gmina 8 
ZNP według sekretarza general­
nego z dnia 31 marca będzie miała 
prawo tylko do 4 posłów. Po zała­
twieniu wszystkich spraw bieżą- 

żnie od swoich wielkich obowiąz­
ków zawodowych i naukowych 
nie szczędzi on czasu na prace 
społeczne i narodowe, biorąc czy­
nny udział w poczynaniach ogół­
no-polonijnych. Jest więc zapra­
szany często na głównego mówcę 
na różne zebrania, a obecnie jest 
nadzwyczaj czynny w Komitecie 
Przedsejmowym ZNP.

Jest on znawcą spraw polonij­
nych, więc często różni naukowcy 
korzystają z jego porad i pomocy. 
Dostał on dzięki temu przydomek 
“Ambasadora spraw polonijnych”. 
Nie sposób wyliczyć osiągnięć je­
go na polu naukowym i narodo­
wym przez ubiegłe dziesiątki lat, 
ale należy przypomnieć, że jego 
praca została oceniona i w roku 
1972 otrzymał od rządu polskiego 
na emigracji najwyższe odznacze­
nie to jest Order Polonia Resti­
tute.

Ze swej strony składamy gorą­
ce gratulacje dziekanowi Sokolni- 
ckiemu za ustanowienie funduszu 
stypendialnego jego imienia.

cych oraz nowych, zebranie odro­
czono do dnia 3 czerwca.

Przedłużenie Kontestu

Na prośbę wielu organizatorów 
ZNP zarząd główny postanowił 
przedłużyć przedsejmowy kontest 
werbunkowy o następne sześć 
miesięcy. Kontest ten więc skoń­
czy się 30 września 1975 roku.

Jak wiadomo, kontest ten prze­
widuje punktowanie, za które or­
ganizator otrzymuje odpowiednią 
nagrodę zależnie od ilości zdoby­
tych punktów.

W tych ciężkich czasach jakie 
przeżywamy najbardziej cietpi na­
sza studiująca młodzież. Nie jest 
ona w stanie opłacić wysokich 
opłat na wyższych uczelniach, a 
o pracę zarobkową jest co raz 
trudniej. To też z roku na rok 
cały szereg zdolnych studentów 
musi porzucać studia, by zarobić 
na utrzymanie. Do jednych z naj­
bardziej cierpiących z tego powo­
du są studenci, Amerykanie pol­
skiego pochodzenia.

Według obowiązujących przepi­
sów otrzymanie stypendiów z fun­
duszy federalnych jest tylko dla 
tych których dochód roczny jest 
poniżej przeciętnego. Ci mają pra­
wo do pomocy państwowej. Nie­
stety, zarobki Amerykanów pol­
skiego pochodzenia są za wysokie, 
ażeby kwalifikować się na tę po­
moc a za niskie aby wykształcić 
dzieci. To też dzieci Murzynów 
korzystając najwięcej z tej usta­
wy i liczba ich przekroczyła już 
liczbę studentów polskiego pocho­
dzenia.

Inne grupy etniczne, chcąc 
przyjść z pomocą młodzieży stu­
diującej ustalają stypendia z licz­
nych organizacji, podczas gdy or­
ganizacje polonijne, za wyjątkiem 
dwóch, są głuche na wszelkiego ro­
dzaju apele.

Okazuje się, że w Milwaukee 
jedynie Stowarzyszenie Pań Po­
lanki od pięciu lat daje stypendia 
naszym rodakom. Drugą instytucją 
jest komitet Millenium Polski, 
który przeznaczył nadwyżkę sum 
zebranych na obchód Millenium 
Polski, na stypendia.

Peiniądze te są ulokowane w 
banku i rok rocznie z procentów 
narosłych są dawane stypendia 
naszym rodakom.

Wśród licznych grup ZNP je­
dynie Tow. Polonia Grupa 3100 
ZNP stara się o pomoc dla dzieci 
swoich członków, wydając stypen­
dia w wysokości $100 dla kilku 
najwybitniejszych studentów. W 
ubiegłym roku przyznano 4 sty­
pendia. Inne tak liczne organiza­
cje polonijne mają poważne su­
my zamrożone w bankach i nie 
widzą potrzeby naruszania tych 
funduszy, z których korzyść mają 
jedynie banki i spółki oszczędnoś­
ciowe.

Uważamy, że nadszedł już czas, 
by każde towarzystwo przeznacza­
ło choćby jedno stypendium z na­
rosłych rocznych dywidend lub 
procentów.

Apelujemy do wszystkich orga­
nizacji polonijnych, ażeby powzię­
ły taką decyzję celem przyjścia z 
pomocą naszej młodzieży studiu­
jącej, która boryka się z trudnoś­
ciami finansowymi. Przy każdej 
okazji słyszymy slogan powtarza, 
ny, że “Młodzież to przyszłość”, 
ale nic nic robimy ażeby jej po­
móc.

Rozpoczęto 
Rozbudowę 

Centrum Mitchell St.
Od lat istniał projekt ulepszenia 

południowej strony miasta a zwła- 
szcze jej magistrali, to jest ulicy 
Mitchell, przy której znajdują się 
wielkie składy i interesy. Dzielni­
ca ta dzięki zaniedbaniu oraz kon­
kurencji nowych ośrodków han­
dlowych odczuwała ucieczkę mie­
szkańców na prowincję. Stowarzy­
szenie kupców i przemysłowców 
Mitchell Street wypracowało plan 
ulepszenia i stworzenie nowoczes­
nego ośrodku przez budowę bul­
warów oraz upiększeń.

Od ulicy South 5tej do 12ej 
będą się ciągnąć bulwary oraz 
specjalnie pokryte chodniki na 
wzór nowoczesnych “shopping 
centers” tak, że kupujący będą 
mieli wygodę i komfort przed 
deszczem i będą mogli udawać się 
ze sklepu do sklepu, pod da­
chem.

Trzy wielkie hotele mają po­
wstać w okolicy South 5th Street, 
tuż przy autostradzie, jak również 
są planowane restauracje etniczne.

Budowa tego nowoczesnego o- 
środka w sercu Polonii ma koszto­
wać $1.2 miliona, z czego połowę 
pokryją właściciele składów, a po­
łowę miasto. Na ostatnim posie­
dzeniu rada miejska wyraziła osta­
teczną decyzję rozpoczęcia prac, 
które już widać na odcinku po­
między South 8th i South 12th 
Str.

Mitchell Street, na której znaj­
dują się pierwszorzędne składy i 
sklepy, należała kiedyś do bardzo 
popularnych, a większość intere­
sów była w rękach Polaków. To 
też nazywano ją “Grant Polish 
Avenue”. Niestety z czasem więk­
szość interesów przeszła w inne 
ręce, ale jeszcze istnieją sklepy i 
restauracje w naszym posiadaniu.

Dochód z bingo jest przeznaczony 
na cele charytatywne a Stan z 
licencji otrzymuje dodatkowy fun­
dusz.

Obecnie pewni ustawodawcy 
forsują sprawę wprowadzenia lo­
terii stanowej, która może dać po­
ważne dochody i pofoc w obniże­
niu podatków. Ażeby legalnie 
wprowadzić loterię trzeba wnieść 
poprawkę do konstytucji stanowej. 
W ubiegłym tygodniu taka popra­
wka została przegłosowana w se­
nacie stanowym głosami 20 do 11 
i obecnie poszła do izby niższej. 
Jeśli i tam przejdzie, to musi być 
przegłosowana przez dwe kolejne 
sesje legisłatury a następnie uzy­
skać większość w referendum 
ogólnym, zanim stanie się prawem.

Podobna poprawka została przy­
jęta przez senat w roku 1973, ale 
przepadła w izbie niższej. Popraw­
ka ta, sponsorowana przez senato­
ra R. Parys ma obecnie dobre 
szanse do przejścia. Zwolennicy lo­
terii stanowej wskazują na fakt, 
że mieszkańcy Wisconsin grają na 
loterii w Illinois i Michigan i 
w ten sposób pieniądze, które po­
winny wpłynąć do kasy stanowej, 
uciekają do innych stenów. W u- 
biegłym roku mieszkańcy Wiscon­
sin wydali $20 milionów na loterii 
w Illinois i 68 milionów w Mi­
chigan.

FRUIT TREES 
ROSES 
SHADE TREES 
ORNAMENTALS
20% DISCOUNT 

EARL RUSSELL HOYA 
3818A West Lisbon 

Milwaukee, Wis. 53208 
Phone: 933-9043 

Authorized Salesman 
STARK BROTHERS 

NURSERIES 
& ORCHARDS CO.

Louisiana, Mo. 63353

PAN-FRIED FISH 
t'akeouto — Friday 

DELICATESSEN FOOD CO. 
(414) 774-10K 

1415 N. 54th 8L 
Milwaukee, Wta

FREE
(With This Coupon)

• DRAPERY TAKE-DOWN
AND RE-HANG• I 

thru June 30, 1975
I *with drapery 1

cleaning order.
! No Muss—No Fuss—
J Leave Everything To Us. !
I AMERICAN DRAPE CARE ■

(414) 786-7658

Wiec Wyborczy Gminy 8 ZNP 
Odbędzie Się 22-go Czerwca

Apel o Pomoc Finansową 
Dla Studiującej Młodzieży

Regulamin Wiecu Wyborczego
Na ostatnim zebraniu Gminy 8 

ZNP — omawiano sprawę wiecu 
wyborczego, który odbędzie się w 
niedzielę, 22 czerwca, w Domu 
Związkowym pnr. 809 W. Burn­
ham St., o godz. lOej rano.

Apelowano, ażeby wszyscy de­
legaci i delegatki stawili się nie­
zawodnie, a przede wszystkim 
punktualnie, bowiem odbędą się 
prawybory, w których nie powin­
no braknąć żadnego głosu.

Zwrócono uwagę, że szczegóło­
wy regulamin wiecu wyborczego 
był wydrukowany w Zgodzie dnia 
15 kwietnia i apelowano, ażeby 
wszyscy zapoznali się z nim. Po­
niżej podajemy najważniejsze po­
stanowienia tego regulaminu.

Wiec Wyborczy
Zgodnie z paragrafem 59 i 64 

Konstytucji i Ustaw Związkowych 
każda Gmina ma zwołać wiec wy­
borczy w czasie między 1 czerwca 
i 15 lipca br., w celu dokonania 
wyboru Posłów na Sejm i nomi­
nacji kandydatów na urzędy Ko­
misarza i Komisarki Okręgu.

Skład Wiecu Wyborczego
Wiec Wyborczy Gminy składa 

się z delegatów wybranych przez 
Grupy należące do Gminy w sto­
sunku jeden delegat na każdych 
dwudziestu pięciu (25) pełnopra­
wnych członków i większą część 
tej liczby (to jest co najmniej 13) 
według wykazu członków na 
dzień 31go marca br., ustalonego 
przez sekretarza Związku, z tym 
zastrzeżeniem wszakże, że każda 
grupa ma prawo co najmniej do 
jednego (1) delegata.
Zwołanie Wiecu Wyborczego

Zgodnie z przepisami paragrafu 
44 Konstytucji Związku, sekretarz 
Gminy musi zawiadomić sekreta­
rzy wszystkich Grup przynależ­
nych do Gminy oraz sekretarza 
Gminy przydzielonej do jego 
Gminy o dacie, miejscu i godzinie 
zebrania wiecu wyborczego, nie 
później niż na dziesięć (10) dni 
przed datą wiecu. Sekretarz takiej 
przydzielonej Gminy ma z kolei 
obowiązek zawiadomić natych­
miast sekretarzy wszystkich Grup 
należących do jego Gminy o dacie 
— miejscu i godzinie wyznaczonej 
na zebranie wiecu wyborczego.
Obowiązki Gminy

Zgodnie z przepisami paragra­
fu 65-go Konstytucji Związku, 
Gmina ma obowiązek:

a) zaopatrzyć wiec wyborczy 
we wszelkie materiały i baloity;

b) opłacić wszystkie wydaltki 
związane z zebraniem wiecu wy­
borczego;

c) zawiadomić wszystkie Grupy 
należące do Gminy oraz Gminy 
przydzielone o wyniku wyborów 
i nominacji dokonanych na Wiecu 
wyborczym.

Zawiadomienia muszą być wy­
słane nie później niż w ciągu dzie­
sięciu (10) dni po dokonaniu wy­
borów i nominacji.

Posłowie Na Sejm
Liczba Posłów — Zgodnie z 

przepisami paragrafu 44 Konsty­
tucji, każda Gmina ma prawo do 
jednego posła na każdych pięćset 
(500) ubezpieczonych, pełnopra­
wnych członków i większą część 
tej liczby (to jest co najmniej 
251) według wykazu członków na 
dzień 31 marca 1975 r. ustalonego 
przez Sekretarza Związku na pod­
stawie posiadanych przez jego 
biuro informacji.

Kwalifikacje Na Posłów
Stosownie do paragrafu 45-go 

Ustaw ZNP, tylko pełnoprawny 
ubezpieczony członek Związku, 
który należał do Wydziału Pełno­
letnich bez przerwy przynajmniej 
przez 1 rok poprzedzający datę 
swego wyboru na urząd, może być 
wybrany Posłem na Sejm. Ponad­
to musi on być obywatelem Ste­
nów Zjednoczonych Ameryki Pół­
nocnej i nie może być urzędni­
kiem, agentem lub pracownikiem 
żadnej innej bratniej organizacji 
ubezpieczeniowej lub stowarzy­
szenia prowadzącego interes ubez­
pieczenia na życie, stanowiącego 
konkurencję dla Związku, ani też 
reprezentantem na jego walny 
zjazd.

Również, stosownie do paragra­
fu 6-go Ustaw ZNP, kandydaci 
na Posłów muszą być członkami 
Grupy, która ich nominuje.

Każdy Poseł wybrany w sposób 
przepisany przez Ustawy ZNIP, 
piastuje swój urząd aż do następ­
nego regularnego sejmu ( Para­
graf 45).

Zasady Ogólne
Pierwszą czynnością wiecu wy­

borczego jest sprawdzenie manda­

tów przybyłych na wiec delega­
tów Grup. Czyni to Komitet Man­
datów Gminy, wyznaczony przez 
prezesa Gminy. Izba Gminna nie 
może odmówić wybranemu przez 
Grupę delegatowi prawa sprawo­
wania funkcji, chyba że delegat 
ten nie odpowiada kwalifikacjom 
przepisanym w paragrafie 101 
Ustaw ZNP Paragraf 121 przewi­
duje mianowicie, że nikt nie może 
być wybrany delegatem do Izby 
gminnej, jeżeli nie był pełnopra­
wnym ubezpieczonym członkiem 
tej samej Grupy przynajmniej 
przez jeden rok bezpośrednio po­
przedzający jego wybór na dele­
gata, zaś w wypadku gdy Grupa 
nie istniała, od czasu jej założenia 
oraz jeżeli jest urzędnikiem, de­
legatem, przedstawicielem, agen­
tem lub pracownikiem jakiejkol­
wiek innej organizacji bratniej 
pomocy, stowarzyszenia lub kor­
poracji prowadzącej interes Ubez­
pieczenia na życie.

Delegat może być jednak po­
zbawiony prawa uczestniczenia w 
posiedzeniu wiecu wyborczego 
większością % głosów obecnych 
delegatów za dopuszczenie się na 
tym posiedzeniu jakiegokolwiek 
przewinienia przeciwko izbie.

Zgodnie z paragrafem 64 Ustaw 
ZNP urzędnikami wiecu wybor­
czego są urzędnicy Gminy. Jed­
nakże jeżeli którykolwiek z tych 
urzędników jest kandydatem na 
urząd Komisarza czy Komisarki 
Okręgu, winien on zrezygnować 
ze swej funkcji na wiecu wybor­
czym i wiec winien wybrać inną 
osobę na jego miejsce.

Zaraz po złożeniu przysięgi 
przez delegatów na wiecu, nastę­
puje wybór przewodniczącego 
wiecu lub innych urzędników 
wiecu w miejsce tych, którzy zre- 
zygnowli. Wiec rozpatruje następ­
nie rachunki przedłożone przez 
Zarząd Gminy na pokrycie kosz­
tów wiecu i rozkłada te koszta na 
poszczególne Grupy.

Wybór lub nominację sędziów 
wyborów jest następnym pun­
ktem porządku obrad wiecu wy­
borczego.

WITKOWIAK 
FUNERAL HOME

NORBERT WITKOWIAK 
Śliczne, Nowe, Dute Kaplico 

Air Conditioned 
1 Oświetlane Miedoca 

Do Bukowanie 
529 W. Mitchell St

Naprzeciw knściote 
9w. Stanisławo 

445-2447

CATERING
Graduations, Baptisms, 

Weddings 
Other Occasions

LARRY’S CATERING 
(414) 327-1568

TRENCHING 
DRAIN PROBLEMS? 
Drain Pipes Underground 

Also Wiring 
Call Dick Effinger 

(414) 541-4079

TV SERVICE
REASONABLE RATES 
GUARANTEED WORK 
REBUILT COLOR TV's 

FOR SALE — ALL MAKES
BUHL TV 

(414) 
781-3667

V W REPAIRS
BUG Overhaul . ...................... 1165.00

Mufflers ...................... .... 33.00
Tune-Ups ........................ IMS
Brakes ............................ 40.80
RALPH’S MOBILE

HY. 100 A NATIONAL 
West Aills, W1S.

321-8330 (414) 372-8013

FREE HALL 
AVAILABLE

For weddings, parties, etc. 
Reservations available 

immediately. 
KOSTKA’S H 

(formerly Club Sundown) 
W 212 N 11286 

Meeker Hill Lane 
Germantown, Wis. 

628-9129 (414) 466-5864

DON’T REPLACE 
YOUR CONCRETE 

Before you replace that cracked 
or sunken concrete around your 
home, check out our Concrete- 
Rai sng Service.

FREE ESTIMATES 
WOODY’S 

MUDJACKING SERVICE 
1300 South Barker Road 

Waukesha, Wis.
(414) 784-1717

“SYRENA MA GŁOS”
Rewia Artystów z Polski

ST. MARY’S ACADEMY
16-go maja — godz. 8ej wieczorem



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 15-GO MAJA (THURS.. MAY 15). 1975

Wiadomości Ze Stanu Indiana
KRONIKA Z GARY, LA PORTE, EAST CHICAGO-1 Wycieczka SWAP Do Schroniska

MICHIGAN CITY, HAMMOND, WHITING i OKOLICY
Pisze Aleksander Wachel, 6516 Kentucky Ave., Hammond, Indiana Telefon; Tilden 4-2997

Piknik Placówki 15 SWAP
10-go Sierpnia w Obozie

Z uwagi na pomyłkę, prostuje­
my datę pikniku, gdzie w arty­
kule z 24 kwietnia była podana 
12 sierpnia 1975 r.

A więc piknik Placówki 15-ej 
SWAP, odbędzie się w niedzielę, 
10 sierpnia br., w obozie “Indiana 
PNA Camp”, 3 mile na południe 
od US 30 i Highway 51.

Zarząd i Komitet PI. 15 SWAP, 
apeluje o zapamiętanie podanej 
właściwej daty pikniku PI. 15ej 
SWAP, że to w niedzielę, 10go 
sierpnia wielki piknik Pacówki 15 
SWAP. Wieczorem wielki bal z

Administracja krajowa reko­
mendowała komisji senackiej na­
bycie tylko dodatkowych 203 
akrów na powiększenie parku nad 
jeziorem Michigan, w Indiana. 
Przewodnicząca Komitetu Parku 
pani Irene Herlocker z Munster, 
stara się przez uchwały legislatu- 
ry krajowej o powiększenie tere­
nu parku stanowego o przynaj­
mniej 5 tysięcy dodatkowych 
akrów ziemi wzdłuż wybrzeża je­
ziora Michigan.

Administracje miejskie w po­
wiecie Lake, Indiana napotykają 
na trudności finansowe w pokry­
waniu kosztów prowadzenia urzę­
dów miejskich. Rata podatkowa 
została zamrożona uchwałą legi- 
slatury stanowej, podczas gdy 
pracownicy miejscy domagali się 
i otrzymali podwyżki w płacy. 
Jedynym rozwiązaniem sytuacji 
podkreślają mayorzy miast będzie 
odłożenie z pracy pewnej liczby 
pracowników — i tym samym 
zmniejszenie kosztów administra­
cyjnych.

Przez okres wielu lat mieszkań­
cy stanu Indiana przejeżdżali

Bardzo ciekawe dla całej Polo­
nii, jak również dla uczestników 
pikniku Chóru Chopina Związku 
Śpiewaków Polskich w Ameryce, 
z siedzibą w Gary, stanu Indiana.

Piknik Chóru odbędzie się w 
niedzielę, 20 lipca br., na gruntach 
obozu “Indiana PNA Camp”, a 
otwarcie pikniku w południe o 
godz. 12-ej z wielkim przygotowa­
nym programem.

Komitet Wykonawczy, zarząd i 
członkowie chóru nr. 122 i 309 
jak najserdeczniej na tegoorczny 
piknik zapraszają, który zostanie 
starannie przygotowany, natural­
nie lepiej i staranniej od każdego 
poprzedniego roku, znając co naj­
bardziej zachęca uczestników na 
tych popularnych piknikach chó­
ru Chopina.

doborową orkiestrą na czele. Wie­
le atrakcji czeka każdego, kto 
przybędzie, żywiąc nadzieję, że 
nikogo nie zabraknie.

Cel pikniku to wspaniała pomoc 
weteranom i inwalidom, oraz cho-. 
rym byłym żołnierzom I i Hej 
wojny światowej, którzy wybrali 
drogę walki o wolność kraju!

Ed. Depta, przew. komendant; 
Wł. Wyszyński, wice-komendant; 
Anna Zimmerman, prezeska Kor­
pusu Pań; Win. Szymański, adju­
tant PL; L. Maciejewski, oficer 
kasowy; M. Tukaj, koresp. Plac.

przez granicę stanową do Illinois, 
gdzie tanim kosztem mogli zaku­
pywać napoje alkoholowe. Ostat­
nio jednak powiat Cook, w Illinois 
nałożył dodatkowy podatek alko­
holowy co przyczyni się do zrów­
nania cen w Indiana i w Illinois.

Sędzia Federalny Allen Sharp 
w Hammond skazał na dożywot­
nie więzienie lidera szajki handla­
rzy narkotykami w Gary, Indiana. 
W walce o rynek narkotyków po­
nad 80 osób zostało zabitych w 
mieście Gary w ostatnich trzech 
latach. Handel narkotykami w m. 
Gary był oszacowany na sumę 
przekraczającą milion dolarów ro­
cznie. Skazany na dożywotnie 
więzienie Garland Jeffers, lat 217, 
uważany był za — “Chrzestnego 
Szajki Rodzinnej”.

W mieście Whiting — George 
Oholtye, kandydat o nominację 
parii demokratycznej przegrał na 
urząd mayora. Obecny mayor 
Harangody wygrał różnicą mnieg- 
szą o sto głosów. Świadczy to, że 
ża każdy głos ma wielką wartość 
i nieraz opieszałość uprawnionych 
do głosowania zapobiega zmianom 
w administracjach miejskich.

wyjazd Chóru i jego globalne po­
czynania w programie z realizo­
wania tego programu, który po­
ciągnie duże wydatki.

Także na wielką skalę Chór 
przygotowuje Koncert i Bal, któ­
ry odbędzie się w sobotę, 1 listo­
pada br. w sali “Greek Cultural- 
Center”, 8000 Madison ul. w Me- 
rrilville, Indiana. Początek o 8-ej 
wieczorem.

Inne imprezy jakie zarząd Chó­
ru będzie miał w programie będą 
podane w czasie sieci programo­
wej.

Pamiętajmy datę pikniku 20go 
lipca br., oraz adres, jadąc po 
Highway US 30 do 51, zjechać na 
prawo, gdzie 3 mile na południe 
znajduje się obóz piknikowy. Ja­
dąc od strony East należy skręcić 

Nadchodzące 
Imprezy i Obchody
20 maja, o godz. 7 wiecz. — 

Doroczna Zabawa Towarzyska 
Stow. Pomocniczego Pań przy 
Alumnacie Seminarium Polskie­
go Orchard Lake, w sali par. św. 
Kazimierza przy Huehn i John­
son ul., w North Hammond.

24 maja, o gods. 7 wleci. — 
Majówka, zabawa taneczna sta­
raniem Tow. Sikorskiego Gr. 3095 
ZNP. w sali Weteranów, 241 Gost- 
lin ul., w North Hammond Or­
kiestra Melody z Chicago.

25. maja, o godz. 2 po poł. — 
Zabawa towarzyska staraniem 
Koła Pań Stow. Obozu w salach 
Obozu (3 mile na południe od 
US 30 i Highway 51).

31 maja, o godz. 7 wiecz. — 
“M a j ó w k a,” zabawa taneczna 
Klubu Sportowego Syrena, w sa­
li Weteranów, 241 Gostlin ul., w 
North Hammond.

I czerwca, o godz. 4 po poł. — 
Wieczorek Instalacyjny “Indiana 
PNA Camp, Inc.”, w salach obo­
zowych. na wschód od Crown 
Point.

13 lipca, od godz. 12 w poł. — 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Grupy 2431 ZNP, na grun­
tach obozowych (3 mile na połu­
dnie od US 30 i Highway 51).

13 lipca, od gcdz. 12 w poł. — 
Piknik, zabawa ogrodowa Klubu 
Białego Orła, na gruntach parku 
Wicker, przy Indianapolis Blvd, 
i Ridge Road, w Highland, India­
na.

20 lipca, od godz. 12 w poł. — 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Chóru Chopina, Z.Ś.P. z 
Gary, na gruntach obozowych "In­
diana PNA Camp. Inc." Pod wie 
zór zabawa taneczna.

27 lipca, od godz. 12 w pot — 
Piknik, zabawa ogrodowa stara­
niem Tow. Srebrny Dzwon, Grupa 
2365 ZNP na gruntach obozowych 
Indiana PNA Camp, Inc.

3 sierpnia, od godz. 12 w poł. — 
Piknik, zabawa ogrodowa Klubu 
Sportowego Syrena na gruntach 
obozowych (3 mile na południe od 
US 30 i Highway 51).

10 sierpnia, od godz. 12 w poł. 
— Piknik, zabawa ogrodowa, sta­
raniem Placówki 15 SWAP, na 
gruntach obozowych ( 3 mile na 
południe od US 30 i Highway 51).

II paidzienilka, o godz. 5:30 
wlecz. — Bankiet 60-leoin Grupy 
1810 ZNP, łącznie z zabawą ta­
neczną, w sali Weteranów, 241 
Gostlin ul. w North Hammond.

1 listopada, o godz. 8 wiecz. — 
Koncert — Bal Chóru Chopina 
w sali “Greek Cultural Center", 
8000 Madison ul., w Merrillville, 
Indiana

22 listopada, o godz. 5 wiecz. — 
Bankiet Kręglarski Okr. 15 ZNP 
staraniem Tow. Silver Bell, Grupy 
2365 ZNP w sali obozowej Indiana

Iskierki. . .

Piknik Chóru Chopina 
w Obozie “Indiana PNA Camp”

Z Życia Związkowego Gmin i Grup 
Okręgów 1-go Do 8-go Z. NP

Korespondent JERZY MAYNARD
118 Beach St., Jersey City, N.J. 07307 Teł. (201) 963-010*

Wiceprezeska H. Szymanowicz 
Na Uroczystości Gminy 102 ZNP

Naturalnie Komitet Wyk. liczy 
na to, że tegoroczny piknik zgro­
madzi szerokie rzesze Polonii, 
przedstawicieli wszystkich w sta­
nie Indiana organizacji, oraz ro­
daczek i rodaków, którzy rozu­
mieją ciężar utrzymania piękna 
pieśni i jej kultury na terenie 
amerykańskim.

Rok Przyszły 1976

Jest rokiem, w którym Chór Cho­
pina planuje swój wyjazd do Pol­
ski, by wziąć udział w III z rzędu 
planowanym Festiwalu, na któ­
ry zjadą się wszystkie Chóry z 
kontynentu Europy i po za Euro­
pą, oraz z Polski, gdzie na drugim 
Festiwalu w roku 1973 był z po­
za granic Europy jedynie Chór 
Chopina z Gary, Ind., który za­
skarbił sobie wielkie uznanie 
wśród uczestników II Festiwalu 
w Polsce.

Dochód z pikniku jest przezna­
czony, jak też i inne imprezy, na

na lewo na 51, która przecina 
US 30. Także pamiętajmy datę 
tegorocznego Koncertu i Balu — 
sobota, 1 listopada br.

Za Komitet Pikniku: —Arlene 
Cohan, przew.; Za Zarząd Chóru: 
Helena Lis — prezeska; Za Re­
klamę i ogłosz. — Mitchell Tukaj, 
korespondent.

Werbowanie Członków 
Do Chóru Chopina

Akcja werbowania nowych 
członków do Chóru Chopina jest 
nadal w toku. Członkowie wspie­
rający z minimalną opłatą jednego 
dolara na rok, lub z dożywotnią 
opłatą $25 — będą mile widziani 
i przyjęci w szeregi Chóru Chopi­
na.

Komitet “werbowania” w skła­
dzie: Elaine Łozińska (887-4834); 
Teresa Kruszyńska, Edward Kray, 
Frances Czuba, Helen Sokołowska 
i Mieczysław Tukaj —przyjmują 
aplikacje członkostwa.

29 listopada, o godz. 5:36 wiecz. 
— Bankiet — Bal 25-lecia Grupy 
3095 ZNP, Tow. Gen. Sikorskiego, 
w sali Weteranów, 41 Gostlin uL, 
w North Hammond. — Orkiestra 
'Melody” Msza św. w intencji 

Grupy w niedzielę, 23-go listopa­
da, o godz. 8:45 rano, w kościele 
łw. Kazimierza, Huehn i Johnson 
ul. w North Hammond.

Komunikat 
Okręgu 15 ZNP 
Sejmiki Okręgu 15 ZNP odbę­

dą się w miesiącu sierpniu br. 
Gospodarzem sejmików będzie 
Gmina 49-ta ZNP z Hammond. 
Obrady sejmikowe odbędą się w 
sali OO. Karmelitów, w Munster, 
Indiana. Zmiana daty — zazna­
czyli komisarze okręgowi — da 
okazję udziału w obradach już 
nowoobranym posłom i posłan­
kom na Sejm 37 ZNP, którzy bę­
dą mogli przedłożyć polecenia 
swych Grup i Gmin związkowych.

Zgodnie z uchwałą Zarządu 
Centralnego w miesiącu maju, br. 
Grupy mają uzupełnić skład dele­
gatów do poszczególnych Gmin, 
oraz przesłać na ręce sekretarzy 
Gmin nazwiska nominowanych 
kandydatów na posłów oraz komi- 
sai-za i komisarkę. Wybory w 
Gminach nastąpią przed 15 lipca 
br.

Sejm 37 ZNP . rozpocznłc swe 
obrady 21 września br., w mieście 
Milwaukee, w stanie Wisconsin.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol- 
“Dz. Związkowy” jest 
skiego do milczenia, 
jego wolnym głosem.

Podokręg Stow. Weteranów 
Armii Polskiej na stan Indiana, 
pod kier, komendanta kol. S. Gie­
rymskiego co roku urządza wy­
cieczki autobusowe do Schroniska 
Polskich Weteranów w Chicago. 
Uczestnicy wycieczki mają nie 
tylko okazję zwiedzić schronisko, 
lecz zarazem zabawić się na peł­
nej atrakcji imprezie Bazaru Pod- 
okręgu Igo SWAP w Chicago.

Zarząd Podokręgu SWAP na 

W prawyborach Partii Demo­
kratycznej w dniu 6 maja, w mie­
ście w Hammond niespodziewane 
zwycięstwo odniósł ustępujący sę­
dzia miejski adw. Edward Rasko- 
sky otrzymując zdecydowaną wię­
kszość głosów na urząd mayora 
miasta. Pobił on różnicą blisko 3 
tysięcy głosów obecnego mayora 
Józefa Klena, który ubiegał się 
o ponowny wybór po raz trzeci.

Znawcy polityczni przypisują 
zwycięstwo Raskowiskiego wiel­
kiej popularności klerka miasta 
Stanisława Kulika, który prowa­
dził bardzo ożywioną kampanię 
na rzecz kandydatury sędziego 
Raskoskiego. Kulik klerk m. Ha­
mmond przez ostatnie 19 lat oso­
biście odniósł druzgocące zwycię­
stwo nad oponentami.

Na urząd radnego miasta Ham­
mond z drugiego dystryktu nomi­
nację partii demokratycznej uzy­
skał nasz rodak Edward Bragiel, 
z łatwością bijąc Ignasa i Nawra­
caj a. Obecny radny 2go dystryktu 
Ted Dunajeski nie ubiegał się

Tow. Tad. Kościuszki Grupa 
1810 ZNP w Kast Chicago, India­
na obchodzi w tym roku 60-lecie 
swego istnienia, mozolnej i wy­
tężonej pracy dla dobra rozwoju, 
tej potężnej organizacji, Związku 
Narodowego Polskiego, swych 
członków i Polonii gdziekolwiek 
się ona znajduje. — Z tej też 
okazji urządza dla uczczenia swe­
go wysiłku Bankiet i Bal w sobo­
tę, 11 października 197.5 r., w sali 
Placówki 40 SWAP, w Ham­
mond, Indiana pod adresem 241 
Gostlin Street. — Początek o go­
dzinie 5:30 po południu.

Honorowym i głównym go­
ściem tej chlubnej i zaszczytnej 
bankietowej uroczystości Grupy, 
będzie prezes Zw. Nar. Pol. i 
Kongr. Pol. Am. A. Mazewski, 
który wygłosi główne przemó­
wienie. — Należy tu podkreślić, 
że praca prezesa potężnych pol­
skich organizacji mec. Mazew- 
skiego, dla sprawy ludu polskiego 
gdziekolwiek się on znajduje, jest 
przez Polonię bardzo ceniona. Z 
tej też racji Komitet Bankietu i

Posiedzenia Grup 
Tow. Polonijnych

Niedziela, 18 Maja

1:00 po poł. — Grupa 1761 ZNlP 
św. Kunegundy, w sali parafialnej 
św. Jana Kantego, przy 120-ej i 
Pułaski ul., w Indiana Harbor. — 
Cecylia Banasiak — prezeska.

1:30 po południu — Tow. Pol­
skie Dzwony Gr. 2947 ZNP, w sali 
par. św. Jana Kantego, 139 1 Pu­
łaski ul., w Indiana Harbor. — 
Waleria Maćkowiak — prezeska.

2:00 po poł. — Tow. im. Tade­
usza Kościuszki, Grupa 912 ZNP, 
w sali “Domu Połśkiego”, pnr. 
5151 Broadway ul., w Gary, In­
diana. — Lucjan Markiewicz, — 
prezes.

2:00 po poł. — Grupa 2431 ZNP 
Tow. im. J. Piłsudskiego, w sali 
Domu Polskiego, “Polish Ameri­
can Center”, pnr. 3448 Georgia 
ul. w Gary, Indiana. — Andrzej 
Swidklewicz, prezes.

2:00 po poł. — Klub Białego 
Orła w sali klubowej, 3738 Alder 
ul., w Indiana Harbor. — Wincen­
ty Kucharski, sekr. prot.

1:00 po południu — Grupa 128 
Związku Polek, w sali parafialnej 
św. Marii, przy Tapper i Morris 
ul., w East Hammond. — Joanna 
Żotkiewicz — prezeska.

Poniedziałek, 19 Maja
6:30 wiecz. — Grupa 252 ZNP, 

w sali ratusza miejskiego, przy 
Pułaski i Wenthworth ul., w Ca­
lumet City. — Władysława Roj- 
kowska — prezeska.
Piątek, 23 Maja

7:00 wieczorem — Placówka 40 
SWAP, w sali Weteranów, pnr. 
241 Gostlin ul., w North Ham­
mond. — Feliks Wożniak, komen­
dant 

diana Harbor przy siedzibie Plac. 
142 SWAP pnr. 3828 Main ulica, 
w końcu o godz. 2-ej po południu 
w mieście Hammond u Wetera­
nów Plac. 40 SWAP pnr. 241 Go­
stlin ulica.

Wszyscy zainteresowani udzia­
łem w wycieczce, proszeni są 
zgłaszać swe rezerwacje u człon­
ków zarządu Podokręgu, względ­
nie w s iedzibach weterańskich. 
Komitet wycieczki zajmuje się ró­
wnież zbiórkę puszek artykułów 
spożywczych dla weteranów w 
Schronisku w Chicago. Jakakol­
wiek pomoc w tym przedsięwzię­

ponownie na ten urząd.
W East Chicago nominacje Par­

tii Demokratycznej na urząd may­
ora miasta uzyskał z łatwością 
obecny mayor Richard Pastrick, 
który jest zarazem przewodniczą­
cym partii demokratycznej w po­
wiecie Lake, Indiana.

W mieście Gary toczyła się po­
ważna walka o nominację Partii 
Demokratycznej na urząd mayora. 
Pomimo bardzo intensywnej kam­
panii prawyborczej obecny trus- 
tys Allen nie zdołał pobić obecne­
go mayora Ryszarda Hatchera, 
który od wielu już lat zyskuje 
zawsze rozgłos krajowy, będąc 
pierwszym mayorem z grupy mu­
rzyńskiej w mieśoie Gary.

Republikanie w większości wy­
padków bez opozycji mianowali 
swych kandydatów na urzędy w 
poszczególnych miastach. Powiat 
Lake Indiana należy do silnych 
ostoi partii demkoratycznej i kan­
dydaci partii republikańskiej za­
zwyczaj nie mają szans wyboru, 
w głosowaniu listopadowym.

Zarząd Grupy zapraszają usilnie 
i z głębi serca całą brać polonijną 
o liczne przybycie na bankiet, by 
móc wysłuchać przemówienie ho­
norowego gościa i osobiście po­
znać go. Gremialne przybycie Po­
lonii i wysłuchanie przemówienia 
będzie stanowiło najlepszą i ser­
deczną zapłatę prezesowi Mazew- 
skiemu za jego wielki wkład pra­
cy dla dobra Polonii i ludu pol­
skiego.

Więcej szczegółów odnośnie 
przeprowadzenia bankietu i balu 
ukażą się w prasie i radio w póź­
niejszym terminie. Dziś prosimy 
Polonię o zarezerwowanie sobie 
sobotę, 11 października 1975 r.

Z upoważnienia za Komitet i 
Zarząd Grupy — Józef Trybuła, 
sekr.

Zaręczyny i Śluby
Ostatnio zaręczyli się w East 

Chicago, Indiana, Cynthia A. No­
vak, z pnr. 4227 Homerlee i Lar­
ry Niezgoda, którego rodzice za­
mieszkują pnr. 4905 Magnolia ul., 
w Hammond. Cynthia ukończyła 
średnią szkołę “Rdosevelt” w East 
Chicago i pracuje w firmie Allen’s 
Dairy Queen w East Chicago. La­
wy po ukończeniu szkoły średniej 
Hammond Tech H. S. ma zatrud­
nienie w parku Wicker.

W piątek, 25 kwietnia, w ko­
ściele Matki Boskiej Nieustającej 
Pomocy w Hessville odbył się 
ślub uroczej Marilyn Rymarczyk 
z James Ooff, Jr. Gody weselne 
odbyły się w sali Weteranów, 241 
Gostlin ul., w North Hammond. 
Po miodowych miesiącach nowo­
żeńcy zamieszkiwać będą w Whi­
ting. Indiana. Panna młoda ukoń­
czyła średnią szkołę Morton Se­
nior H. S. i pracuje w sklepie 
Jewel Foods. Pan młody jest pra­
cownikiem stalowni Youngstown 
Sheet and Tube.

W kościele pw. św. Anny w 
Lansing w związek małżeński 
wstąpili: Francine Fritz z Lansing 
i Robert Smolar, z pnr. 3045 To­
wle Ave., w Hammond. Po mio­
dowych miesiącach w Niagara 
Falls nowożeńcy będą zam. w Ca­
lumet City. Smolar ukończył śred­
nią szkołę im. George Rodgers 
Clark H. S. i pracuje w mydłowni 
Lever Bros., podczas gdy jego żo­
na ma zatrudnienie w firmie: 
“Land O’Frost” w Indiana.

W East Chicago, Indiana w ko­
ściele św. Stanisława, w dniu 26 
kwietnia — Brian Lukich poślu­
bił uroczą Terri Szczepańską. Ro­
dzice młodej pary zam. w East 
Chicago. Panna młoda po ukoń­
czeniu studiów w średniej szkole 
Bishop Noll ma posadę w firmie 
telefonicznej Illinois Bell Tele­
phone, podczas gdy jej mąż Brian 
jest buchalterem w fabryce La­
Salle Steel w Hammond.

Młodym, a dobranym parom 
“Ad Mułtos Annos”.

Staten Island, N.Y.—Niezwykła 
uroczystość jaka odbyła się 16 
marea, zgromadziła w sali Post im. 
Cichonia A. L., pn. 100 Innis St., 
Elm Park, Staten Island, związ­
kowców i dostojnych gości związ­
kowych w tym wiceprezeskę ZNP 
Hellenę Szymanowicz z Chicago, 
która wygłosiła główne przemó­
wienie i wręczyła zasłużonym 
związkowcom odznaczenia.

Uroczystością był wspólny ban­
kiet z okazji 60-lecia istnienia 
Gminy 102 ZNP, 75-lecia Tow. T. 
Kościuszki Grupy 510 ZNP. 61- 
lecia Tow. K. Pułaskiego Gr. 1789 
ZNP, oraz 60-lecia Tow. M. Ko­
nopnickiej Gr. 1847 ZNP.

Program uroczystości rozpoczęto 
mszą św. celebrowaną przez ks. 
proboszcza Al. Horembała w ko­
ściele św. Wojciecha, o 12 w po­
łudnie. Po południu o 2 odbył się 
bankiet. Inwokację odmówił ks. 
prałat Jan Karpiński proboszcz pa­
rafii św. Stanisława B. i M., w 
New York City, hymny narodowe 
wykonała C. Rodak.

Przemówienia, oprócz wicepre­
zeski Szymanowicz, wygłosili 
Lousi Posłuszny, prezes Gm. 102 
ZNP, dyrektor Henry Burke, ko­
misarz Okr. 3 Leopold Babirecki, 
komisarka Helena Piotrowska, 
oraz E. Niemira. B. Niemira, S. Ja­
siński, W. Głębocki, E. T. Pułaski, 
S. Frederick. Atrakcją było wręcz­
anie odznaczeń przyznanych przez 
Zarząd Centralny ZNP wybitnym 
działaczom.
Odznaczenia

Specjalny Medal Zasługi dla 
ZNP, otrzymała Józefina Kamiń­
ska za przynależność do Związku 
przez 75 lat jako członkini Gr. 510, 
Złoty Krzyż Legii Honorowej ZNP 
otiteymał zasłużony Jan Endias, 
Medale Zasługi ZNP otrzymali A. 
Dulska, M. Etter, J. Siuzdak, F. 
Podobiński, St. Frederick, adw. S. 
Grajewski. S. Podobińska, J. Kar- 
picki, A. Naremberg, E. Niemira, 
L. Posłuszny, E. Swiderski.

Dyplomy uznania z odznakami 
50-lecia członkostwa otrzymali A.

Sejmik Wydziału 
Kobiet Okręgu 6 ZNP

Chester, Pa. — W niedzielę 25 
maja o 12 w południe w Domu 
Związkowym Grupy 650, pn. 2604 
West Second St., Chester, Pa., od­
będzie się doroczny sejmik Wy­
działu Kobiet Okręgu 6 ZNP.

Zwołuje go komisarka Aniela 
Turochy i prosi zarządy o wysła­
nie po 3 delegatki i zarządy grup 
o wysłanie jednej delegatki, które 
powinny przygotować sprawozda­
nia z działalności organizacyjnej 
oraz aktualne polecenia lub wnio­
ski dla dobra ZNP. W tym roku 
odbędzie się walny sejm związ­
kowy 1 nowe aplikacje zapisanych 
członków będą z wdzięcznością 
przyjęte na sejmiku.

Na obrady zostali zaproszeni wi­
ceprezeska ZNP, Helena Szyma­
nowicz, naczelna organizatorka 
Wydziałów Kobiet Genia Gunther, 
dyrektor ZNP Hilary Czaplicki, 
honorowa komisarka Leokadia Mi- 
siora. komisarz August Górski, po­
słanki ostatniego sejmu ZNP, or­
ganizatorki i urzędniczki Gmin i 
Grup oraz związkowczynie intere­
sujące się rozwojem Związku.

Na życzenie komisarka Turochy 
udzieli bliższych informacji pod 
adresem 224 New Castle Ave., 
New Castle, Delaware 19720.

Zebrania
South River, N.J. — Regularne 

zebranie Grupy 497 ZNP, odbędzie 
się w niedzielę 18 maja o 2 po 
południu w Domu Polskim przy 
Grochowiak St. Członków o liczne 
przybycie prosi prezes Józef 
Adamcewicz.

‘Jt «
Baltimore, Md. — W niedzielę 

25 maja w Domu Związkowym 
przy 1627 Eastern Ave., róg Berhel 
St., odbędzie się regularne posie­
dzenie Gminy 21 ZNP. Delegatów 
wfczystkich grup prosi o punktu­
alne przybycie prezes L. Williams 
i R. Krzywicki sekr.

» » *
Jersey City, N.J.—Tow. Hauke- 

Bosaka Gr. 36 ZNP, odbędzie re­
gularne posiedzenie w poniedzia­
łek 19 maja o 7 wieczór w Domu 
Żołnierza 630 Jersey Ave. Przyj­
mowane będą należne opłaty 
człońkoskie i w dyskusji omawia­
ne będą aktualne sprawy organi­
zacyjne. Członków o liczne przy­
bycie proszą prezes M. Morawski 
i sekr. T. Karpiński.

Jubileusz 40-Lecia 
Wydziału Kobiet 
Okręgu 3 ZNP

Schenectady, N.Y. — Wydział 
Kobiet Okr. 3 ZNP obchodził 40-ą 
rocznice założenia i z tej okazji 
odbyły się uroczystości połączone 
z sejmikiem w sobotę i niedzielę, 
17 i 18 maja w Polskim Domu 
Związkowym Gminy 53 ZNP, przy 

Cebula, M. Cummings, J. Dyk, M, 
Kalinowska, E. Pułaski, E. Weso­
łowska, M. Aldycka, S. Dewanow- 
ska. A. Sienicki, J. Grycan.

Toastmistrzem bankietu był 
adwokat S. Grajewski były prezes 
Gminy 102 ZNP, przewodniczącą 
komitetu przyjęcia Cecilia Posłu­
szny wiceprezeska Wydziału Ko­
biet 7 Gmin Okręgu 3 ZNP. W 
innych komitetach pracowały M. 
Posłuszną, J. Siuzdak, S. Podobiń­
ska, M. Grajewska.

Podczas bankietu byli przedsta­
wieni liczni goście z bliskich i dal­
szych okolic, którzy reprezento­
wali sąsiednie Gminy i Grupy 
związkowe.

Józefa Kamińska jest współza­
łożycielką Tow. T. Kościuszki Gr. 
510 ZNP, założonej w 1900 roku a 
Jan Endias jest współzałożyi elem 
Gminy 102 ZNP, przebywa obecnie 
na emeryturze po 60 latach pracy 
na niwie związkowej i społecznej.

Z Wyborów 
Gminy 185 ZNP

Altoona, Na. — Prezeska Cecylia 
Galant przeprowadziła doroczne 
zebranie Gminy 185 ZNP, które 
zgromadziło liczną delegację na 
sali Domu Polskiego im. św. Stani­
sława pn. 1900-16 Ave. Po od­
mówieniu modlitwy wysłuchano 
raportów z działalności organiza­
cyjnej w ub. roku i sprawozdania 
finansowo-kasowego.

Po wyczerpaniu spraw dokonano 
wyboru zarządu na 1975. Stanley 
Bieniek jako przewodniczący ko­
mitetu mandatów z pomocą dele­
gatów Jessie Dillon i John Koeck 
odczytał nazwiska uprawnionych 
delegatów. Do zarządu zostali wy­
brani Cecylia Galant prezeska, M 
Kocoloski wiceprezes, Frank S. 
Radwański sekr. fin., Catherine 
Jaroneski kasjerka, Mike Galant 
marszałek.

Przy omawianiu spraw nowych 
prezeska Galant zamianowała ko­
mitet kulturalny i rozbudowy do 
którego weszli Frieda Krish, Mike 
Galant, i Catherine Glod. Przy­
sięgę od urzędników odebrała de­
legatka Mary Mallicka, poczym na 
zakończenie podany był luncheon 
przygotowany z podlaniem smacz­
nych potraw przez delegatki 
Catherine Glod, Catherine Jarone­
ski. Frieda Krish, Cecylia Galant i 
Mike Galant.

Nastęipne kwartalne zebranie 
uchwalono odbyć 25 maja o 2 po 
południu w parafialnej sali Św. 
Piotra i Pawła.

Walter Misczak 
Komisarzem 

Okręgu 8 ZNP
Pittsburgh, Pa. — Nowym ko­

misarzem Okręgu 8 ZNP, po śmier­
ci śp. Franciszku Łysakowskim, 
wybrany został Walter Misczak. 
który należy do Związku 55 lat i 
znany jest z pracy związkowej w 
Gminie 65 i Grupie 533 ZNP.

Wyborcze zebranie odbyło się 
na specjalnie zwołanym zebraniu 
delegatów Okr. 8 ZNP, w Domu 
związkowym Grupy 205 ZNP.

Przez 22 lat był prezesem Gmi­
ny 65 oraz przez 14 lat prezesem 
w Grupie 533, do której jego ojciec 
zapisał gdy miał 7 lat. Był czynny 
w Harcerstwie iZwąizku, był uczest­
nikiem czterech kursów instruktor­
skich w Kolegium Związkowym po 
ukończeniu których organizował 
młodzież w grupach w New Ken­
sington, Avonmore i Ford City. 
Pa. Na Sejmie 27 ZNP w Balti­
more 1935 r., był najmłodszym z 
posłów a na 29 sejmie ZNP w 
BOstonie w 1943 roku był prze­
wodniczącym sejmowego komitetu 
młodzieży.

Wyboitom na komisarza prze­
wodniczyła komisarka Okręgu 8 
Władysława Opatkiewicz, która z 
dyrektorem Janem Radzymińskim 
złożyli mu gratulacje i wyrazili 
życzenia owocnej pracy na urzędżie 
komisarza.

Sejmik 
Okręgu 4 ZNP

Elmira, N.Y. — Zgodnie z przy­
jętym regulaminem i ustawami or­
ganizacyjnymi odbędzie się w nie­
dzielę 25 maja o 9 rano w sali Bia­
łego Orła, 364 Milliard St., Elmira, 
N.Y., sejmik Okręgu 4 Związku. 
Msza św. w kościele Św. Kazimie­
rza celebrowana będzie o 10:30 
rano i zbiórka dla delegacji jest 
wyznaczona przed kościołem pn. 
1004 Davils Sit., o 10:15 skąd na­
stąpi wymarsz na nabożeństwo.

Sejmik zwołuje komisarz Antoni 
Akus, który na obrady zaprasza 
delegatów wszystkich Gmin i 
Grup, także cenzora ZNP Kazimie­
rza Lotarskiego, prezesa ZNP mec. 
Alojzego Mazewskiego, dyrekto­
rów Związku, komisarkę Joanną 
Kowalską i honorową komisarkę 
Marią Tuchewicz. i organizatorów, 
urzędników Gmin i Grup i tych 
wszystkich, którzy interesują się

Dziennik Związkowy
Dziennik Związkowy jest do nabycia 

pod następującymi adresami:

Community News Service 
515 Conkey St. 
Hammond, Indiana 46324 
Tel W1 1-7600

Franklin Pharmacy 
1517 Franklin St
Michigan City. Ind. 46360 
Tel 874-8719

Harbor News Agency 
1710 Broadway
Indiana Harbor. Ind. 46312 
Fel 398-2878

Peoples Variety Store 
1914 Indianapolis Blvd. 
Elast Chicago, Ind. 46312 
Tel 219—397-5650 

Nassau & Thomspon, Inc. 
810-12 W. Chicago 
East Chicago, Ind. 46312 
Tel. BA 1-5969

Whiting News Agency 
1417—119th St 
Whiting, Indiana 46394 
Tel 659-0775

J. Włodarski
417 S. Dundee St. 
South Bend,Ind. 46619 
Tel. 287-4033

747 Crane St., Schenectady. N.Y. ' rozwojem Związku.

stan Indiana zaangażował specjal­
ny autobus dla wycieczkowiczów, 
w niedzielę, 20 maja br. Pierwszy 
przystanek w Gary, pnr. 3984 Ge­
orgia ul. o godz. 1-ej po południu 
z kolei o godz. 1:30 po poł. w In-

ciu będzie mile widziana i ocenio­
na przez weteranów.

Edward Raskosky, Robert Pastrick 
Otrzymali Nominacje Na Mayorów

Prezes A. Mazewski Honorowym 
Gościem Na Bankiecie Gr. 1810 ZNP


